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JULJAN GLASS 
S K Ł A D Y Ż E L A Z A 

B I U R O : 

W a r s z a w a — A l . J e r o z o l i m s k i e 4 1 

T e ł . : 9 - 8 2 - 7 1 , 9 - 8 2 - 8 3 , 9 - 9 5 - 9 9 , 9 - 9 1 - 9 6 

A d r . t e l e g r . J O T G L A S - W A R S Z A W A 

S K Ł A D Y : 

W o l a , u l . P r ą d z y ń s k i e g o 2 6 * 

t e l . 2 - 1 2 - 7 5 

P l a c G r z y b o w s k i 8 

t e l . 5 - 3 3 - 3 8 

O D D Z I A Ł Y : 

w B I A Ł Y M S T O K U 

u l . A r t y l e r y j s k a 9 , t e l e f o n 6 - 1 9 

w Ł O D Z I 

u l . 1 1 - g o L i s t o p a d a 1 0 7 , t e l . 1 8 7 - 5 8 

O g ł o s z e n i e . 

Wobec unieważnienia p r z e t a r g u , odbytego w 
d n i u 21 g r u d n i a 1934 r o k u , Zarząd M i e j s k i w 
Łodzi ogłasza ponowny p r z e t a r g n i e o g r a n i c z o n y 
n a dostawę 10.000 mtr* k a m i e n i a polnego ( b r u ­
k o w c a ) . 

W a r u n k i ogólne, wzór o f e r t y i u m o w y o t r zy ­
mać można w W y d z i a l e B u d o w n i c t w a , P l a c W o l ­
ności N r . 14, pokój N r . .'!4, w godz inach od 11-tej 
do m - t e j . 

O f e r t y z oznaczen i em ceny j ednos tkowe j ofe­
rowanego m a t e r j a l u składać należy w W y d z i a l e 
B u d o w n i c t w a , pokój N r . 41 do d n i a 29.1.1935 
r o k u do godz . 12, w k o p e r t a c h podwójnych z a ­
mkniętych i z a l a k o w a n y c h z n a p i s e m : 

„Oferta do przetargu na dostawę kamienia 
polnego" 

K o p e r t a zewnętrzna p o w i n n a zawierać dowód 
złożenia w a d j u m do 'depozytu Zarządu M i e j s k i e ­
go o raz drugą kopertę, zawierającą ofertę, pod­
p isane w a r u n k i ogólne i wzór u m o w y . 

W a d j u m w wysokości ?,% od o ferowane j s u ­
m y może być złożone, w gotówce l ub w w a r t o ­
ściach, w y m i e n i o n y c h w w a r u n k a c h ogólnych 
p r z e t a r g u . 

O f e r t y mogą być składane n a całość dos ta ­
w y l ub n a j e j część, lecz n ie mniejszą, j a k 2.500 
metrów sześciennych. 

Zarząd M i e j s k i z a s t r z ega sobie p r a w o w y ­
b o r u o f e r en ta , p r a w o p o w i e r z e n i a t y l k o częścio­
we j dos tawy , j a k - również p r a w o o d r z u c e n i a 
w s z y s t k i c h o fert . 

O f e r t y , nieodpowiadające w a r u n k o m prze ­
t a r g u , l ub złożone po t e r m i n i e , r o z p a t r y w a n e n ie 
będą. 

Zarząd Miejski w Łodzi. 
' Łódź, d n i a 7 s t y c zn i a 1935 r o k u . 

J e s t d o odstąpienia pa ten t , 

względnie l i c e n c j a z pa ten tu 
p o l s k i e g o f i r m y In te rna t iona l 

• • • • • C e m e n t C o r p o r a t i o n 

N r . 11951 n a : „Sposób w y t w a r z a ­
n i a c e m e n t u o stałej objętości 
i w y s o k i e j wytrzymałości". 

W i a d o m o ś ć : „ W a r s z a w s k a 
A g e n c j a R e k l a m y " W a r s z a w a , 
u l . S i e n k i e w i c z a 3 . 

D l a „PATENT" 

C e g i e l n i a 
P a r o w a V 
(Poznańskips 

P O L E C A : 

4 6 

d a r ' .ówlcę gał. 
y maszynową, 

>staki w s z e l k i e ­
m u i cegłę k a n a -

/ j n q . 

R Y N E K . W L A N Y 

Budowlane Przedsięb* 

W A R S Z A P ' 

PRZEDSIĘBIORSTWO P ' 

I n ż . D Y r 
W a r s z a w a 

. L A N Y C H 

. 9.61-88. 

A . CZEŻON 
BIURO IU 
Warszawa, V 

Roboty budowlane i mo 

»tUG inżynierowie 
O - B U D O W L A N E 

,ska 60 — Tel. 8.6S-19. 
^Kamieniołomy granitu. 

| B I U R O B U D O W L A N E T . C Z O S N O W S K I I S - K A j 
WARSZAWA, C E G L A N A 5. 

Tel. 605-80, 605;82. — - Rok założenia 1865. j 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT INŻ . -BUDOWLANYCH 

A N T O N I C Z U D O W S K I 
Warszawa,'świętokrzyska 27, tel. 6-37-46.. 

BIURO INŻYNIERYJNO-BUDOWLANE 
inż. W . F I L A N O W I C Z i B . S U C H O W O L S K 1 

w Warszawie, ul. ks. Skorupki 7, telefon 9-19-56 
wykonuje wszelkie "roboty w zakres budownictwa wchodzące. 
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O D R E D A K C J I 

U progu nowego roku wydawnictwa zamiast 
szumnych zapowiedzi postaramy się w sposób ja­
sny i szczery przypomnieć k i l k a istotnych założeń 
naszej pracy. 

Już przed k i l k u laty przy podobnej okazji p i ­

saliśmy, iż „staramy się być pismem, obejmują-

cem całe nasze życie budowlane, czerpiącem z nie­

go swój materjał i dla niego przeznaczonem. P r o ­

gram nasz nie jest tworem oderwanym od życia 

ani doktryną". Te założenia pozostały w dalszym 

ciągu naszym drogowskazem. 

W miarę możliwości technicznych i finanso­

wych rozszerzamy stale zakres naszej pracy, i n i ­

cjując nowe działy lub rozszerzając stare, podej­

mując nowe wydawnictwa i zwiększając liczbę 

współpracujących z nami autorów, mając na oku 

główny cel naszej pracy — b y ć p o ż y t e c z -

n y m. 

Jako organ przemysłu, silnie dotkniętego przez 
kryzys , nie rozporządzamy wprawdzie pełną kiesą, 
ale mamy możność korzystać z bezcennego kapi­
tału dcbrej woli i pracy fachowych i of iarnych jed­
nostek, i 

Ambicją naszą było i jest, by pomimo ciężkich 

warunków, w jakich u nas się odbywa wydaw­

nictwo p ism fachowych, nie korzystać z żadnych 

subwencyj, a byt swój oprzeć o jedynie zdrową, 

solidną i na długą metę trwałą podstawę, jaką 

stanowią czytelnicy wierni swemu pismu. W y ­

chodzimy bowiem z założenia, iż miarą społecznej 

wartości p isma fachowego jest nie k o t u r n i f r a -
z e « stojący poza życiem, lecz realny pożytek, j a -

ono przynosi . 

Stałą naszą troską jest kwestja p o z i o m u 
a n i z a c y j n e g o w ,y k o n a w s t w a 

1 0 0 budowlanych. N a łamach naszych p o r a z ^ 

k 

O I' o-

pierwszy został podniesiony postulat konieczności 

usprawnienia organizacyjnego przedsiębiorstw bu­

dowlanych, który ściśle wiąże się i od którego 

uzależniony jest postęp budownictwa. W siódmym 

roku naszego wydawnictwa z całą satysfakcją 

stwierdzamy, iż przestaliśmy być odosobnieni w 

uznawaniu tej zasady. 

Dalszą podstawą naszej pracy jest d ą ż n o ś ć 

d o o b j e k t y w i n e g o i ' w\ s z e c h s t r o 11-

n e g o o ś w i e t l a n i a o m a w i ia n yc h 

z j a w i s k . 

Jesteśmy organem zrzeszonego przemysłu bu­

dowlanego. Założyciele i wydawcy Przeglądu B u ­

dowlanego rozumieją to jedynie jako obowiązek 

obrony poziomu i trwałości pisma i redakcja by­

najmniej nie jest ograniczona do zacieśnienia swe­

go punku widzenia, lub omawiania spraw pod ką­

tem jednostronnych interesów. Przeciwnie, wszel­

kie materiały redakcyjne, bez względu na źródło 

pochodzenia, o ile mieszczą się w zakresie zain­

teresowań naszego pisma, są z całą objektywnością 

przez pismo przyjmowane. 

Dzięki temu stanowisku zdobyliśmy sobie za­

ufanie, przełamując przestarzałe pojęcia o zam­

kniętych podwórkach. 

Szczerość naszej deklaracji wymaga, byśmy 

określili nasz stosunek do k w st j i w y d a w ­

n i c t w f a c h o w y c h . Ograniczony u nas 

rynek odbiorców słowa drukowanego, trudność w 

zdobywaniu wartościowego materjału redakcyjne­

go i szczupłość istniejących na ten cel środków 

pieniężnych, powinny, zdaniem naszem, zmuszać 

do ześrodkowania naszych prac wydawniczych. 

Zasada oszczędnego gospodarowania m u s i w k o ń -

cu przeforsować zasadę, iż nie stać nas na roz­

rzutność wydawania pism, które zakresem swej 

y nawzajem się pokrywają. 

05 

0mli 
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Z nowym rokiem chcemy też powtórzyć staJy nych prac, notatek lub informacj i . Jest to bowiem 

nasz gorący apel o dostarczanie materjalu redak- jedyna droga wzajemnej wymiany myśli i do-

cyjnego. Znów powtarzamy, iż obowiązkiem tych, świadczeń, i jedyna f o r m a spłaty długu wdzięcz-

którzy korzystają z pracy i informacj i innych, ności wobec autorów, którzy zasilają lamy pis-

jest, w miarę możności, dostarczanie pismu wlas- ma. 

C A V E A N T C O N S U L E S 

N a komis j i budżetowej z ust przedstawiciela 

bardzo poważnej ins ty tuc j i padło oświadczenie, z 

którego wynika , iż sfery zleceniodawców ręki pu­

blicznej zdają sobie jasno sprawę, że roboty budo­

wlane są dziś w większości wypadków wykonywa­

ne poniżej kalkulac j i przedsiębiorstw. 

Ten stan rzeczy, trwający przy obecnie stoso­

w a n y m systemie przetargowym permanentnie, a-

nalizowaliśmy na łamach naszego pisma wielo­

krotnie. Wskazywaliśmy zawsze na destrukcyjne 

s k u t k i anormalnej sytuacj i , w której fachowość, 

dobra wola i organizacja z góry skazane są na 

przegraną, w walce opartej na niesolidnych pod­

stawach. 

Reprezentowaliśmy pogląd, iż s p e c j y f i c z -

n a s t r u k t u r a b u d o w n i c t w a przy­

czynia się do utrwalenia anormalnych warunków 

konkurencj i . Zmienność miejsca, bardzo poważne 

wahania sezonowe i konjukturalne, indywidualność 

każdej budowy, a przedewszystkiem konieczność 

zawierania umów na objekty, które dopiero mają 

być wykonane w przyszłości w ciągu długiego o-

kresu produkcj i , to są te zasadnicze cechy pracy 

przedsiębiorstw budowlanych, które nie są spo­

tykane w żadnym i n n y m przemyśle. 

Dlatego też z g r u n t u fałszywem jest bezkry­

tyczne stosowanie do przemysłu budowlanego mia­

r y postępowania, która może być właściwa do i n ­

n y c h przemysłów. 

Odrębność s t r u k t u r y wymaga zdecydowanie od­

miennego nastawienia. 

N a całej l i n j i zawodzi tu metoda ultral iberal-

nego stanowiska, wyrażającego się w bezkrytycz­

n y m wyborze najtańszej oferty. 

Elementem, który w zlecaniu robót budowla­

n y c h w y b i j a się na pierwszy plan jest k w e s t j a 

z a u f a n i a . Od poziomu organizacyjnego, fa­

chowego, od zdolności f inansowych i od nastawie­

n i a technicznego przedsiębiorstwa zależy możność 

właściwego i lojalnego wykonania podjętej budo­

w y , a nie od umiejętności złożenia najtańszej o-

f e r t y . 

Doświadczenia, poczynione wielokrotnie przez 

zleceniodawców, dowodzą w sposób niezbity, że o -
fer ta nierealnie n i s k a jest zawsze preludjum d o 
całego cyklu kłopotów z wykonawcami, którzy nie 

mogą wykonać roboty po fałszywie skalkulowanej 

cenie i którzy szukają wyjścia bądź w zmianie 

warunków umownych, bądź w tandetnem wykona­

n i u , bądź też pociągają innych do pokrycia nieuni­

knionych strat. M i m o w o l n y m i spólnikami w t y m 

wypadku stają się Skarb Państwa, Ubezpieczalnie, 

dostawcy i robotnicy. 

Dalszem złem o znacznie głębiej sięgających 

konsekwencjach jest zupełny upadek technicznie, 

organizacyjnie i f inansowo wyposażonych przed­

siębiorstw, na których miejsce przychodzą f i r m y , 

które, dostosowując się do sytuacj i , traktują swój 

zawód, jako sporadyczne zajęcia bez nadziei n a 

stałą egzystencję, bez starań o utrwalenie swej 

opinji i bez dbania o rozwój i doskonalenie metod 

pracy. Jeszcze wprawdzie żyją i działają jednostki , 

które przeszły praktykę i szkołę w placówkach 

przemysłowych dobrze zorganizowanych, przy i -

stniejącym jednak układzie stosunków, placówki 

przemysłowe, które mogą kształcić solidnych i fa­

chowych pracowników przemysłu budowlanego, 

przestają istnieć. 

W momencie, gdy ustalane są zasady wykona­

nia nowego prawa o przetargach, uważamy za nasz 

obowiązek zwrócić uwagę, że kwest ja zleceń robót 

budowlanych zajmuje specjalne stanowisko, które 

może być należycie rozwiązane ty lko przy uwzględ­

nieniu o d r ę b n e g o c h a r a k t e r u 

p r z e m y s ł u b u d o w l a n e g o . W y m a g a 

tego nietylko egoistyczny interes przemysłu, ale 

przedewszystkiem dobrze zrozumiany i n t e r e s 

o g ó l n y . R e f o r m a systemu przetargowego m u ­

si pójść — za wzorem szeregu państw — po l i n j i 

uwypuklenia kwest j i z a u f a n i a do w y k o ­

nawców i krytycznego b a d a n i a r e a l n o -

ś c i złożonych ofert. 

Caveant consules... 
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P R Z E T A R G I B U D O W L A N E W R O K U 1934 

W r o k u ubiegłym kontynuowaliśmy ogłaszanie n a ła­
m a c h Przeglądu wyników przetargów na roboty b u d o w l a ­
ne, wychodząc z założenia, że tego r od za ju materjał i n f o r ­
m a c y j n y może być z w i e l u względów po t r zebny . 

Obecnie po ukończeniu sezonu postanowiliśmy w y k o ­
rzystać ogłoszone przez nas w ubiegłym r o k u cy f r owe w y ­
n i k i przetargów d l a p r z e p r o w a d z e n i a w k i l k u k i e r u n k a c h 
a n a l i z y s t a t ys t yc zne j . W y n i k i tej ana l i z y , która dos ta r c za 
materjału do wyciągnięcia w i e l o s t r onnych wniosków, po­
da jemy poniżej, uzupełniając suche c y f r y k i l k u u w a g a m i . 

P r z e d e w s z y s t k i e m zainteresowaliśmy się ilością ogło­
szonych przetargów i sumą najtańszych o fer t w ogłoszo­
n y c h p r z e t a r g a c h , dzieląc materjał według i n s t y t u c j i 
z l ecen iodawczych . 

Z lecen iodawca lub g r u p a 
robót 

Ilość 
pr ze ta r ­

gów 

Najtańsze o f e r t y 
w t ys . zł. 

średnia 
° K ° l n a z jednego 

s u m a p r z e ta rgu 

F u n d u s z K w a t . W o j s k 27 11370 422 

Państw. Zakłady Lo tn i c z e 14 3.259 232 

Okręg. Urzędy B u d o w n i c t w a 23 4.608 199 

O k r . Urząd Wybrzeża M o r s k . 10 4.692 469 

K o l e j Państwowa 20 4.900 245 

M o s t y drogowe 4 5.583 1.390 

P o c z t a 4 1.123 282 
Urząd M o r s k i 8 1.101 137 

P r z e g r o d a n a Sole 1 2.990 2.990 

B u d . mieszk . (B .G .K . Z U P U , 
T B O i inne 7 3.323 474 

K o r p u s Ochr . P og ran i c z a 1 466 466 
Budów, samorz . mie j sk . 3 2.154 718 
Różne 11 4.191 381 

133 49.770 373 

W w y n i k u t y ch robót zostało z leconych 142 objektów 

b u d o w l a n y c h do w y k o n a n i a . 

Wśród t y ch robót było: 

robót b u d o w l a n y c h n a sumę 48.947 t ys . zł. 
r obo ty k a m i e n i a r s k i e n a sumę 626 t y s . zł. 
robo ty i n s t a l a c y j n e n a sumę 197 tys . zł. 

Powyższe zestawienie daje obraz wielkości zleceń 
ręki pub l i c zne j w zakres i e robót budow lanych . Z a z n a c z a ­
my , iż w a r t y k u l e p. t. Przemysł b u d o w l a n y w c y f r a c h 
( rok 1934 s t r . 254) ocenialiśmy sumę ogłoszonych przez 
nas przetargów n a 41 miljonów. 

W tymże a r t y k u l e przyjmowaliśmy, iż ogłoszone przez 
nas w y n i k i przetargów obejmują około % s u m y w s z y s t k i c h 
przetargów, stąd s u m a zleceń ręki pub l i c zne j d l a p r zed ­
siębiorstw budow lanych w r o k u 1934 d a się obecnie oce­
nić n a 74 m i l j o n y zł. 

D l a z ob ra zowan ia poz iomu o fer t wyprowadzil iśmy 
oprócz s u m y najtańszych o fe r t również sumę o fe r t śred­
n i ch z w s z y s t k i c h powyższych przetargów. S u m a t a w y n o ­
s i 55.502 t ys . zł. i j es t p r a w i e o 6 miljonów wyższą od s u ­
m y najtańszych o fer t , c z y l i o około 1 1 % . 

P r z y bardzo ostre j k o n k u r e n c j i , jaką się obecnie n a 
p r z e t a r g a c h obserwuje , należy przypuszczać, iż średnie 
o f e r ty stoją przeważnie n a g r a n i c y kosztów własnych, a 

za tem w y k a z a n a powyżej różnica w większości wypadków 
s t anow i efektywną stratę pokrytą bądź z kapitału poszcze­
gólnych przedsiębiorstw, bądź też t k w i w n i e u r e g u l o w a ­
n y c h zobowiązaniach wobec S k a r b u Państwa, Samorzą­
dów, U b e z p i e c z a l n i , dostawców i robotników. 

D a l s z y m e lementem nasze j a n a l i z y j es t rozkład p r z e 
targów w ciągu r o k u , co j es t ważne ze względu n a badan i e 
w y k o r z y s t a n i a sezonu budowlanego . 

Miesiąc odbyc ia 
p r z e t a r g u 

Ilość prze ­
targów 

S u m a naj t . 
o f e r t 

w tys . zł. 
% 

Styczeń 5 964 1,9 
L u t y 7 1.176 2,4 
M a r z e c 18 4.104 8,3 
Kwiecień 13 12.497 24,2 
M a j 8 3.391 6,8 
Cze rw i e c 18 4 745 9,5 
L i p i e c 14 3.717 7,4 
Sierpień 20 7.031 14,1 
Wrzesień 17 6.483 13,0 
Październik 9 3.596 7,2 
L i s t o p a d 2 583 1,2 
Grudzień 2 1.483 3,0 

133 49.770 100,0 

Byłoby n a t u r a l n i e jeszcze bardz i e j interesujące mieć 
dane o t e r m i n a c h z lecen ia poszczególnych robót, n i es t e ty 
z a r a z i e nie rozporządzamy pe lnemi i n f o r m a c j a m i w t y m 
k i e r u n k u . Należy w przybliżeniu oceniać, iż przesunięcie 
w tabe l i musiałoby nastąpić p r z y n a j m n i e j o jeden m i e ­
siąc w s t o sunku do t e r m i n u odbytego p r z e t a r g u . N i e należy 
j ednak zapominać, iż zdarzają się w y p a d k i , g d y pomiędzy 
t e r m i n e m p r z e t a r g u a momentem z a w a r c i a u m o w y i z le­
cen ia przystąpienia do robót upływa k i l k a miesięcy l u b 
nawet więcej niż pół r o k u . 

Wkońcu zanalizowaliśmy p r z e t a r g i budow lane z p u n ­
k t u w i d z e n i a udziału w n i m f i r m t. j . ilości f i r m biorących 
udział w p r z e t a r g a c h i ilości f i r m , które w w y n i k u t y c h 
przetargów otrzymały roboty . 

W p r z e t a r g a c h b u d o w l a n y c h , których w y n i k i ogłosi­
liśmy wzięło udział ogółem 254 f i r m , których udział w p r z e ­
t a r g a c h i w y n i k i podaje następujące z es taw i en i e : 

Ilość f i r m które stawały do 
p r z e t a r g u 

Z tej ilości f i r m 
otrzymało roboty 

f i r m robót 

109 1 raz 10 10 
44 2 razy 14 17 
20 3 „ 6 
14 4 „ 6 7 
11 5 5 
16 6 „ 14 . 16 
16 7 do 10 razy 13 26 
17 11 do 20 „ 14 31 

3 22 do 28 „ 3 8 
3 31 do 34 „ 3 13 
1 58 ra zy 1 3 

ogółem 254 średnio 4—3 razy 88 142 
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Z zes taw ien ia jwwyższego w y n i k a , że n a 254 f i r m 
biorących udział w p r z e t a r g a c h , roboty otrzymało t y l ko 88 
f i r m t. j . około 359ź n a 142 robotach . 

P e w i e n obraz , j a k się z a t rudn i en i e rozłożyło między 
poszczególne f i r m y , daje następujące zes taw ien ie : 

Robót n a ogólną sumę do 100 tys . otrzymało 13 f i r m 
ponad 100 do 200 

200 do 300 
300 do 500 
500 do 750 
750 do 1000 

„ 1000 tys . 

15 
10 
18 
15 
6 

12 

S P O J R Z E N I E W S T E C Z 

S P O J R Z E N I E W S T E C Z . 

N a łamach Przeglądu Budow lanego s t a r a m y się in 
formować o w s z y s t k i c h ważniejszych zda r z en i ach z życia 
budowlanego , dzięki c z e m u C z y t e l n i c y nas i , mają możność 
wyrobić sobie pogląd o w s z y s t k i c h e l ementach s y tuac j i . 
M i m o t o j ednak w s k a z a n e m jest , byś:my r a z po skończe­
n i u r o k u z e b r a l i dostępny n a m materjał i poda l i go w s y n ­
t e t y c z n y m skrócie. T a k i j es t ce l i c h a r a k t e r poniższych 
u w a g . 

R U C H B U D O W L A N Y . 

R o k 1934 był już d r u g i m r o k i e m podnoszącego się 
wskaźnika ruch budowlanego , którego ob jawy obserwuje­
m y p r z e d e w s z y s t k i e m w zbyc ie materjalów b u d o w l a n y c h , 
w m n i e j s z y m zaś s t o p n i u w zwiększeniu z a t r u d n i e n i a p r z ed ­
siębiorstw budow lanych . J e s t to w y n i k odmiennego cha ­
r a k t e r u , w j a k i m od radza się u nas r u c h budow lany . 

W budown i c tw i e m i e s z k a n i o w e m rok t en stał jeszcze 
ciągle pod z n a k i e m drobnego b u d o w n i c t w a , częściowo f i ­
nansowanego p r z e z k r e d y t y B . G . K . , a stanowiącego po­
żądaną formę l o k a t y d l a oszczędności s z e r ok i ch w a r s t w 
ludności. R u c h ten dodatn i z p u n k t u w i d z e n i a zwiększenia 
z a t r u d n i e n i a , nos i w sobie cechy u jemne d l a postępu t echn i ­
k i i d l a uporządkowania m i a s t i i ch regjonów. Z tego 
względu ważnem jest — zaznaczone w p r o g r a m ie k r e d y ­
t o w a n i a n a r ok przyszły — przejście w p e w n y m s topn iu 
n a pop ie ran ie również budowy domów w i e l om i e s zkan i o -
w y c h , co m a się przyczynić do zabudowy i porządkowania 
centrów m i a s t (por. deklarację P r e z . m . W a r s z a w y . 

R o k ubiegły był również p i e r w s z y c h w działalnści Tow . 
O s i e d l i R o b o t n i c z y c h , mającego n a ce lu pop i e ran i e i i n i ­
cjatywę w zakres i e budowy mieszkań d l a w a r s t w o na j ­
m n i e j s z y m dochodzie , d l a których m i e s z k a n i a budowane 
p r z y n o r m a l n y c h w a r u n k a c h f i n a n s o w y c h , nie są dostępne. 
Działalność T O R ' u nie rozwinęła się jew-jze w pełni. 

Poważnym c z y n n i k i e m pobudzającvni r u c h budow lany 
był F u n d u s z P r a c y . Z a d a n i a F u n d u s z u P r a c y są obl iczone 
n a s t w a r z a n i e z a t r u d n i e n i a d l a bezrobotnych p r z y powo l ­
nej l i k w i d a c j i bezpośredniej d l a n i c h pomocy . 

W swej działalności F u n d u s z P r a c y s ta le poszukiwał 
właściwej d l a s iebie r o l i . Trudności polegały n a tern, że 
t rudno było ustalić, c z y F u n d u s z m a mieć c h a r a k t e r t y l k o 
i n s t y t u c j i finansującej i kontrolującej, c z y obok tego m a 
dawać inicjatywę, c z y też pomagać w o r g a n i z o w a n i u . T e n 
n i e zdecydowany c h a r a k t e r działalności F u n d u s z u odbijał 
się n a rodza ju i sposobie r ea l i z a c j i f i n a n s o w a n y c h p r ze z 
n iego robót. W większości r obo ty F u n d u s z u P r a c y miały 
c h a r a k t e r p r y m i t y w n y i d o r y w c z y i n ie stwarzały po l a do 
p r a c y z o r gan i z owane j . 

D r u g i m f u n d u s z e m , który stwarzał poważne możliwo­
ści d l a r u c h u budowlanego , był F u n d u s z K w a t e r u n k u 
W o j s k o w e g o , budujący d o m y d l a oficerów i podoficerów. 
Działalność tego f u n d u s z u była w ubiegłym r o k u w d a l ­

s z y m ciągu w y b i t n i e ożywiona, był on też j e d n y m z n a j ­
ważniejszych zleceniodawców przemysłu budowlanego . 

Bezpośrednia l o k a t a funduszów Ubezpieczeń Społecz­
n y c h w budown i c tw i e własnem, była w ubiegłym r o k u og­
r an i c z ona w s k u t e k słabszego n a r a s t a n i a r eze rw i w y k o r z y ­
s t a n i a i ch n a inne f o r m y l oka t . 

J a k o źródła r u c h u budowlanego pozostają jeszcze b u ­
down ic two ko l e i żelaznych i dróg, o raz budown ic two wod­
ne, a w szczególności budowa p o r t u gdyńskiego. 

W dz iedz in ie budowy ko l e i , rok ubiegły przyniósł u -
kończenie l i n j i k o l e j owych Kraków - Miechów i W a r s z a w a -
R a d o m , o raz l i n j i do D r u s k i e n n i k . Równocześnie p rowadzo ­
ne były względnie n i ew i e lk i e robo ty p r z y budowie węzła 
w a r s z a w s k i e g o 

W dz ia l e budowy dróg rok ubiegły, był r o k i e m bardzo 
słabego r u c h u z powodu małych środków pozostałych z 
F u n d u s z u Drogowego n a t en cel . N a r ok bieżący p r z ew idy ­
wane jest pewne ożywienie w budown ic tw i e d rogowem, w 
którem z lecen ia n a budowę n o w y c h n a w i e r z c h n i mają wy ­
noście w ciągu 6 l a t około 300 m i l j . zł., z tego w r o k u 
1935 około 40 miljonów, między i n n e m i w s k u t e k ześrodko-
w a n i a F u n d u s z u P r a c y i F u n d u s z u Inwestycy jnego , głów­
nie w t y m k i e r u n k u . 

Odbudowa mostów ko l e j owych i d r o gowych zn iszczo­
n y c h przez powódź stworzyła również dodatkowe z a t r u d ­
n ien ie w budown i c tw i e inżynierskiem. 

Z budow l i w o d n y c h wymienić należy podjęte na nowo 
prace p r z y p r zeg rodz i e do l i ny n a Sole. P r z y budowie por­
t u gdyńskiego tempo p r a c y był słabsze, zapowiedz iane jest 
j ednak ożywienie i c h w r o k u bieżącym. 

T E C H N I K A B U D O W L A N A . 

C h a r a k t e r r u c h u budowlanego n ie dawał również wła­
ściwego p o l a do p o w s t a w a n i a i s t o sowan ia n o w y c h k o n -
s t r u k c y j i metod p racy . 

W budown i c tw i e eeg lanem daje się zauważyć zwiększe­
nie s t osowan ia pustaków do budowy ścian. 

W dz i edz in ie stropów zmniejszyła się ilość nowych 
pa t en towanych pomysłów, co było cechą l a t poprzedn ich . 
N a r y n k u zjawiły się j a k o nowe s t r ony ceg lane zazębione 
t y p u „Pomorze" . 

Wobec poważnego po tan i en ia cementu rozwinęło się 
s tosowanie rozma i t ego r od za ju stropów ceg lanobetonowych. 

N o w y m materjałem poważnie w p r o w a d z o n y m n a r y ­
nek jest s t a l Is teg , która p r z y ewentua lne j da lsze j obniżce 
cen m a możliwości szerszego z a s t o sowan ia w budown i c tw i e 
żelbetowem. 

Z n a c z n y postęp należy zanotować w dz i edz in ie k o n ­
t r o l i i p r o j e k t o w a n i a składu betonu. M e t o d a pro f . P a s z ­
kowsk i e go , s p r a w d z o n a sze reg i em doświadczeń, s t w a r z a 
p r a k t y c z n e narzędzie do p r o j e k t o w a n i a składu betonu i ok­
reślenia jego p r z e w i d y w a n e j wytrzymałości, zarzucając 
p r z y t e m krzywą pr zes i ewu , której bezmyślne i n iewo ln icze 
s tosowanie , było zmorą b u d o w n i c t w a betonowego. 
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Do u s p r a w n i e n i a i r o zpowszechn i en ia k o n t r o l i betonu 
p o w i n n a się przyczynić me toda inż. B u k o w s k i e g o , określa­
n i a wytrzymałości 28-dniowej betonu na zasadz i e w y t r z y ­
małości początkowej próbek podg r z ewanych . M e t o d a t a 
p o w i n n a kontrolę betonu doprowadzić do r o l i p r ewency j ­
nej , p rzez wczesne s tw ie rdzen i e braków i możności wpły­
w a n i a na i ch wczesne usuwan i e . 

O R G A N I Z A C J A W Y K O N A W S T W A ROBÓT. 

W tej dz i edz in ie rok ubiegły zaznaczył się k i l k u zda ­

r z e n i a m i o zasadn i c zem znaczen iu . 

Z j a z d inżynierów b u d o w l a n y c h podkreślił wagę o r ga ­
n i zac j i robót, j a k o współrzędnej z dziedziną p r o j e k t o w a n i a 
i k o n s t r u o w a n i a . S t a n o w i s k o podobne zajęli, również a r ­
c h i t e k c i , którzy w swej p r o g r a m o w e j d e k l a r a c j i wysunęli 
potrzebę s t w o r z e n i a oddz ie lne j spec ja l i zac j i w dz i edz in i e 
budowlane j , obejmującą organizację i w y k o n a w s t w o robót. 

Należy z a t em oczekiwać, że te s t a n o w i s k a będą m i a ­
ły swój wpływ zarówno n a reformę s z k o l n i c t w a , j a k i n a 
us tawodaws two w zakres i e u r e g u l o w a n i a s y tuac j i p r z e ­
mysłu budowlanego . 

S p r a w a bezpieczeństwa p r a c y w budown i c tw i e zos ta ­
ła posunięta naprzód przez ogłoszenie k o n k u r s u n a pracę 
0 r u s z t o w a n i a c h budow lanych . 

N a k o n i e c należy zwrócić uwagę, n a pracę inż. J a k o -
w l e w a o k o s z t a c h i n s t a l a c j i i l i k w i d a c j i p l a cu budowy . Jes t 
ona bow i em konsekwentną n a drodze r ea l i z a c j i zasady , iż 
właściwa i r a c j o n a l n a k a l k u l a c j a może się opierać t y l k o na 
ana l i z i e , p r zeprowadzone j me todami n a u k i o r gan i zac j i . 

; . v 

Ż Y C I E Z A W O D O W E . 

W życiu zawodowem rok ubiegły zaznaczył się dość 

dużą ruchliwością. 

A r c h i t e k c i po dłuższym okres ie r o z b i c i a z o r gan i zowa ­
l i się w jedno S tow . A r c h . R . P . , które, sądząc po ogło­
s zonych do tychczas b iu l e t ynach , podjęło gruntowną p ra ­
cę n a d s k r y s t a l i z o w a n i e m poglądu n a zasadn icze kwes t j e 
zawodowe. 

Inżynierowie budow lan i n a zwołanym w m a j u zjeździe 
u t w o r z y l i również jeden związek, którego władze przystą­
piły obecnie do r e a l i z o w a n i a postulatów z jazdowych . Mię­
dzy i n n e m i został z o r g a n i z o w a n y c y k l wykładów o b u d o w n i ­
c tw i e s t a l owem i m a być zwołany z j a zd instytutów i osób 
zajmujących się b a d a n i a m i l a b o r a t o r y j n e m i n a d materjała-
m i i k o n s t r u k c j a m i b u d o w l a n e m i ce lem u z g o d n i e n i a i c h 
działalności. Został również o p r a c o w a n y p l a n działania ko ­
m i s j i naukowe j w zakres i e k o o r d y n a c j i p r a c n a u k o w y c h , 
u s p r a w n i e n i a i r o zpowszechn i en ia k o n t r o l i budow lane j , po­
p i e r a n i a w y d a w n i c t w c zasop i sm f a chowych . 

W zakres i e u s t r o ju o rgan i zacy jnego , przemysłu budo­
w lanego , podjęte zostały i poważnie zaawansowane p r a ­
ce n a d jego skonso l i dowan i em w opa r c iu o nowe p rawo 
przemysłowe. Ce l em t y c h p rac jest podnies ien ie poz i omu 
technicznego ; ogólnego przedsiębiorstw b u d o w l a n y c h przez 
ujęcie i c h w r a m y o r g a n i z a c j i , któraby przez swój au to r y t e t 
1 zasięg, mogła wpływać n a właściwe kształtowanie p l a ­
cówek przemysłowych, bronić i ch uzasadn i onych interesów 
i uzgadniać je jednocześnie 'z i n t e r e sem dobra ogólnego. 

Dalszą troską przemysłu budowlanego jest n i eu r egu ­
l owana do tychczas s p r a w a przetargów n a robo ty budow la ­
ne. S y s t e m p r z e t a r g o w y i układ warunków u m o w y budow­
lane j wymagają zasadnicze j r e f o rmy . U s t a w a o dos tawach 

i r obo tach n ie została dotychczasowo w p r o w a d z o n a w ży­
cie przez oczek iwane od d a w n a rozporządzenie w y k o n a w ­
cze, od n i e j przemysł oczekuje r e a l i z a c j i s w y c h słusznych 
postulatów z tej dz i edz iny . 

R Y N E K M A T E R J A Ł Ó W . 

R y n e k materjałów n a początku sezonu budowlanego 
pozostawał pod z n a k i e m zapowiadającej się zwyżki m a t e r ­
jałów b u d o w l a n y c h wo lnego r y n k u , w szczególności cegły 
i d r e w n a obrobionego. W d a l s z y m przeb i egu sezonu tenden­
c ja zwyżkowa n ie utrzymała się, racze j zarysowała się 
pewna s t a b i l i z a c j a z małemi nawet odchy l en i am i cen w k i e ­
r u n k u zniżki. 

C e n a żelaza została obniżona od 1 s i e r p n i a o 7 ,86%. 
Oddzielną pozycję zajmował w ciągu r o k u cement , który ' 
po rozwiązaniu k a r t e l u podlegał os t re j wa l ce k o n k u r e n ­
cy jne j . W efekcie cena c emen tu loco c emen town ia spadła 
do 4 0 % osta tn ie j ceny ka r t e l owe j . 

W ślad z a s p a d k i e m cen n ie poszły n i e s t e t y t a r y f y 
ko le jowe, które d l a większości materjałów b u d o w l a n y c h 
utrzymują się n a poz i omie z r o k u 1929. W r o k u ubiegłym 
została obniżona j edyn ie t a r y f a n a przewóz żelaza. Gene­
r a l n a r e w i z j a t a r y f n a przewóz materjałów b u d o w l a n y c h 
stała się konieczną. 

Ceny materjałów i n s t a l a c y j n y c h , podlegające p r a w i e 
w całości r e g l amen tac j i k a r t e l owe j , utrzymują się n a , 
względnie w y s o k i m poz iomie . R u r y poz iomo- lane , j e d y n y 
z głównych materjałów i n s t a l a c y j n y c h , który nie był s k a i -
t e l i z owany , po u t w o r z e n i u k a r t e l u podniosły się w cenie 
o 2 5 % . 

R Y N E K P R A C Y . 

N a r y n k u p r a c y od m o m e n t u l i k w i d a c j i w y s o k i e j k o n -
j u k t u r y przestały obowiązywać poprzedn io z a w a r t e u m o ­
w y zb iorowe. Doprowadziło to do p r z y s t o s o w a n i a się płac 
r obo tn i c z y ch do nowego p o z i o m u kosztów b u d w y i do ob­
niżonych kosztów u t r z y m a n i a . 

W o l n y r y n e k p r a c y n a s k u t e k d y s p r o p o r c j i pomiędzy 
podażą i p o p y t e m doprowadził j ednak do powtarzających 
się wypadków w y z y s k u . W z r o s t r u c h u budow lanego p r z y ­
niósł z a t em żądania umów z b i o r o w y c h , p o p i e r any c h w w ie ­
l u m i e j s cach p r z e z falę strejków. Szczególnie o s t r y p r z e ­
b ieg miały p e r t r ak t a c j e n a t ema t z a w a r c i a u m o w y zbio­
rowe j w W a r s z a w i e . Z powodu trudności zobowiązania 
w s z y s t k i c h pracodawców do u t r z y m a n i a us ta lonego poz io ­
m u cen, mus i ano się uc iec do p rocedury p r z y m u s o w e g o 
arbitrażu rządowego, zas tosowanego d l a przemysłu budo­
w lanego poraź p i e rwszy . N o w y p o z i o m płac w całej Po l sce 
ustabilizował się naogół n a poz iomie około 6 0 % cen z ok­
r e su wysok i e j k o n j u n k t u r y . 

O G Ó L N E W N I O S K I . 

R o k ubiegły zaznaczył się naogół w budown i c tw i e dość 
poważnem zwiększeniem z a t r u d n i e n i a p r z y da l s z em j ednak 
u t r z y m a n i u tego z a t r u d n i e n i a w p r y m i t y w n y c h f o r m a c h 
drobnego budown i c twa , r obo tach F u n d u s z u P r a c y i kon i e c z ­
n y c h robo tach k o n s e r w a c y j n y c h . 

Dają się j e d n a k zauważyć pewne ob j awy ewo luc j i k u 

wyższym f o r m o m b u d o w n i c t w a . 

W budown i c tw i e m i e j s k i e m dochodz i do głosu u r b a ­
n i s t y k a , która chce widzieć pewną harmonję zaspoko j en ia 
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pot r zeb i n w e s t y c y j n y c h . Stąd należy oczekiwać zwiększo­
nego r u c h u budowlanego w śródmieściu, t endenc j i k u sa -
n o w a n i u opuszc zonych dz i e ln i c m i e j s k i c h przez usuwan i e 
r u d e r i ba rdz i e j f o r sowne r ea l i z owan i e planów r e g u l a c y j ­
n y c h . 

W budown ic tw i e d r o g o w e m r e a l i z a c j a sześcioletniego 
p l a n u budowy n o w y c h n a w i e r z c h n i również s t w a r z a per ­

s p e k t y w y z a t r u d n i e n i a d l a wyższych f o r m o r g a n i z a c y j n y c h 
w budown i c tw i e . 

P o z a t e m budown i c two państwowe i samorządowe p r z y 
r e s t r y k c j a c h budżetowych n i e p r z ek ro c z ; : p rawdopodobn ie 
r a m r e a l i z a c j i ubiegłego r o k u . 

R o k z a t e m bieżący będzie s t a l pod z n a k i e m ewo luc j i 
jakościowej w budown i c tw i e bez większych z m i a n w ilości. 

Inż. A . A R C H A R O W , R a d c a P r z eds t . H a n d l . Z. S. R. R. w Po l sce . 

TUF A R T I K S K I J A K O N A T U R A L N Y MATERJAŁ B U D O W L A N Y 

Rozwój przemysłu i t e c h n i k i ściągnął do m i a s t m i l -
j onowe rzesze l u d z k i e wywołując tern s a m e m k r y z y s 
m i e s z k a n i o w y . N i e m a c h y b a k r a j u n a k u l i z i emsk i e j , gdz i e 
k w e s t j a t a n i e byłaby m n i e j lub więcej aktualną, to też 
w i e l e krajów, przystępując do złagodzenia k w e s t j i m i e s z ­
k a n i o w e j lub j e j całkowitej l i k w i d a c j i , inwestowało rn i l j a r -
dowe s u m y . 

T a m gdz i e t empo r u c h u ludowego n ie uległo z r o z ­
m a i t y c h powodów osłabieniu, a p o p y t n a materjały b u ­
dow lane j e s t n a d a l bardzo duży, powsta je zagadn ien i e 
zastąpienia niektórych z n i ch p r ze z materjały tańsze i łat­
w i e j s ze w użyciu. 

Cały szereg doświadczeń doprowadził do m n i e j lub 
więcej p o z y t y w n y c h wyników, w rezu l tac i e czego jesteś­
m y świadkami powodz i m n i e j lub więcej pomysłowych 
„erzaców". 

J e d n y m z t y c h „erzaców", a właściwie materjałem 
n a t a k uwłaczającą nazwę n ie zasługującym jest t u f 
a r t i k s k i . 

W budown i c tw i e m i e j s k i e m (we w s z y s t k i c h jego dz ie­
d z i n a c h ) , bądźto p r z y w z n o s z e n i u coraz to wyższych g m a ­
chów, w s z e l k i c h nadbudówek (w t y m w y p a d k u szczegól­
n i e ) , bądź to p r z y budow ie domków małych odeg ra t u f 
a r t i k s k i ze względu n a swe własności t echn iczne i ekono­
m i c z n e niewątpliwie ważną rolę. 

W r z a d k i c h t y l k o w y p a d k a c h s t w a r z a p r z y r o d a m a t e r -
jał t a k doskonały, j a k i m jes t t u f a r t i k s k i (skała pocho­
d z e n i a w u l k a n i c z n e g o ) , którego pokłady znajdują się n a 
p r z e s t r z e n i w i e l u kilometrów k w a d r a t o w y c h Sow ieck i e j 
A r m e n j i . 

W y m o w n e m świadectwem wyjątkowych za le t budow­
l a n y c h t y p u a r t i k s k i e g o j es t s ze reg gmachów w A r m e n j i , 
z b u d o w a n y c h w 7 — 9 w i e k u nasze j e ry z t u f u a r t i k s k i e ­
go, które w zupełności przechowały się do n a s z y c h c z a ­
sów. 

T a k n . p. w kościele z b u d o w a n y m z t u f u a r t i k s k i e g o w 
7 w i e k u nasez j e r y w mieście Erywań ( A r m e n j a ) f u n d a ­
men t y , ściany, a nawet rzeźby i o r n a m e n t y te j budow l i 
n ie doznały s z w a n k u w ciągu 1380 l a t i s tn i en i a . 

K o l o r t u f u , z którego z b u d o w a n y j es t kościół n i c z em 
się n i e różni od k o l o r u świeżo wyłamanych brył. 

Należy zaznaczyć, że średnia t e m p e r a t u r a w s t y c z n i u 
w E r y w a n i u w y n o s i około —• 16° C , a bardzo często m r o ­
z y dochodzą do 35° C. 

P o z a t e m kościół z b u d o w a n y j es t n a w y s o k o położo-
n e m i dostępnem d l a wiatrów m i e j s cu p r ze z co w znaczne j 
m i e r z e p o d l e g a wpływom a t m o s f e r y c z n y m . 

T u f a r t i k s k i m a w Z S. R . R. , j a k o materjał budow­
l a n y (8 r u b l i t o n n a loko budowa ) różnorodne zas tosowa­
n ie . 

Wspaniały g m a c h hyd ros t a c j i n a D n i e p r z e (Dn i ep r o -
g res ) z b u d o w a n y j e s t z t u f u a r t i k s k i e g o . 

W M o s k w i e buduje się z t u f u szereg w i e l k i c h g m a ­
chów n a u l . M l . M i a s n i c k i e j , O r l i k o w y m p i e r i e u l k u i i nn . 

Większość budow l i w m i a s t a c h , położonych n a połud­
nie od gór K a u k a s k i c h , wzn i es i ono również z tego dosko­
nałego materjału. 

Niże j podane z es taw i en ia ilustrują w l . techn. t u f u w 
porównaniu do i n n y c h mat . bud . 

C i ę ż a r o b j ę t o ś c i o w y : 

1 m'J t u f u a r t i k s k i e g o waży około 1000 k g . podczas gdy 

1 m ' w a p n a waży 2000 — 2300 k g 
cegły „ 1700 — 1800 „ 
betonu „ 2000 — 2200 „ 

„ d r z ewa dębowego ,, 1000 — 1200 „ 
„ d r z ewa sosnowego „ 600 — 750 ,, 

W y t r z y m a ł o ś ć n a ś c i s k a n i e : 

tu f ar t . 75,9—85,7 k g c m 2 

n o r m a l n a cegła z g l i n y 80—100 ,. 
zużlobeton 40 „ 

P r z e w o d n i c t w o c i e p ł a : 

T u r f . a r t i k s k i — 0,265 — 0,300 
wapień — 4,20 — 2,50 
cegła — 0,66 — 0,75 
drzewo — 0,15 
zużlobeton — 0,85 

P o d względem p r z e w o d n i c t w a ciepła t u f ar t . ustępu­
je z a t e m t y l k o d r z ewu . 

W ł a s n o ś c i t e r m i c z n e : 

P u n k t topliwości t u f u a r t . 1000—1280° 
bazaltów 900° 
g l i n y 1000—1400° 

P r z y b a d a n i a c h t u f a r t . wytrzymał d w a następujące 
po sobie n a g r z e w a n i a (do 500" C ) i ochłodzenia po każdem 
n a g r z e w a n i u (do — 10°C). 

C i ę ż a r g a t u n k o w y t u f u a r t . : 2.56 

P o r o w a t o ś ć t u f u a r t , t. j . ilość próżni 60, 3 % . 

H y g r o s k o p i j n o ś ć bardzo n i e znac zna i je­

żeli umieścimy abso lu tn i e suchą próbkę w w i l g o tne j a t ­

mos f e r z e ( 1 0 0 % ) , t u f a r t . wchłania w a g o w o w ciągu 48 

godz. 0,319r w i l g o c i . 
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Dzięki wyże j w y m i e n i o n y m właściwościom f i z y c z n y m 
pos i ada t u l ar t . wyjątkowe znaczenie d l a b u d o w n i c t w a 
łączy bow i em w sobie za l e ty d r z e w a i k a m i e n i a . 

Należy również wspomnieć o spec ja lnych własnościach 
t u l u ar t . nienadających się do s c h a r a k t e r y z o w a n i a zapo­
mocą zes taw ien ia cy f r . 

R o z p i l o w a n i e i i n n a o b r ó b k a t u f u a r t i k s k i e g o 
k a l k u l u j e się o w ie l e lep ie j niż zas tosowanie w s z e l k i c h i n ­
n y c h materjalów b u d o w l a n y c h . 

Można odpiłowywać kamień ręcznie, zwykłą pilą s to­
larską, co znaczn ie ułatwia pracę. Szlifując powierzchnię 
t u f u p o z b y w a m y się konieczności t y n k o w a n i a , p r z y c z e m 
s z l i f owan i e n p . ścian odbywa się z w y k l e również zapomo-
cą t u f u . ' 1 

W y r o b o m z tu fu można nadawać dowolne kształty, aż 
do na jbardz i e j złożonych ornamentów: zapomocą zwykłych 
narzędzi t o k a r s k i c h w y r a b i a się k o l u m n y , t r a l k i i t. p. 

Również cenną własnością tego materjału budowlane­
go jest możność s t osowan ia gwoździ w łączeniach z i n ­
n y m i m a t e r j a l a m i , co p o z w a l a uskuteczniać wzmocn i en i e 
k o n s t r u k c j i . Własność t a jest szczególnie ważna p r z y łą­
czen iach t u f u z d r z ewem. 

Ł ą c z e n i e oddz i e lnych k a m i e n i (bloków, cegieł, 
k o s t e k ) o d b y w a się n i e t y l k o zapomocą używanych w m u -
r a r s t w i e w y p r a w , lecz także zapomocą k l e ju s t o l a r sk i ego , 
p r z y c z e m można sklejać zarówno poszczególne bryły t u ­
fu z sobą j ak i z w s z e l k i e m i i n n e m i m a t e r j a l a m i . N p . 
można okleić t u f a r t . j e d n o w a r s t w o w y m f o r n i r e m . 

Ok le j en i e l i n o l eum, ceratą i t. p. p o z w a l a t a n i m i p ros ­

t y m sposobem uszczelniać podłogi w poko jach kąpielo­

w y c h i t. p. 

N a d a w a n i e k o 1 o r ó w. Wobec w i e l k i e j 
porowatości t u f a r t i k s k i nadaję się w p i e r w s z y m rzędzie 
•do s zpach l owan i a różnymi s p o i w a m i , j ak np. wyprawą 
cementową ( r zadką ) , g i p s em , o l e j ami , k l e j a m i i g u d r o n a -
m i . Po zakończeniu s z p a c h l o w a n i a można powierzchnię 
obrobić i nadać j e j dowo lny ko lo r . 

N a s y c a n i e . Wobec w i e l k i e j porowatości t u f 
można z łatwością nasycać różnemi k o m p o z y c j a m i w z a ­
leżności od celów, d l a j a k i c h d a n y wyrób m a służyć. N p . 
Tu r y można nasycać a s f a l t a m i , smołami, c ementem i t. p. 
wodoszc ze lnemi m a t e r j a l a m i . W w y p a d k a c h , g d y zależy n a 
zwiększeniu p r z e w o d n i c t w a ciepła (np. w p i ecach ) , należy 
nasycać t u f płynnym r o z t w o r e m g l i n y . 

Nicwchodząca zupełnie w rachubę grubość szwów, 
możność p o k r y c i a polewą, wreszc i e g a t u n k o w a jednolitość 

t u f u , w s z y s t k o to p o z w a l a zaliczyć t u f do na j l ep s z y ch m a ­
terjalów do b u d o w y pieców. 

W ł a s n o ś c i c e r a m i c z n e . Wobec w y s o k i e j 
odporności od o gn i a umożliwiającej p o k r y w a n i e p o l e w a m i o 
różnych k o l o r a c h •— ce ramiczne własności t u f u a r t . n ie 
ustępują własnościom c e r a m i c z n y m j a k i e j k o l w i e k g l i n y . 

Z a s t o s o w a n i e t u f u . Wobec różnorodnych 
własności t u f u s tosowanie jego w budown i c tw i e j e s t n a j ­
r o zma i t s z e . 

Własności i zo lacy jne dają m u pierwszeństwo p r z y b u ­
dowie fundamentów (zabezp ieczenie od z i m n a i w i l g o c i l o ­
k a l i p i w n i c z n y c h ) . Wobec możliwości układania ścian zew­
nętrznych z większych bloków t u f przewyższa w s z y s t k i e 
inne materjały budowlane pozwalając n a znaczne p r z y ­
śpieszenie budowy (mechan i zac j a p r a c y ) . 

Niezwłocznie po ukończeniu układania ścian można 
przystąpić do i c h wykończenia, t u f b o w i e m nie w y m a g a 
c zasu d l a o s i adan i a b u d o w l i ; własność t a c z y n i go bardz i e j 
e k o n o m i c z n y m od w s z y s t k i c h i n n y c h materjalów budow­
l a n y c h . Wobec t y c h w s z y s t k i c h własności t u f a r t . j es t do­
skonałym materjałem do zapełniania szkieletów b u d o w l i 
wielopiętrowych. 

Słabe p r z ewodn i c two dźwięku c z y n i t u r f a r t i k s k i ide­
a l n y m materjałem do budowy ścian wewnętrznych w s z e l ­
k i ego rodza ju k a b i n . 

J a k o materjał wypełniający (w pos tac i l e k k i c h s t a n ­
d a r t o w y c h płyt ) może służyć t u f do wypełniania w s z e l k i c h 
k o n s t r u k c j i bez spec ja lnego p r z y g o t o w a n i a . 

Dzięki swej niepalności, o ra z słabej przepuszczalności 
ciepła i dźwięków odpow iada t u f w s z e l k i m w y m o g o m s t a ­
w i a n y m na jba rdz i e j u d o s k o n a l o n y m wiązaniom d a c h o w y m 
i s t r o p o m oraz k o n s t r u k c j o m , p r z y których mają zastoso­
w a n i e wsze l k i e go r od za ju p u s t a k i i materjały l e k k i e 
(przegródki k l e jone l i n o l e u m ) . Może wreszc i e służyć z po­
wodzen i em j a k o dachówka, a wobec możności łączenia 
gwoźdźmi, przewyższa w s z e l k i e inne w y r o b y c e ramic zne , 
używane do k r y c i a dachów. 

P o p y t n a t u f w e w s z y s t k i c h n i e m a l d z i ed z inach b u ­
d o w n i c t w a zwiększa się z r o k u n a r ok , to też w y d o b y w a ­
n ie s u r o w c a zostało zmechan i zowane . 

T u f a r t . j e s t d o s t a r c z a n y b l o k a c h g rubo c i o sanych 
o s t a n d a r t o w y c h w y m i a r a c h 35 j X 40 X 50 cm. (w odchy­
l e n i u 2 cm. w każdym w y m i a r z e ) , lub też n a zamówienie 
w b l o k a c h w s z e l k i c h wymiarów, aż do 1,5 X , 1,0 X 1,0 m t r . 

K o r z y s t n e położenie pokładów t u f u w pobliżu portów 
M o r z a Cza rnego B a t u m ' u i P o t i s t w a r z a dobre możliwości 
ekspor towe d l a tego cennego materjału budowlanego . 

S. H E M P E L . 

F U N D A M E N T Y SŁUPÓW W P O S T A C I B E L E K 

B e l k a f undamen towa t w o r z y spec ja lny ob jekt za in te ­
resowań s t a t y c znych . 

Obl iczen ie be lk i fundamentowe j jest z adan i em zawsze 
s t a t y c zn i e n i e w y z n a c z a l n e m , w w y p a d k u uwzględnienia 
modułu podatności g r u n t u , i s ta tyczn ie w y z n a c z a l n e m , p r z y 
przyjęciu ciśnienia n a g r u n t , jpk to się z w y k l e stosuje , bez 
uwzględnienia sprężystych jego własności. 

Często s p o t y k a n y w p r a k t y c e sposób ob l i c zan ia b e l k i 
fundamentowe j j a k o ciągłej, a więc s ta tyczn i e n i ewyznac za -
Inej , n ie w y t r z y m u j e j ednak k r y t y k i rozważań s t a t y c znych . 

Zdan i e to, j a k wspomnieliśmy, n ie należy do s ta tyczn i e 

n i e w y z n a c z a l n y c h i już w n a j p r o s t r z y m w y p a d k u z a w i e r a 
sprzeczności log iczne, wynikające z błędnego założenia. 
N i e c h k i l k a słupów j ednakowo obciążonych, w równych 
w z a j e m n y c h odstępach obciąża belkę fundamentową. P r z y j ­
mując m i e j s ca działania słupów j a k o podpory , a ciśnienie 
g r u n t u j a k o równomierne obciążenie b e l k i , u z y s k a m y be l ­
kę ciągłą t y l k o pozorn ie s ta t yc zn i e niewyznaczalną. T y l k o 
w w y p a d k u s p e c j a l n y m t. j . , g d y ilość podpór byłaby b a r ­
dzo duża, ściśle, nieskończona otrzymalibyśmy reakc je pod ­
porowe j ednakowe , l ub p r a w i e j ednakowe i to z a wyjątkiem 
pewnej ilości podpór s k r a j n y c h . 
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Rys. 1. 

W d o w o l n y m p r z e k r o j u a — a be lk i fundamentowe j 
p r zeds taw ione j na r y s 1. moment zginający p r z e d s t a w i a się 
następująco. 

M — V px — Ne . . . . . . . (1) 

gdzie przez silę N należy rozumieć wypadkową r eakc j i 
g r u n t u działającej na diudość o — a, oraz c odległość siły 
N od p r z e k r o j u a — . 

Wielkość i rozkład ciśnienia n a g r u n t zależy od wielkoś­
ci i kształtu p o d s t a w y f u n d a m e n t u , czy l i zależy od pro j ek ­
tującego fundament . 

N a podstawie w z o r u 1 określimy wielkości momentów 
w poszczególnych p r z ek ro j a ch be lk i , równej szerokości, 
obciążonej przez słupy o równych siłach P , w j e d n a k o w y c h 
wza j emnych odstępach „ a " ( r ys . 2 ) . 

Obciążenie be lk i od spodu n a jednostkę długości wynos i 

P 
n 

•>i — 1 
(2). 

Równanie 1 d l a p r z e k r o j u a — a ( rys . 2 ) . w prześle 
k — k i 1 p r z e d s t a w i a się następująco. 

M = P k 
Ik - 1)„ 

2 . 
2 

4 x (k - 1) a 4-

+ x (V 

2 (w — 1) a j 
W e wzorze 3 kładąc x = o o t r z y m a m y wielkości mo 

momentów pod silą P w m i e j s cu k, a m ianow i c i e 
P„ (k - 1) . (n - k) 

(4) 
n — 1 

D l a dostatecznie dużych n (długa b e l k a ) , p r z y któ 
r y c h stosunek k : n dąży do 0,5 wzór 4 u p r a s z c z a się nastę­
pująco: 

Pa.k 
Mk - (V) 

Z w z r o r u 4, a jeszcze wyraźniej z w z o r u 4', c z y t a m y , iż 
w miarę odda l en ia się od końców be l k i momen ty z g i n a ­
jące pod słupem wzrastają, a d l a bardzo długiej be lk i są 
p roporc j ona lne o odległości p r z e k r o j u od końca be l k i . 

Największy moment między słupami w przedz ia l e k, 
k + 1, o t r z y m a m y d l a 

a | l — — I (5) 

Wstawiając powyższą wielkość x do w z o r u 3 o t r z y m a m y 
największy moment w przedz ia l e k, k + 1. 

m a x M = 
P a k 

n ) 
(6) 

D l a dostatecznie dużych n, oraz d l a k : n — 0,5 wzór 6 
daje wartość m o m e n t u , j a k wzór 4'. 

Porównując wielkość momen tu pod s l u p a m i (wzór 4 ) , 
z momentami między s l u p a m i (wzór 6) w i d z i m y , iż mo­
menty n a całej długości be lk i zachowują ten sam znak . 
Krzywiąca be lk i zm i en i a się co do wielkości, nie z m i e n i a 
s"ę co do z n a k u , be lka fundamen towa , w r o z p a t r y w a n y m 
w y p a d k u w y g i n a się j ak pokazano n a rys . 3. 

Rys. • 

Z do tychczasowych rozważań w odn ies i en iu do f u n d a ­
men tu przeds taw ionego n a r y s . 2 w y n i k a , iż tego r odza ju 
układ s t a t y c zny p r z e d s t a w i a wyłącznie w a d y n i c w y k a ­
zując żadnych zalet . 

N i eodpow i edn i układ s t a t y c z n y powoduje wz r o s t mo ­
mentów w miarę zwiększania długości f undamen tu , a pó-
za t em rodza j odkształcenia f u n d a m e n t u uw idoc zn i ony n a 
rys ; 3 powoduje z g inan i e słupów. 

W celu u c h y l e n i a powyższych w a d w u s t r o j u f u n d a ­
mentu , należy zrezygnować z równomiernego obciążenia 
od dołu n a jednostkę długości f u n d a m e n t u . P r z y zachowa­
n i u za t em j e d n a k o w y c h nacisków n a jednostkę pow ie r z ­
c h n i g r u n t u , szerokość f u n d a m e n t u nie może być n a całej 
długości j e dnakowa . 

Rys. i. 

N a r y s . 4 p r zeds taw iono t a k i kształt be lk i f u n d a m e n ­
towej , p r z y którym każda z sił, poza s k r a j n e m i , j es t zrów­
noważona reakcją g r u n t u n a długości f u n d a m e n t u „ a " . 
Siłę działającą n a końcu f u n d a m e n t u równoważy siła zacze­
piająca w środku ciężkości S t r a p e z u kończącego belkę f u n ­
damentową, o ra z moment w p r z e k r o j u I — I wynoszący 

Mi 
5 

cP = .aP 
24 

(V 
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Momen t zginający belkę fundamentową pod dowo lnym 
s lupem, wyłączając sk ra jne , w y n i e s i e : 

5 a P a P 
M — — a /' - ••= 

24 8 12 

i dołem zna jdu je w d a n y m w y p a d k u uzasadn ien i e przez 
odpowiedn i rozkład momentów zginających. T a k j a k 
i w poprzednio r o z p a t r y w a n y c h w y p a d k a c h momenty d z i a - ' 

(8) 

M o m e n t w połowie rozpiętości między dowo lnemi dwo­
m a s l u p a m i w y n o s i M i według wzo ru7 . 

W y k r e s momentów podaje r y s . 4 u dołu. 

Rys, 

Pr z e z zakończenie be lk i fundamentowe j poszerzeniem 
j a k n a r y s . 5., o t r z y m a m y w y k r e s momentów uwidocz ­
n iony n a tymże r y s u n k u u do lu . 

W obu powyższych w y p a d k a c h wielkości momentów 
wzdłuż be lk i fundamentowe j nie zależą od je j długości 
i posiadają j e d n a k o w y znak n a całej długości f u n d a m e n t u . 
B e l k a pod wpływem momentów działających n a je j koń­
cach w y g i n a się wypukłością do góry, a siły P od slupów 
nie są w stanie zgiąć belkę w przeciwną stronę. Słupy 
skra jno osiadają w s t osunku do slupów środkowych. 

Z powyższych względów s lupy , szczególniej sk ra jne , 
ulegają d o d a t k o w y m momentom zginającym, czego można 
uniknąć łącząc s lupy z fundamentem p r z y pomocy prze ­
gubów. 

Rozwiązanie podane n a r y s . 4 jest lepsze niż n a r y s 5, 
gdyż moment n a końcu be lk i fundamentowe j w p i e r w s z y m 
w y p a d k u jes t mn ie j s zy niż w d r u g i m . 

W obu w y p a d k a c h momenty zginające są większe niż 
gdybyśmy fundamen t rozcięli n a odc inku a i n a każdym 
t a k i m o d c i n k u umieściliśmy we środku słup P. 

* 
Chcąc w y r ó w n a ć m o m e n t y wzdłuż be lk i 

fundamentowe j i jednocześnie doprowadzić je do m i n i m u m , 
koniec be lk i fundamentowe j należy uformować j a k na 
rys . 6. 

M o m e n t w p r z e k r o j u I — I w y n o s i w tedy 

Mi — —, 
12 

t a k i s am moment działa również w polowie rozpiętości 
między s l u p a m i , a pod słupami moment w y n o s i 

aP 
16 

W y k r e s momentów d l a tego' w y p a d k u p r z eds t aw i r ys . 7. 
T a k i e rozwiązanie be lk i fundamentowe j ( rys . 6) za ­

sługuje n a specjalną uwagę ze względu n a ekonomię spo­
wodowaną małemi momen tam i zginającemi. Najwłaściwsze 
uzbro jenie be lk i fundamentów n a całej długości górą 

M 

Rys. 6 i 7. 

łające n a końce be l k i fundamentowe j wyginają wypukłoś­
cią do góry. Obciążenia j ednak skup ione słupów prostują 
belkę i wywołują pod słupami momenty u j e m n e ; m imo to 
wspomn iane w y p r o s t o w a n i e b e l k i n ie jest t ak i e , aby p u n ­
k t y osi odkształconej leżącej pod jsłupami, znajdowały się 
r.a jednej poziomej l i n j i . 

B e l k a f u n d a m e n t o w a j a k o całość pozostaje n a d a l 
zgięta wypukłością do góry, a za tem s lupy , szczególniej 
sk ra jne ulegają p e w n y m d o d a t k o w y m momentom zginają­
c y m , czego można łatwo uniknąć stosując połączenia prze ­
gubowe slupów z fundamen t em. 

* 
W ce lu u z y s k a n i a tak iego odkształcenia be lk i f u n d a ­

mentowe j , p r z y którym styczne do osi odkształconej 
w m ie j s cu działania słupów byłyby poziome, należy t a k 
ukształtować belkę, aby m o m e n t y pod słupami wynosiły 

P o . . Pa \ \ " ' r : i>y^ 
" m i e d z y słupami 

12 ' ' • 24 

A zatem, b y s l u p y u s t r z e d z o d d o ­
d a t k o w y c h m o m e n t ó w wywołanych odkształ­
cen iem f u n d a m e n t u , m u s i m y rezygnować z kor zys tnego 

a P , a P 
rozkładu momentów — i + , j ak i o t r z y m a -

16 16 ' J * 

liśmy w pop r z edn im w y p a d k u ( rys . 6 i 7 ) . Przyjmując 
j ednakowy nac i sk f u n d a m e n t u n a g r u n t n a całej długości 
f undamen tu , wynoszący według oznaczeń n a r y s . 8 

P 

a o 

o t r z y m a m y belkę fundamentową, która j ednakowo os iada­
jąc pod s l u p a m i m a kształt p r z e d s t a w i o n y n a r y s 8. 

Z p r z ep rowadzone j a n a l i z y p r a c y b e l k i fundamento ­
wej w y n i k a , iż możliwości je j kształtowania są bardzo d u ­
że, możemy bow i em dowoln ie zadać momen ty n a końcach 
be lk i p rzez zadan ie odpowiednie j f o r m y konso lom, a poza -
t em wielkości obciążeń be l k i od spodu ( reakcje g r u n t u ) 
W poszczególnych przęsłach zależą od nas , gdyż są p r o ­
porc jona lne do odpowiedn ich szerokości b e l k i . 
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ł : 

Rys. S. 

Dzięki s ta tyczne j wyznaczalności z a d a n i a , o raz do­
wolności ob i e r an i a parametrów (momenty n a końcach, 
obciążenie j ednos t ronne ) , możemy w ogólnym w y p a d k u 
obciążenia be lk i przez s lupy , stworzyć w a r u n k i d l a je j 
ko r zys tne j p r a cy . 

R y s . 9 p r z e d s t a w i a dowo lny w y p a d e k obciążenia be l k i . 

r 

Rys. 9. 

Ciśnienie n a g r u n t „ a " p r z y j m u j e m y n a całej dłu­
gości be lk i , j ednakowo , a za tem, szerokość be lk i w poszcze­
gólnych przęsłach będą odwro tn i e p ropo r c j ona lne do o . 
c z y l i bt == q0: a , 6, == qx: a ; i t. d. 

Wielkości które należy określić, będą następujące: 

r, r„ p, pt, qt'qt q n — t 

W ce lu o t r z y m a n i a jednego z w i e l u możliwych rozwią­

zań tego z a d a n i a u c z y n i m y następujące założenia. 

Założenie I. W s z y s t k i e momenty bezpośrednio pod słu­

p a m i n iech będą j ednakowe i wynoszą M . 
Zalożen'e II. Związek między rozpiętościami l i obcią­

żeniami q p r z y j m u j e m y następujący: 

li
(sqijz=li

iql— !»*—1. </>/ - i = C . (9) 
Powyższe d w a założenia spełniają równanie C l a p c y -

r o n ' a , a m i a n o w i c i e : 

M l,+ 2 do + l,) + h ' (k + h) sk:>d 

M = • 
12 

Z założenia I w y n i k a , iż momen ty sk ra jne Ma i Mn 

(10) 

•winny wynosić M , c z y l i = ~~~ , skąd o t r z y m a m y 

C. • P„ S C. • „ Pn 
r = - - ; p = 1,5 ; r, = ——- ; p, = 1 , 5 -

3 P 0 C 1 SP„ C. 

Z w a r u n k u równowagi 

p r - f P| I\ -f- S 91 — X P 

określamy wielkość C, a m i a n o w i c i e : 

0,5 P 0 + P l + P i + . . . . . 0,5 Pn 
1 1 1 

l3 li IH I 

S k o r o C jes t określone z w a r u n k u 11 (równ. 9.) ob l i c za ­

m y poszczególne szerokości b e l k i f u n d a m e n t o w e j : 

C = (11) 

c • 

Z , " 
i . t. d. 

M= 

M o m e n t zginający belkę w połowie odległości między s l u ­
p a m i k i k + 1, w y n o s i 

U- " qi 
_ 7 24 ' * " 

w y k r e s momentów p r z e d s t a w i a się tak j a k podano na 
r y s . 8. W ogólnem równaniu Clapeyroń'a występują mo­
menty bezwładności poszczególnych przęseł b e l k i . W da ­
n y m w y p a d k u przyjęto je j ednakowe . 

W a r u n e k z a c h o w a n i a j e dnakowych momentów bez­
władności można bez trudności spełnić, gdyż do różnych 
szerokości b e l k i można zawsze dostosować tak i e i ch wyso­
kości, aby momenty bezwładności były j ednakowe . 

W belce fundamentowe j skons t ruowane j według zasad 
wyżej podanych , styczne do osi odkształconej w m ie j s cu 
działania slupów będą poziome. Słupy nieulegają dodatko­
w y m momentom. 

Z w a r u n k u s t y c znych poz iomych możemy zrezygnować 
- bez szkody d l a k o n s t r u k c j i , skoro słupy oprzemy n a belce 

fundamentowe j w sposób przegubowy . 

W t a k i m w y p a d k u możemy znaleźć korzyści w pos tac i 
oszczędności n a belce fundamentowe j przez wyrównanie 
momentów p o d słupami i między słupami. Zachowując w a ­
r u n k i , wyżej podane I i I I , n : e ch moment pod każdym słu­
pom w y n o s i 

_ C_ 
- .} 16 ' 

a moment między słupami 

C 
+ 16 

D l a określenie C służy w da l s z ym ciągu równanie 1 1 ; 

C 
o t r z y m a m y : z w a r u n k u M0 — Mu 

C 

16 

2P „ 2 

— :p = ; r , 
4P„ C ' ' 

C _ 2Pn 2 

: 4 P „ ; M l ~ C 
W y k r e s momentów p r z e d s t a w i a się t ak j a k podano n a r y s . 7 
Belkę fundamentową w p lan i e obliczoną według ostatn io 
omówionych prawideł p r z e d s t a w i a r y s . 10. 

• 

Rys. 10. 

D l a uogólnienia rozważań dowolne przęsło be lk i f u n d a ­
mentowe j , obciążamy od góry ciężarem równomiernie roz­
łożonym (ciężar m u r u ) . N i e c h t a k i m przęsłem, dodat­
kowo obciążonym, będzie przęsło A - B n a r y s . 10 ; obciążenie 
to n iech wynos i g na jednostkę długości. 

B i e g p r o j e k t o w a n i a be lk i fundamentowe j będzie nastę­
pujący: 

Określamy poszczególne szerokości be lk i f undamen ­
towe j , bez uwzględnieniaciężaru równomiernego g. Nastę­
pnie , w przęśle A — B , zwiększamy szerokość b o wielkość 

g 
&' = — 

gdz ie a ciśnienie n a g r u n t , przyjęte d l a danej be lk i f u n d a ­
mentowe j . W s p o m n i a n e poszerzenie s tosu jemy n a tak i e j 
długości przęsła, n a j a k i e j zna jdu je się obciążenie g. 

Pisząc równanie m o m e n t u d l a p rawe j lub lewej czę­
ści b e l k i względem p r z e k r o j u leżącego w obrębie obciążę 
nie g, p r z e k o n a m y się, iż dzięki posze r zen iu m o m e n t y okre -
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ślone d l a b e l k i fundamentowe j bez uwzględnienia obciąże­
n i a g nie ulegną zmn ian i e . 

Wnioski 

1) . Obl iczen ie be lk i fundamentowe j , j a k o be lk i ciągłej 
p r z y pomocy zwyk l e stosowanego w z o r u C i a p e y r o n ' a , daje 
błędne r e zu l t a t y i (jest w sprzeczności z z a sadami s t a t y k i . 

2) . B e l k a f undamen towa z konso l am i jest ekonomicz-
n i e j s za od be lk i bez konsol . 

3) . Słupy sz tywno połączone z belką fundementową 
nie podlegają działaniu momentów doda tkowych , g d y wszy ­
s tk ie momen ty pod słupami, w belce fundementowe j wyno ­
szą 

qt h '-' 
_ 12 

4) . Na j ekonomic zn i e j s za be lka f undamen towa pos iada 
momenty pod słupami i między słupami różniące się z n a -

Idem i wynoszące - . S l u p y w t a k i m w y p a d k u w i n n y 
12 

być połączone przegubowo z f u n d a m e n t a m i , o i le w ob l i ­
c z en iu n ie uwzględniono wpływu zgięcia f u n d a m e n t u n a 
moment w słupie. 

Uwagi dotyczące konstrukepj. 

F u n d a m e n t ob l i c zamy d l a największych obciążeń słu­
pów. N i e ws zy s tk i e słupy w rzeczywistości będą s ta le t a k 
obciążać fundamen t j a k przyjęto w ob l i c zen iu . U z b r o j e n i e 
fundamentu ułożone ściśle d l a w y p a d k u największych obcią-

11 

żeń slupów, może okazać się w pewnych p r z e k r o j a c h n ie ­
wystarczające. Te względy przemawiają za układaniem 
u z b r o j e n i a na całej długości f u n d a m e n t u zarówno u dołu 
j a k i góry. 

h - s ta le 

' m i e r n i e 

Rys. 11. 

P r z y t a k i m systemie u zb ro j en i a f u n d a m e n t u , opusz­
c zamy pręty odgięte, zatrzymując wyłącznie s t r z em iona . 

W y m i a r y p r z e k r o j u b e l k i fundamentowe j w i n n y być 
t a k i e , aby sam przekrój be tonu wytrzymywał działanie sił 
poprzecznych . 

AV szczególności w odn ies i en iu do fundamentów z n a j ­
duje zas tosowanie z n a n a z a s a d a : „dobry beton zawsze u z u ­
pełni b r a k i u z b r o j e n i a i na j lepsze uzbro j en ie n ie pomoże n a 
zły b e t on " . 

Ze względu n a zmienną szerokość pods tawy be l k i f u n ­
damentowe j możnaby zalecić s tosowanie p r z e k r o j u f u n ­
d a m e n t u według rys . 11. 

W . Ż E N C Z Y K O W S K I . 

OŚWIETLENIE POMIESZCZEŃ ŚWIATŁEM D Z I E N N E M 
(Dokończenie z zeszy tu 12/1934). 

Ś W I A T Ł O GÓRNE, Ś W I E T L I K I , I C H T Y P Y , 
C H A R A K T E R Y S T Y K A I Z A S T O S O W A N I E . 

a) T y p y ś w i e t l i k ó w . 

Świetliki można podzielić n a szereg typów w zależno-
od kształtu i pochy l en i a płaszczyzn o s zk l onych ( rys . 10) . 

1. świetl ik trójkątny. 
2. Świetlik l a t a r n i a n y , z w a n y także — B o i l e a u . 
.'!. Świetlik t rapezowy , inaczej z w a n y — M o n i t o r . 
4. Świetlik m a n s a r d o w y . 
5. Świetlik p i l a s t y p ionowy, 
(i. świetlik p i l a s t y pochyły. 
7. świetl ik wklęsły p ionowy , c z y l i t. zw. P o n d pros ty . 
8. Świetlik wklęsły pochyły, czy l i t. zw. P o n d pochyły. 
Świetliki trójkątne, l a t a r n i a n e i t rapezowe mogą być 

usy tuowane wzdłuż k a l e n i c y dachu ( f ig . 1, 2 i 3 r y s u n k u 
10) i w t edy nazywają je ponadto ka l en i cowemi , a lbo też 
mogą biec wpopr zek ka l en i c y i w t edy noszą dodatkową 
nazwę gąsienicowych ( rys . 11) . Z d a r z a się, że j edna h a l a 
p r z y k r y w a n a b y w a świetlikami 2-ch lub więcej typów. 
W t e d y świetliki noszą nazwę k o m b i n o w a n y c h . A więc np . 
n a r y s . 12 p r z e d s t a w i o n y jest k o m b i n o w a n y świetlik ka l e -
n i cowo-mansardowy . 

b) C e c h y c h a r a k t e r y s t y c z n e i o g ó l n a 
o c e n a r ó ż n y c h t y p ó w ś w i e t l i k ó w . 

Wybór odpowiedniego d l a danego pomieszczen ia t y p u 
świetlika n ie j es t rzeczą łatwą: ogólna ocena zależy od 

szeregu czynników, wpływających n a wartość i równo­
mierność oświetlenia, oraz od czynników mających wpływ 
n a eksploatację i koszt oświetlenia. 

c) C z y n n i k i o d k t ó r y c h z a l e ż n e j e s t 

o ś w i e t l e n i e w z g l ę d n e . 

D o g r u p y czynników, wpływających n a wartość i rów­
nomierność oświetlenia względnego można zaliczyć: 

1) S tosunek p o w i e r z c h n i oszklonej do podłogi pomie­

szczenia . 

2) S tosunek wysokości do rozpiętości oświetlonego po­
mieszczen ia . 

3) Kształt świetlika. 

4) Ką t pochy l en i a p o w i e r z c h n i oszk lone j . 

C z y n n i k i te r o z p a t r z y m y k o l e j n o : 

d) S t o s u n e k p o w i e r z c h n i o s z k l o n e j 

d o p o w i e r z c h n i p o d ł o g i . 

Ponieważ wartość oświetlenia względnego j es t p r opo r ­
c j o n a l n a do r z u t u w i d z i a n e j p r ze z otwór świetlny po­
w i e r z c h n i półkuli n i eb iesk ie j , prze to przez zwiększenie 
o t w o r u powiększamy oświetlenie we w s z y s t k i c h p u n k t a c h 
danego pomieszczen ia . 
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Rysi 10. Zasadnicze typy świetlików. 

A * — -

J T 
1X1 W) 

T 
i 
h 

10 U; 

b: L ' O.ZS b: L • 0 333 

H3 Pil tU] 
H Z 

. Przekrój a-b l c 

.Ri/s. i J . Wato pokryta świetlikami trójkątnemi 
gąsiennicowemi. 

Rys. 12. Świetlik kalenicoiuo-mansardowy. 

D l a z ob ra zowan i a tej zależności — weźmy trójkątne 
świetliki, przykrywające wieloprzęslowe hale ( rys . 13 ) . 
Długość h a l i o r a z świetlików w k i e r u n k u prostopadłym do 
płaszczyzny r y s u n k u p r z y j m i e m y d l a upros zc z en i a równą 
nieskończoności, szerokość świetlików b równą kole jno 
Vs, Vi, % i %-ej rozpiętości przęsła L . , 

D l a każdej z t y c h szerokości r o z p a t r z y m y sko le i po 4 
w y p a d k i , k i e d y s tosunek wysokości teoretyczne j świetlika 
h do rozpiętości h a l i L w y n o s i 0,25, 0,5, 0,75, 1,0. ( P r ze z 
wysokość teoretyczną świetlika h r o z u m i e m y pionową od­
ległość od dolnej krawędzi oszklenie do płaszczyzny p r a c y 
znajdującej się 1 m . powyżej podłogi ) . 

W ten sposób o t r z y m a m y : 

16 przekrojów h a l i , d l a których w y k o n a n o w y k r e s y 
oświetlenia względnego b ru t t o n a poziomej płaszczyźnie 
p racy . 

D a n e z r y s . 13 zes tawione są n a w y k r e s a c h r y s . 14 
i 15 m a k s y m a l n e g o i m i n i m a l n e g o oświetlenia względnego. 

Z t y c h wykresów daje się zauważyć, że oświetlenie 
względne, t ak m i n i m a l n e j a k i m a k s y m a l n e , jest w p r z y ­
bliżeniu p ropo rc j ona lne do s t o s u n k u między powierzchnią 
os zk l en i a i płaszczyzną r z u t u poziomego h a l i . 

Rys. 13. Wykresy oświetlenia względnego brutto K0 na pła­
szczyźnie poziomej dla świetlików trójkątnych. Wartości Kn 

podane są dla środka, przęsła, w M-ej przęsła i na końcu 
przęsła (przy ścianie). 
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Rys. H. Wartości dla środka przęsła (Iu max). 
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Rys. 15. Wartości K« na końcu przęsła (K<> min.). 
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W i n n y c h świetlikach zależność powyższa będzie w 
przybliżeniu t a k a sama . 

P ewne odchy l en ia dadzą się zaobserwować j edyn ie w 
bardzo sze rok ich świetlikach (np. l a t a r n i a n y c h ) , p r z y któ­
r y c h świetliki sąsiednich przęseł wza jemnie przesłaniają 
sobie część nieboskłonu. 

e) S t o s u n e k w y s o k o ś c i ś w i e t l i k a 

d o r o z p i ę t o ś c i h a l i . 

Z r ys . 13, który w y k o n a n y jest d l a 4-ch stosunków 
wysokości do rozpiętości, zauważymy, że i m ten stosunek 
j es t większy tem mnie j s za jest różnica między oświetleniem 
w najjaśniejszych i na j c i emn ie j s zych mie j scach , c z y l i inne-
m i słowy w r a z ze wz ros t em wysokości świetlika oświetle­
n ie h a l i staje się bardz ie j równomierne. 

M a k s y m a l n e oświetlenie male je ze wz ro s t em wysoko ­
ści ( rys. 14 ) , m i n i m a l n e zaś w z r a s t a ze zwiększeniem w y ­
sokości, j ednak t y lko do pewnej g r a n i c y , poczem male je . 
N a r ys . 15 w i d z i m y , że m i n i m a l n e oświetlenie jest n a j ­
większym d l a s t osunku h : L — 0,75 p r z y większej wyso ­
kości — male je . 

f ) K s z t a ł t ś w i e t l i k a . 

P r z y tej samej pow i e r z chn i oszk l en ia największą w a r ­
tość oświetlenia względnego dają świetliki o na jba rdz i e j 
p l a s k i e m os zk l en iu . N a rys . 16 p r z eds taw ione są w y k r e s y 
oświetlania względnego na płaszczyźnie poz iomej d l a świe­
tlików wieloprzęsłowych: trójkątnych, l a t a r n i a n y c h , t r ape ­
zowych , p i l a s t y c h p ionowych i p i l a s t y c h pochyłych, oraz d l a 
mansa rdowgo jednoprzęslcwego. D l a w s z y s t k c h t ych wy ­
padków przyjęto tą samą rozpiętość przęsła, ten sam sto­
sunek wysokości teoretyczne j świetlika do rozpiętości przę­
sła h : L = 0,5, o raz jednakową powierzchnię szyb w j ed -
n e m przęśle. 

D l a w s z y s t k i c h świetlików przyjęto h : L = 0,r>; 
s : L = 0,118, ponadto d l a typów a, h i c b = 0 3 L . 
W s z y s t k i e świetliki z wyjątkiem mansardowego — wie lo -
przęsłowe. 

Z r y s . IG i 17 zauważamy, że największą wartość 
oświetlenia w mie j scach najjaśniejszych osiąga świetlik 
trójkątny, na t om ias t na jbardz i e j równomierne oświetlenie 
panu j e w świetlikach l a t a r n i a n y c h i w p i l a s t y m piono­
w y m . 

D l a świetlika trójkątnego i mansardowego jednoprzę-
s lowych wykonano ponadto w y k r e s y oświetlenia n a p iono­
w y c h płaszczyznach ścian. 

Z wykresów w y n i k a , że oświetlenia n a płaszczyznach 
p i o n o w y c h są bardz i e j równomierne p r z y świetlikach t ró j ­
kątnych, a za tem te świetliki nadają się dobrze d l a oświe­
t l e n i a ga l e r j i obrazów, w y s t a w i t. p. 

g) K ą t p o c h y l e n i a - p o w i e r z c h n i 

o s z k l o n e j . 

Już z rozważań dotyczących kształtu świetlika spo­
strzegliśmy, że p r z y tej samej p o w i e r z c h n i o s zk l en ia n a j ­
większe i średnie wartości oświetlenia są t em większe i m 
nachy l en i e pow i e r z chn i oszk lonych jest mnie jsze . N a t o ­
m i a s t równomierność jest większa p r z y pow i e r z chn i a ch 
oszk l en ia ba rdz i e j s t r o m y c h , w szczególności zaś p r z y po­
w i e r z c h n i a c h p ionowych ( rys . 17) . 

Rys. 16 i 17. Wykresy oświetlenia względnego brutto 
w % na poziomą płaszczyznę pracy. 

C Z Y N N I K I , W P Ł Y W A J Ą C E . N A E K S P L O A T A C J Ę , 

DOBROĆ 1 K O S Z T Ś W I A T Ł A . 

Grupę t y ch czynników stanowią: 

1) i n s o l a c j a słoneczna, 2) zabrudzen ie szyb, 3) możli­
wość oczyszczan ia , 4) w y g o d a o t w i e r a n i a , 5) w e n t y l a c j a 
n a t u r a l n a , 6) wodoszczelność, 7) g romadzen ie się śniegu, 
8) kondensac ja p a r y z pow i e t r za , 9) s t r a t y c ieplne, 10) tłu­
czenie się szyb, 11) kosz t budowy , 12) kosz t ekp l oa tac j i . 

a) I n s o l a c j a s ł o n e c z n a . 

Oświetlenie bezpośredniemi p r o m i e n i a m i c z y l i t. zw. 
i n s o l a c j a słoneczna jes t przeszkodą p r z y p r a c y , działającą 
u j emn ie n a w z r o k i powodującą nadmie rne nag r z ewan i e 
pomieszczeń szczególniej w miesiącach l e tn i ch . Na j go r s z e -
m i z tego p u n k t u w i d z e n i a są świetliki trójkątne, t rapezo ­
we, m a n s a r d o w e i wogóle świetliki z pochyłemi p o w i e r z c h ­
n i a m i oszk l en ia , zwróconemi w stronę słońca. J e d n a k i p rzez 
p ionowe pow i e r z chn i e oszk l en ia mogą się przedostawać bez­
pośrednie p romien i e słoneczne. D l a zabezp ieczen ia się od 
inso l a c j i , mogą być stosowane zasłony, ok iennice , żaluzje, 
bądź też można używać g a t u n k i szkieł, rozpraszające 
światło, j a k szkło p rasowane , matowe , mleczne i t. d. J e d ­
nakże stosowanie zasłon czy też ok i enn i c l ub żaluzji jest 
n i ewygodne w eksp loa tac j i , a użycie rozpraszających szkieł 
pokaźnie zmn i e j s za ilość przenikającego do wnętrza świa­
tła, co m a duże znaczenie w czasie g d y nieboskłon jes t 
c i emnie j s zy . Ze względu n a zabezp ieczenie od inso lac j i na j ­
właściwszym jes t świetlik p i l a s t y p i onowy l u b pochyły 
zwrócony powierzchnią oszkloną n a północ, a jeszcze lep ie j 
n a kilkanaście s topn i w k i e r u n k u północno-wschodnim. 
P r z y ściśle północnym k i e r u n k u p romien i e słoneczne w 
czasie l a t a mogą przeniknąć wewnątrz p o d koniec d n i a 
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roboczego; p r z y zwróceniu pow i e r z chn i oszk lonych nieco r a n n i e i zo lowane, spód p o w i e r z c h n i oszklonej p ow in i en być 

na północo-wschód powsta je w p r a w d z i e w godz inach r a n 
n y c h p e w n a i n s o l a c j a wnętrza, j e d n a k p romien i e r a n n e n ie 
są t a k szkod l iwe d l a w z r o k u j a k p romien i e zachodzącego 
słońca. 

b) Z a b r u d z e n i e s z y b . 

Należy podkreślić, że pochyłe pow ie r zchn i e zan i ec zysz ­
czające się znaczn ie więcej od p i onowych , pochłaniają po­
ważne ilości światła n a s k u t e k z ab rudzen i a , wobec czego w 
pomies zc zen iach , gdz i e j es t w y d z i e l a n y pył, k u r z (np. kuź­
nie , od lewnie , m ł yny ) , — pożądanemi są świetliki z p i o -
nowem oszk l en i em. 

c) M o ż l i w o ś ć o c z y s z c z a n i a 

Z tego p u n k t u w i d z e n i a na j l epszemi są świetliki z p io -
nowem oszk len iem. 

d) W y g o d a o t w i e r a n i a . 

Najłatwiejsze o tw i e ran i e j es t w świetlikach Z p iono-
w e m oszk len iem, na jgorsze w świetlikach trójkątnych. 

c) W e n t y l a c j a n a t u r a l n a . 

Z tego p u n k t u w i d z e n i a na j l epszemi są świetliki z 
2 -s t ronnemi bardz i e j odda lonemi p o w i e r z c h n i a m i oszk le­
n i a : l a t a r n i a n y , t rapezowy , wklęsły p i onowy lub pochyły; 
na j go r s zemi są świetliki p i l a s t e : te os tatn ie nie p o w i n n y 
być stosowane w pomieszczen iach, gdz ie w y m a g a n a jest 
w e n t y l a c j a n a t u r a l n a , j a k kuźnie, odlewnie , wa l cow­
n ie i t. p. 

f) W o d o s z c z e l n o ś ć . 

Świetliki z oszk l en i em p ionowem są oczywiście b a r ­
dzie j wodoszczelne od i n n y c h . Specjalną uwagę należy zwró­
cić n a s t a r anne zap ro j ek towan i e odwodn i en ia w świetli­
k a c h p i l a s t y c h i wklęsłych. W pomieszczen iach , gdz ie po­
j aw i en i e się k r o p l i j e s t zupełnie n iedopuszcza lne , należy 
unikać świetlików z pochyłem oszk len iem bądź też stoso­
wać dodatkowe pow i e r z chn i e oszklone w su f i c i e . Ze wzglę­
d u n a wodoszczelność lepie j e jst wykonywać oszklenie spo­
sobem b e z k i t o w y m n a spec j a lnych s zc zeb l inach ( rys . 19 ) . 

z bltchy papa bitumiczną 

szyba 

' rynienka do od.prouraAza.ruja. u/ody 

pou/stałej ze skrapla/ącg sią pary. 

Rys. 19. Szczehlina do bezkitowego szklenia. 

g) G r o m a d z e n i e s i ę ś n i e g u . 

Zwały śniegu są szczególnie niebezpieczne w świetli­
k a c h p i l a s t y c h , a le i w i n n y c h świetlikach płaskich dachach 
są niepożądane. Z d a r z a się bow iem, że w pobliżu oszkle­
n i a , gdz ie uchodz i c ieple powie t r ze , powsta je ze stopionego 
śniegu woda , nie mająca ujścia n a s k u t e k leżących da le j 
zwałów śniegu ( rys . 20 ) . T a w o d a może przeciekać do 
wnętrz, prócz tego nasku t ek z a m a r z a n i a — może r o z sa ­
dzać szkło. Z tego powodu m i e j s ca t ak i e muszą być s t a -

podn ies iony p o n a d dach cona jmnie j n a 30 — 40 cm. W 
świetlikach wklęsłych zwały śniegu stanowią dodatkowe 
obciążenie, co należy przewidzieć w ob l i c zen iu s ta t yc znem. 

Rys. 20. 

h) K o n d e n s a c j a p a r y z p o w i e t r z a . 

N a z i m n y c h p o w i e r z c h n i a c h szkła od wewnątrz b u d y n ­
k u kondensuje się p a r a z p o w i e t r z a ; k rop l e p a r y mogą. 
opadać wdół. Z tego p u n k t u w i d z e n i a gorsze są świetliki 
z pochyłem oszk len iem. D l a zabezp ieczenia się od k a p a n i a 
w o d y w szczeb l inach p r z e w i d z i a n e są spec ja lne r y n i e n k i 
odwadniające ( rys . 19 ) . 

i) S t r a t y c i e p l n e . 

Na jmn i e j s z e s t r a t y ciepła powstają p r z y zas t osowan iu 
świetlików trójkątnych i m a n s a r d o w y c h , największe p r z y 
o s zk l en inu p i onowym, ponieważ w t y m w y p a d k u pow i e r z ch ­
n i a oszk l en ia o raz objętość b u d y n k u są większe. W f a b r y ­
k a c h z n a d m i a r e m ciepła (gorąca obróbka meta l i ) więk­
sze s t r a t y ciepła nie są c z y n n i k i e m ,u jemnym. 

k) T ł u c z e n i e s i ę s z y b . 

W celu uniknięcia tłuczenia się szyb nasku t ek g r a d u , 
spadających przedmiotów z wyższych budynków i t. p. z a ­
leca się stosować p r z y pochyłościach 45" •— 30° szkło z 
siatką drucianą, a p r z y jeszcze bardz i e j płaskich oszkle­
n i a c h — szklo-żelazobeton. Kzec z j a s n a , że ze względu n a 
uszkodzen ia szyb na jba rdz i e j ce lowemi są świetliki z p !o -
nowemi s z ybami . 

1) K o s z t b u d o w y . 

P i e r w o t n y koszt budowy j es t n a j m n i e j s z y d l a świetli­
ków trójkątnych, t r ape zowych i m a n s a r d o w y c h , najwięk­
szy — d l a l a t a r n i a n y o h i wklęsłych. Poza t em oszklenie 
bezki towe jest droższe (około 20% ) od k i towego . 

) K o s z t e k s p l o a t a c j i . m 

N a kosz ta eksp loa tac j i składają się kosz ta oczyszcza­
n i a , u s u w a n i a śniegu, r emon tu k o n s t r u k c j i , u s t a w i a n i a no­
w y c h szyb, o g r z ewan ia . P r z y dobrej k o n s t r u k c j i najważ-
n ie j s zemi są koszt oczyszczan ia i zwiększenie kosz tu ogrze ­
w a n i a b u d y n k u , które p o w i n n y być s k a l k u l o w a n e d la po­
szczególnych wypadków, nie można bowiem ogólnie s tw i e r ­
dzić, który właśnie t y p świetlika w y m a g a na jmn i e j s z y ch 
kosztów eksp l oa tacy jnych . 

Z E S T A W I E N I E C E C H C H A R A K T E R Y S T Y C Z N Y C H 

Ś W I E T L I K Ó W . 

D l a ułatwienia w y b o r u na jodpowiednie jszego t y p u 
świetlika zes taw iona jest t a b l i c a X , w której podana jest 

http://od.prouraAza.ruja
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n tacy jna ocena przy toczonych wyżej czynników d l a po-
cgólnych typów świetlików. D l a uproszc zen ia przyjęto 
e 5-io stopniową, p r zyczen i c y f r a 1 oznatcza ocenę złą, 

2 — mierną, 3 — średnią, 4 — dobrą, 5 — b. dobrą. Rzecz 
j a s n a , że oceny te są względne i n ie należy i ch sumować 
d l a w y s t a w i e n i a oceny ogólnej. 

Tablica VII. Ocena, właściwości possczegóhujcli typów świetlików. 

Typ suntilihduj Nakit 
nit 

Równo-
mifnm Emu­

Tatrnt 
iztni 

ItoiU-
urosi 

Nijgoda 
otujie-

Hintu 
lagi 
naiw 
mina 

Wodo 
szaf/ 

hrómc 
dzenu? 

Hondo 
saga. 
pary 

Stmtn 
aept-
ne 

Tbia?-
nit sit 

Koszt 
budo­ Hoiliwośa zastosowania. 

KsztatŁ Nazum. 
ósme} 
lenia. 

oswiit-
Unia. 

lacja. szyb OCUjSl 
czarna 

TOjua 

Hintu 
lagi 
naiw 
mina 

nok sit, 
siutgu 

Hondo 
saga. 
pary 

Stmtn 
aept-
ne szyb wu 

Hoiliwośa zastosowania. 

Trójkątne S 2-3 1 3 3 l Z 1 V t S 3 S 

Pomieszczenia, nic luymctga/cice-
ohsoluin.6 nćepTzepuszczaZnosa.lut-
pomieszczenia z dodaikourum suKo* 
rzAlanym.jakyclerlc obntzjsw typ. 

Ińiarninnz Z 5 3 4 s S 5 3 S 2-3 5 3 
Pomieszczenia ze znacznej 
ilośuĄ wydzietoneyo pyłu. 
Uzi sadzy. 

Trapezom V V 2-3 3 V W 3 V H 3-V 3 S 
Fabryki i zaUbadij me­

chaniczne 

{ ) fknsaniouy 3-9 2-3 3 V V V 3 S V S 3 S 

Pomieszczenia JednopTzt\stoure 
nie zbyt szerokie. odzie niejest 
wymagano, absouiaio. luodoszczdn^ 

Pilasty 

pionOUSj Z H S 5 5 3 1 S 1 5 3 S 2 
Fabryki włókiennicze 

w południowych stnfach 

Pilasty 

pochybj 
tt 3-4 V V V 3 1 3 Z </ 3 3 

Fabryki ariokiennicze, 

ekemzczne 

pionowy Z-i 3 Q s S V 5 3 5 3 5 Z 
Gorąca, obrąbka, 

metali 

HkLtsły 

pocJwty 
U 3 2-3 3 </ V 3 3 4 3 3 

Gorąca, abrooko-

mtiali 

N I E D Y S K R E C J E B U D O W L A N E 

Znane jest pojęcie e t yk i murzyń­

sk ie j . 

N i e s t e t y pod tę samą kategor je 
pojęć dadzą się czasem podciągnąć 
pewno l in j e postępowania niektórych 
zleceniodawców wobec f i r m budow la ­
n y c h . 

N a pewnej budowie kosz torys 
przewidywał w y k o n a n i e p r ow i z o r y c z ­
nego p r z e j a z d u d l a u t r z y m a n i a r u c h u 
w czasie budowy i to z a cenę ryczał­
tową. G d y f i r m a wykonała ten objekt, 
z leceniodawca zażądał szeregu z m i a n , 
uzasadniając je b r a k i e m w y s t a r c z a ­
jącej stateczności wykonane j k o n ­
s t r u k c j i . G d y f i r m a wykazała, iż ob­
j ek t wykonała ściśle według w y m a ­
gań kosz to rysu i że wobec tego za 
ewentua lne wzmocnien ie z leceniodaw­
ca będzie zobowiązany dopłaci/., n a ­
gle p r z e j a zd przestał wymagać wzmoc ­
n i e n i a i okazał się wystarczająco 
pewnym. J e s t to zatem wypadek mu­
rzyńskiej statyki. Każda k o n s t r u k c j a 

będzie wymagała wzmocn i en i a , a każ­
de w y k o n a n i e okaże się n iedostatecz-
nem, g d y z kos z t o r y su d a się w y i n ­
terpretować, iż wzmocn ien ie lub po­
p r a w a w i n n a być w y k o n a n a n a koszt 
p r zec iwne j s t r ony . W s z e l k i e zaś wąt­
pliwości znikają, j a k n a sk in i en i e 
różdżki c za rodz i e j sk i e j , gdy p r z y p a d ­
kowo się okaże, iż robo ty n ie dadzą 
się wykonać n a cudzy koszt . 

P r z e d przeszło r o k i e m wypow i e ­
dzieliśmy n a tern m i e j s cu pogląd, iż 
fikcją staje się p r z e t a r g w w y p a d ­
k u , gdy zasadniczą częścią kosz to ry ­
s u j es t materjał lub k o n s t r u k c j a , któ­
re mogą być dostarczone l ub w y k o n a ­
ne t y l ko p r ze z jedną wytwórnię. 

N a przykładach wziętych bezpo­
średnio z życia staraliśmy się w y k a ­
zać, iż tego r o d z a j u monopolowe po­
zycje kosz to rysowe wywołują n iepo­
trzebne podnies ien ie kosztów budo­
wy . 

W okres ie c zasu , który upłynął 
od momentu ogłoszenia tej n o t a t k i 

wśród nas zych n i edysk r e cy j , monopo­
lowe pozycje kosz torysowe n i e t y l ko 
nie znikły, lecz p r z e c iwn i e mnożą s'ę 
j a k g r z y b y po deszczu. 

Gorze j jeszcze, bo zjawiają się n a 
r y n k u p r o d u k t y szczególnie z dzie­
d z i n y i z o l a c j i p r z e c iww i l g o c i owe j , o 
coraz szczególniejszych i t r u d n i e j z r o ­
zumiałych n a z w a c h , których istotną 
cechą są t y l k o te na zwy . 

W czasie z w i e d z a n i a jednej z 
większych f a b r y k z dz i edz iny p a p y i 
wyrobów smołowcowo - a s f a l t owych , 
właściciel wytwórni z pobłażliwym u -
śmiechem odkrył n a m tajemnicę f a cho ­
wą, iż jego w y r o b y n a r y n k u s p r z e d a ­
wane są pod n a j r o z m a i t s z e m i n a z w a ­
m i . Dz i e j e się to pop ro s tu w ten spo­
sób, że s p r y t n i sp r z edawcy występują 
nazewnątrz, j a k o p roducenc i , r e j e s t r u ­
ją k i l k a s z u m n y c h nazw , drukują od­
powiednie j treści n a l e p k i , kupują od­
powiednią partję zwykłej p a p y smo-
lowcowej , b i tumic zne j l ub środka 
pr zec iwwi l goc i owego , zaopatrują te 
partję w n a l e p k i z i c h s z u m n e m i n a ­
z w a m i , znajdują sposoby, b y w kosz-
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t o r y sach te a nie inne n a z w y p r o ­
d u k t u były wymien i one i w t en spo­
sób stwarzają d l a siebie niezłe źródło 
dochodu. 

C y k l jest bardzo dobrze s k o n s t r u ­
owany . Z a p y t u j e m y , j a k w t y m cy-
K!U wygląda twórca kos z t o r y su , któ­
ry , żądając p r o d u k t u t y l k o o pew-
jiej nazw ie , t em s a m e m k w a l i f i k u j e 
.siebie do g r o n a n a i w n i e wierzących w 
gołosłowne p rospek ty , a może nawet 
niesłusznie być posądzony przez zło­
śliwe języki o cichą spółkę z f a b r y ­
kantem. . . na lepek. 

U z d r o w i e n i e tej dz i edz iny może 
nastąpić dopiero wtedy , g d y zostanie 
p r z e p r o w a d z o n a ścisła s y s t e m a t y k a i 
n o r m a l i z a c j a r o z m a i t y c h pap i środ­
ków p r z e c iww i l g o c i owych . W t e d y do­
p i e ro przestaną one być d l a nas a l -
chemją, w której nie o r j en tu j emy się 
według bezs t ronnych badań i do­
świadczeń, lecz k i e r u j e m y się n i c nie 
rnówiącemi n a z w a m i . 

* 

A p e l nasz , s k i e r o w a n y do c z yn ­
ników z l ecen iodawczych o dos ta r c za ­
n ie n a m matcrjału do n i edysk r c c y j 
(s tr . 332 z r. 1934) nie przeminął 
bez echa. 

Oto k i l k a faktów, z a k o m u n i k o ­
w a n y c h n a m przez d y r e k t o r a pewnej 
i n s t y t u c j i , budującego dom d l a sie­
bie, który, zby tn i o ufając własnym 
s i l o m i w pomoc k i e r o w n i k a budowy , 
podjął r y z y k o w n y i pełen emoc j i eks­
pe r ymen t b u d o w a n i a sys t emem t. zw. 
pólgospodarczym. Zamawiał za tem 
s a m materjały do budowy , a poszcze­
gólne rodza je robót zlecał odpowied­
n i m w y k o n a w c o m . 

W y k o n a w c a robót m u r a r s k i c h 
podjął się w y k o n a n i a całości z a cenę 
ryczałtową, biorąc n a siebie r y z y k o 
e w e n t u a l n y c h omyłek ilościowych 
w kosz torys i e . I n n e m i słowy w y k o n a ­
wco miała obowiązywać s u m a kosz­
t o r y sowa , a ewentua lne dopłaty mo­

gły być p r z y znane t y l ko nasku t ek 
z m i a n w pro jekc ie . W idoczn i e j ednak 
w pewnych s f e rach wykonawców 
panu j e zupełne lekceważenie przyję­
t y ch zobowiązań, gdyż w d a n y m w y ­
p a d k u w y k o n a w c a z rozbrajającą 
bezceremonialnością przedłożył r a ­
chunek znaczn ie wyższy od s u m y r y ­
czałtowej. Różnicę tłomaczyl pomyłką 
w swej k a l k u l a c j i i błędami w kosz­
torys i e . 

S ta l e reprezentowaliśmy pogląd, 
iż u m o w a ryczałtowa p r z y małej do­
kładności, z jaką często sporządza­
ne są u nas p l a n y i kosz to rysy , jest 
bardzo ryzykowną d l a w y k o n a w c y 
formą u m o w y budow lane j . S t o i m y 
j ednak n a s t a n o w i s k u , iż odpowied­
n i m momentem do żądania z m i a n 
u m o w y j es t okres p r z e d j e j 
p o d p i s a n i e m a nie w 
t r a k c i e je j w y k o n y w a n i a . 

I n n y z n o w u spec ja l i s ta podjął 
się w y k o n a n i a stropów żelbetowych 
w b u d y n k u . Rozpoczęcie t y c h robót 
uniemożliwił t egoroczny s t r e jk robot­
ników budow lanych . Z l ecen iodawca 
godził się n a p r z y z n a n i e wynikającej 
z tego powodu podwyżki w cenach. 
N i e s t e t y nie mogło dojść do po ro zu ­
m i e n i a między s t r o n a m i , gdyż w y k o ­
n a w c a zażądał podwyżki k i l k a k r o t n i e 
wyższej od podwyżki roboc izny . J a k 
się d o w i a d u j e m y to absurda lne żą­
danie było t y l k o p re t eks t em, gdyż 
w y k o n a w c a chciał się pop ro s tu w y ­
kręcić od tej robo ty j a k o kolidującej 
z podjętemi p r ze z n iego w między­
czasie i n n e m i b u d o w a m i . 

Z n o w u wypadek lekceważenia 
podjętych zobowiązań. Żądając od 
i n n y c h solidności w w y k o n y w a n i u 
umów, s t a r a j m y się również s a m i do­
trzymywać je bez względu n a to, czy 
są one d l a nas wygodne . J e s t to za ­
sada u z n a w a n a wśród zrzeszonych 
przedsiębiorstw, byłoby wskazane by 
ją r e s p e k t o w a l i i i n n i . 

N a tej samej budowie z lecenio­
d a w c a skarży się również n a d z i a -

1 9 3 5 R. - PRZEGLĄD B U D O W L A N Y 

lalność k i e r o w n i k a robót. W j e d n y m 
w y p a d k u ilość zamówionych mate r ­
jałów była zby t w i e l k a i materjały 
te pozostały niczużyte. W i n n y m wy ­
p a d k u z powodu b r a k u materjałów, 
w czas niezamówionych, powstawały 
p r z ymusowe p r z e r w y w robocie. 

Z n o w u wypadek niesumienności 
w w y k o n y w a n i u podjętych obowiąz­
ków. K i e r o w n i c t w o robót p r z y syste­
mie gospodarc zym w y m a g a znacznie 
więcej nakładu p r a c y i spec ja lnych 
k w a l i f i k a c j i od k i e r o w n i k a . K i e r o w ­
n icy , którzy się nie czują n a s i l ach 
lub nie chcą poświęcić potrzebnej na 
to ilości c zasu , nie p o w i n n i się podej­
mować f u n k c j i k i e r o w n i c t w a robota ­
m i p rowadzonemi systemem gospo­
d a r c z y m . W p r z e c i w n y m w y p a d k u 
narażają n a s zwank swe dobre i m i e ' 
i umacniają b r a k w i a r y do a r c h i ­
tektów i inżynierów, rozpowszechnio­
n y n ieste ty w naszem społeczeń­
stwie . 

* 
* * 

W o s t a t n i m czasie powstało u 
nas k i l k a piśmidel-efemeryd, poświe­
conych p r z e t a r g o m n a dos tawy i ro ­
boty. P i s m a te w y d a w a n e w celach 
czysto z a r o b k o w y c h prowadzą bardzo 
niewybredną działalność a k w i z y c y j ­
ną wśród dostawców i przemysłow­
ców. W r o z m a i t y sposób w p a j a się 
w za in t e r e sowanych pr zekonan ie , że 
t y l ko od udz i e l en ia ogłoszenia lub 
w p i s a n i a się do płatnego r e j e s t ru 
t y c h p i s m będzie zależne o t r z y m y w a ­
nie dos taw lub robót. 

Ponieważ n iewybredne środki 
a k w i z y c j i zawodzą, „redaktorzy" t ych 
p i s m chwytają się środka naciągania 
r o zma i t y ch osób ze znanemi n a z w i ­
s k a m i , by te przez podp i s ywan i e a r ­
tykułów podnosiły wątpl iwej w a r t o ­
ści sp l endor t y c h p i s m . 

Z a s t a n a w i a m y się, czy należy wię­
cej podziwiać bezceremonjalność i 
bezkarność jednej s t r ony czy b r a k 
o r j en tac j i d r u g i c h . 

Współpracując z n a m i i pomagając n a m j 

p o m a g a s z sob ie . ' 
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C E N Y MATERJALÓW B U D O W L A N Y C H 

Wskaźniki: ceny mat. bud. X.1934 = 48.5; XI. 1934 = 48.4; ceny minerał, mat. bud. X.1934 = 
•= 42.7; XI.1934 = 42.6; ceny drewna obrobionego X.1934 = 40.6; X1.1934 == 40.4; koszty utrzy­
mania XI.1934 = 64.2; koszty budowy XI.1934 == 57.7; XII.1934 = 57.5. 

Cegła, klinkier, pustaki, kamionka 
i wyroby ogniotrwałe. 

Tow. Z a k i . Ce r . D z i e w u l s k i i L a n g e no tu je następują­
ce ceny n a posadzkę kamionkową ( t e r rako ta ) — f r a n c o 
wagon f a b r y k a w Opoczn i e : 

kwadraty gładkie lub groszkowane j ednoko lo rowe 15 X 
X 15 i 14.5 X 14.5 c m , z a 1 n r — I g a tunek — żółte 
i c zerwone 18.30 zł., s zare i b ronzowe 19.10 zł., białe 20.60 
zł., c za rne — 22.60 zł., n i eb iesk ie 25.00 zł., I/II ga tunek 
o 1 0 % tan i e j , I I ga tunek o 1 7 % t a n i e j , ośmiokąty i sze-
ściokaty droższe w I g a t u n k u o 0.40 zł., w I/II gat . o 0.35 
zł., w I I gat . o 0.30 zł., 

plintusy icklęsłe z a 1 m. b . ' — żółte i czerwone 4.35 
zł., białe i szare 5.15 zł., c za rne — 5.65 zł., 

holkele wąskie — 3.10 zł., 
posadzka bramowa żółta i s z a r a — 25.00 zł., żłobko­

w a n a żółta — 18.70 zł. 
Ceny powyższe loco skład w W a r s z a w i e podnoszą się 

0 0.50 złotych n a n r , a p r z y posadzce b ramowe j o 1.00 z l . 
płytki mozajkowe k w a d r a c i k i 2 c m lub go r s e c i k i z a 

1 n r 17.50 zł. 
płytki klinkierowe 16.8 X 16.8 X 3 c m z a 1 n f - -

11.00 zł. 

Płytki glazurowane białe w r a z z zakończeniami b a n -
dowemi . i narożnikami — w g a t u n k u I - ym za 1 n r — 
18.00 zł., w gat . II — 15.50, w gat . I I I — 13.00, h o l k i e l 

w ą s k i z a 1 m. b. w gat . I — 2.20 zł. 
C e n a cegły zwyczajnej loco w a g o n f a b r y k a kształto­

wała się w o s t a tn i ch czasach w poszczególnych ośrodkach 
p r o d u k c j i w zł. z a 1000 szt. 

Częstochowa 
Toruń 
Bydgoszcz 
Poznańskie 

27 
2 9 — 3 0 

40 
3 8 — 4 0 

Ceąielnia- Witaszyce (przedst . n a Warszawę inż. L . 
S i e k i e r k o — S e n a t o r s k a 4, t e l . 2.58.59) no tu j e (p ierwsze 
ceny loco w a g o n ceg i e ln ia , d r u g i e ceny loco w a g o n W a r ­
s zawa ) : dziurawka podłużna i pop r z ec zna I k l a s y do li-
cowania (b. mocna o ładnym c z e r w o n y m ko lorze ) 39 — 
5 3 ; dziuraivka podłużna na stropy 36 — 5 0 ; cegła pełna 
przebierana n a d . się do l i c o w a n i a 40 — 7 1 ; licówka I k l . 
50 8 1 ; tonówka I k l . 50 — 8 1 ; dachówka karpiówka 
I k l 73 — 8 5 ; I I k l . 68 — 80 ; cegła Foerstera 27 X 13 X 
X 8 55 — 108 ; 25 X 15 X 10 65 — 120 ; cegła kanaliz. 
1 k l . 62 — 94 ; II k l . 55 — 87. 

Dekarskie materjały 
Związek Przetwórców T e k t u r y Smołowcowej k o m u n i ­

k u j e , iż ceny pozostają bez z m i a n y , wobec czego p o w t a ­
r z a m y następujące no towan ia podane w zeszycie 7/1934: 

ceny za 1 n r . — płótno impreg. i zo lac . zł. 2. — juta 
impreg. i zo l . l.g() - 2.25, tektura bitum, c i e n k a — 1.10 — 
1.40, średnia 1.20 — 1.75, g r u b a 1.35 — 2.20; tektura 
bit. czarna — N r . 80 — 1. — 1.05, N r . 100 — 0.80 — 
0.9o, smolowcowa — N r 60 — 1.10 — 1.20, N r . 80 — 
0.80 — 1.05, N r . 100 — ().68 — 0.90, N r . 150 — 0.60 — 
0.70. Snwła prep. z a 100 k g . 25 — 30, Carbołineum 32 — 
60, Lepik smołoioy 24 - _ 4 0 , Lepik bitum. stos. n a gorąco 
40 — 00, stos. n a z imno 70 — 120, Lak smolounj — 30 
do 40. 

Drzewo. 
Warszawa. — Co do Ogólnego s t a n u k o n j u n k t u r y n a 

r y n k u d r z e w n y m f i r m a F . Wierciński i S - k a k o m u n i k u j e , 
i i żadne z m i a n y w cenach d r z e w a budow lanego n i e zaszły. 
P a n u j e obecnie, j a k zwyk l e o tej porze r o k u , zupełny z a ­
stój w t r a n z a k c j a c h d r z ewem t a r t e m . 

T r a n z a k c j e na d rewno okrągłe wykazują również dość 
dużą wstrzemięźliwość spowodu dość n iepewne j s y t u a c j i 
ekspor towe j . T a r t a e z n i c y w poważnej m i e r z e uzależnieni 
będą od zby tu wewnętrznego. 

Ceny drewna okrągłego wynoszą od 16 — 17 zł. z a 
m* loco t a r t a k na k r e s a c h wschodn i ch , a w okręgu poznań­
s k i m wahają się około 27 z l . 

W h a n d l u m i e j s c o w y m doszło do układu między h u r ­
t o w n i k a m i , k u p c a m i - d e t a l i s t a m i i właścicielami bocznic w 
W a r s z a w i e . H u r t o w n i c y zobowiązali się n i e sprzedawać 
mn ie j niż 2 nf1. — d r z e w a jedne j grubości i j ednego g a ­
t u n k u . Składnicy ze swej s t r o n y zobowiązali się, w miarę 
możności, z a k u p y swe czynić u hurtowników z r zeszonych . 
Właściciele zaś boczn ic zobowiązali się, w ce lu ukrócenia 
k o n k u r e n c j i ze s t r o n y t. zw. d z i k i c h kupców, n i e p r z y j m o ­
wać n a bocznicę wagonów od n i e z r z es zonych h u r t o w n i ­
ków. 

Główny r u c h w ma t e r j a l e t a r t y m odbywa się obecnie 
w stolarce, której ceny f r a n c o w a g o n W a r s z a w a są n i e ­
j edno l i t e . D o s t a r c z a n o p a r t j e po zł. 70 — 85, nadchodziły 
j e d n a k również w a g o n y po cenie 60 — 65. 

P o z a t e m p o w t a r z a m y dane z poprzedn iego zeszy tu 
(ceny za rri'. loco w a g o n W a r s z a w a ) : deski sosnowe b u ­
dow lane g r u b . % " — 3 8 ; 1" — 4 0 ; '*/," i l 1 ^ " — - 4 7 ; 
2 " i wyże j — 5 0 ; kantówka ciosana — 3 8 ; kantówka 
obrzynana — 47. 

F i r m a B o r o w i k i S y n no tu j e nas t . ceny za posadzkę 
dębową z a n r z ułożeniem n a gwoździe z l i s t w a m i , o c y k l i -
n o w a n i e m i napuszc z en i em w o s k i e m : I k l . e k s p o r t o w a •— 
8.75, I k l a s a k r a j o w a — 7.75, I I k l . k r a j o w a — 6.75. 

Kielce — P o r o z u m i e n i e f a b r y k deszczułek posadzko­
wych, o którem informowaliśmy w s w o i m czasie n ie w y ­
trzymało próby. C e n a 7 zł. z a n r . u s t a l o n a po ro zumien i em 
n i e d a l a się utrzymać. J e d n a z f a b r y k podjęła się n p . więk­
szej dos tawy d l a świeżo wzn ies ionego g m a c h u P . W . i W . 
F . po cenie 5.40 z l . z a n r . z ułożeniem. 

Stolarkę krajową można n a t u t e j s z y m r y n k u nabyć 
w cenie zł. 58 — 60 za g rubsze w y m i a r y , zaś 50 — 52 zł. 
z a cieńsze loco w a g o n p a r y t e t K i e l c e . 

Malarskie materjały. 
Pokost podłogowy 1.65 z l . z a k g . , m a l a r s k i — 1.80 zł., 

N r . 2 — 1.10 zł. 
Kreda (ton) w bryłach lu z em 45 g r . z a 100 k g . loco 

st. Maciejów Wołyński, m i e l ona l u z e m 75 g r . (za beczk i 
l u b w o r k i dopłata) . 

Materjały instalacyjne. 
Rury i kształtki żeliwne poziomo lane t y p u n o r m a l ­

nego po z o r g a n i z o w a n i u s y n d y k a t u p. n . C e n t r a l n e g o B i u ­
r a O d l e w n i i E m a l j e r n i d l a sprzedaży wyrobów są sprze­
dawane z r a b a t e m 60 — 6 5 % od c e n n i k a b r u t t o (przed 
u t w o r z e n i e m s y n d y k a t u r a b a t wynosił 7 2 % ) . 

Rury ciągnione czarne i ocynkowane mają r a b a t 1 6 % 
od c e n n i k a , z a o cynkowan i e l i c z y się 4 0 % . 

Kształtki żel. kute r a b a t 70 — 7 5 % , za o cynkowan i e 
4 0 % . 

Rury i kształtki kamionkowe mają d l a W a r s z a w y r a ­
ba t z a sadn i c z y 2 7 % i doda tkowy 1 1 % . 

Wyroby fajansowe sanitarne (k lozety , u m y w a l n i e i t. 
p.) po z o r g a n i z o w a n i u Cen t r a ln ego b i u r a sprzedaży f a j a n ­
sów s a n i t a r n y c h mają r a b a t 6 5 % . 

Wanny żeliwne emaljowane zwykłe — cena z a sztukę 
bez a r m a t u r y zł. 145 do 165. 

Piecyki kąpielowe gazowe r a b a t 2 5 % od c e n n i k a f a ­
b r y k w a r s z a w s k i c h . 

Piece i przybory piecowe. 
Zakł. P r z e m . J a n K r a u s e komunikują n a m nas t . ce­

n y h u r t o w e s w y c h wyrobów w zł. loco Łódź: kafel kwa-
dratelowany środkowy — 0.35; kafel gładki f r o n t o w y — 
1.25; kafel szamotowy kolorowy — 0.80. 

F a b r y k a P i o t r Ławacz i S-wie podaje nas t . ceny że­
l a s t w a piecowego i kuchennego : 

komplet do kuchni Nr. 2 (2 b l a chy z f a j e r k a m i , 1 b l a ­
c h a gładka, 1 p i ecyk w lane j r am i e , 1 d r z w i c z k i pop. i 1 
d r z w . p o d p i e c , rus z t , szyberek i obręcz) — 28.60 zł. 

Komplet j. iv. lecz Nr. Ś — 32.15 zł. 
Komplet do pieca (1 p a r a d r zw i c z ek h e r m e t y c z n y c h , 

rus z t i r u r a ) — 13.30 zł. 
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Szkło. 
C e n y szkła n ie uległy z m i a n i e . 
C e n a szklą okiennego 2 m/m maszynowego gat . I I I 

no rma lnego w y n o s i 2.88; gat . I V — 2.59 w h u r c i e za 
1 n r pasów. 

Wobec k o n k u r e n c j i ze s t r o n y k i l k u m n i e j s z y c h h u t , 
produkujących szkło ręczne dmuchane, f a b r y k i szkła m a ­
szynowego wypuściły n a r y n e k spec ja lny ga tunek szkła, 
zbliżonego jakością do szkła ręcznego, m a r k i „ K " , które­
go cena m a zwalczać konkurencję szkła ręcznego. C e n a 
szkła m a r k i „ K " j es t zależną od miejscowości, d l a której 
szkło jest przeznaczone . D l a W a r s z a w y n a p r z y k l a d cena 
tego szkła w y n o s i zł. 1.40 f-co h u t a , p r z y przesyłkach 
wagonowych . 

Wiążące materjały i zaprawy. 

Z d n i e m 1 s t y c zn i a t r z y g r u p y cementown i ( g r u p a 
W y s o k i e j , S o l v a y ' a i Szczakowej ) ustaliły zasady po rozu­
m i e n i a co do cen sprzedaży cementu. P o z a po r o zumi en i em 
pozostaje g r u p a F i r l e y ' a i c e m e n t o w n i a W i e k . N a s k u t e k 
tego p o r o z u m i e n i a cena cementu została podn ies i ona w sto­
s u n k u do notowań z os ta tn i ch czasów. 

Obecna cena cementu w ładunkach w a g o n o w y c h za 100 
k g . w w o r k a c h p a p i e r o w y c h w y n o s i 3.10 zł. loco w a g o n 
c ementown ia , cena de ta l i c zna ze składu w W a r s z a w i e z 
dostawą n a budowę 5.50 zł. 

Ceny wapna utrzymują się bez z m i a n y . N o t o w a n i a 
o r j en tacy jne z a 100 k g . loco w a g o n n a w a p i e n n i k u : K a ­
dzielnią 2.30, J a w o r z n i a 2.10, wapno pomorsk i e 1.90. 

Żelazo i metale. 

O d d n i a 1 s i e r p n i a 1934 obowiązują następujące ceny 
zasadnicze żelaza z a 100 k g . f r a n c o wagon p a r y t e t Cheb-
z i e : żelazo sztabowe i f o rmowe do N r . 24 włącznie — 
258, żelazo f o rmowe N r . 26 i powyżej — 290, b e d n a r k a 
gorąco w a l c o w a n a — 315, b l a c h y g rube — 323, b l a c h y 
średnie — 373, b l a c h y c ienk ie — 398. 

C e n y zasadn icze składowe żelaza loco b u d o w a w W a r ­
szawie wynoszą obecnie w zł. z a 100 k g . p r z y płatności 
gotówką: żelazo hand lowe — 32.00, żelazo betonowe w 

prętach — 32.00, w kręgach — 36.00, be lk i i k o r y t k a do 
N r . 24 — 33.00, N r . 26 i wyżej — 36.50 (not. f i r m y J . 
G l a s s ) . 

C e n y blachy cynkowej pozostają w d a l s z y m ciągu bez. 
z m i a n y . N o t o w a n i a w a l c o w n i c y n k u są następujące za 1 
tonnę loco wagon w a l c o w n i a — p r z y k u p n i e 30 t — 800 
zł., p r z y k u p n i e poniżej 30 t. — 820 zł., d l a i n s t y t u c j i pań­
s t w o w y c h — 780 zł., d l a kresów — 760 zł. 

Całoroczny zbyt b l achy cynkowe j n a r y n k u k r a j o w y m 
w r o k u 1934 było o 3 4 % większy niż w r o k u 1933. 

D o m h a n d l . A . G e p n e r notu je następujące ceny skła­
dowe metali aż do odwołania w zł. z a k g . : c y n a B a n k a 
w b l okach — 6.50; ołów h u t n i c z y — 0.67, b l a cha c y n ­
k o w a — 0.87, m i ed z i ana — 2.75 do 3.40, mosiężna — 
2.50 do 3.50. 

F i r m a L . R o m a n u s podaje następujące n o t o w a n i a : 
gwoździe handlowe — cena zasadn i c za 3.80 zł. za 16 

kg . , 
druty żel, blankowe — cena zasadn ic za 32 zł. z a 100 

k g . , 
druty żel. ocynk. — cena zasadn ic za 37 zł. z a 100 k g . 
K o n j u n k t u r a d l a gwoździ bardzo słaba, są j ednak w i ­

dok i n a dojście do p o r o z u m i e n i a między f a b r y k a n t a m i . 

W A R S Z A W A . 

Z powodu zamknięcia budów t r a n z a k c j e w cegle są 
n i e l i c zne . Następujące ceny są z a t e m t y l k o o r j en tacy jne : 

cegła podwarszawska ręczna loco budowa — 5 6 ; ce­
gła zwyczajna loco st. W a r s z a w a Tow . — 50 ; cegła dziu­
rawka loco W a r s z a w a Tow . — 46. 

F i r m a J a n Czekaliński no tu je następujące c eny : 
żwir wiślany loco b r zeg Wisły 15.00 zł. z a m*, loco 

w a g o n W a r s z . Główna 10.00 zł. z a tonnę. 
piasek wiślany loco wybrzeże Wisły — 1.50 z a m*. 
p iasek wiślany loco w a g o n Warsz.-Gdańska — 2.50 

zł. z a 1 tonnę, loco w a g o n Warsz.-Główna — 4.50 zł., 
tłuczeń g r a n i t o w y loco wagon . Warsz.-Główna — 

12.00 zł. t., 
kamień do bruków po lny loco w a g o n Warsz.-Główna 

— 11.75 zł. z a 1 tonnę. 
kamień s zab rowy po lny loco wagon Warsz.-Główna — 

9.00 zł. z a 1 tonnę. 

ŻYCIE B U D O W L A N E 

W I E L K I P L A N U P O R Z Ą D K O W A N I A W A R S Z A W Y . 

N a R a t u s z u odbyła się kon f e r enc j a , poświęcona omówie­
n i u k a m p a n j i n a r ok najbliższy w dz iedz in ie r e g u l a c j i 
i uporządkowania W a r s z a w y . 

W z eb ran iu , któremu przewodniczył prezydent m i a s t a 
p. S t e f an Starzyński, wzięli udział p p . : pro f . J a w o r n i c k i , 
P r z y b y l s k i , Tołwiński, L a l e w i c z , M u l l e r , Mączyński, B r u -
k a l s k i , Nagórski, p i k . Toruń, O s t r o w s k i i nacz . K u n c e w i c z 
z r a m i e n i a władz nadzo rc zych . P r o f . B o h d a n P n i e w s k i n ie 
wziął udziału w kon fe renc j i z powodu nieobecności w W a r ­
szawie . 

Konferencję zagaił p rezydent m i a s t a , który w dłuż-

szem przemówieniu m . i n . oświadczył: 

„Od 1915 i*, p rowadzone są s t u d j a n a d racjonalną 
rozbudową m i a s t a , n ies te ty dotychczas nie przekroczyliśmy 
g r a n i c czysto t eo re tycznych rozważań. M u s i m y wreszc i e 
przejść od pięknie brzmiących słów i haseł do czynów. 
T e c h n i c z n y a p a r a t zarządu m i a s t a m u s i wreszc ie podjąć 
pracę realizującą s topn iowo najkonieeznie jsze p r z y n a j ­
mn ie j po t r zeby s to l i cy . 

N i e s p o s ó b j e s t w i e c z n i e p o d ­
d a w a ć s i ę s u g e s t j o m k r y z y s u . T o 
n i e p r a w d a , że dziś nic n ie można uczynić, Te sugest je za ­
bijają wszelką energję i inicjatywę". 

Następnie prezydent m i a s t a przedstawił z eb ranym 

szereg k o n k r e t n y c h projektów, j ak i e mias to z a m i e r z a r e a ­

lizować w najbliższej przyszłości: 

„Zamiast budować met ro — mówił p. Starzyński — 
chcę przebić nowe ul ice , kupić autobusy . Usunąć ze śród­
mieścia t r a m w a j e . W budżecie muszę znaleźć środki na re ­
mont bruków. Jakąż korzyść bowiem odniesie m ias to z no ­
w y c h u l i c , g d y nie będzie miało funduszów n a konserwac je 
j e zdn i . 

D l a umożliwienia m i a s t u r ea l i z a c j i t ych zamierzeń 
c h w y t a m się t ak n i e p o p u l a r n y c h środków, j a k obniżka 
płac, p o d a t k i i t. p. 

R o z u m i e m , że całość w ie lk i ego p l a n u r egu lac j i i upo ­
rządkowania W a r s z a w y nie da się urzeczywistnić n a t y c h ­
m i a s t , lecz i s tn ie je w ie le sp raw , które mogą i muszą być 
pr zeprowadzone j a k na jszybc ie j . P r z y w y k o n y w a n i u posz­
czególnych fragmentów p l a n u niezbędne jest zachowan ie 
t empa . Dzięki pośpiechowi, s tosowanemu przez obecne wła­
dze m ie j sk i e p r z y budowie nowych gmachów szko lnych — 
udało się zaoszczędzić d l a g m i n y około 70 tys . zł., które 
w i nnych w a r u n k a c h pochłonęłoby komorne . 

J e d n y m z celów, które m u s i m y p r z edewszys tk i em 
osiągnąć jes t u p o r z a d k o w / a n i e ś r ó d m i e ­
ś c i a . Mogę panów poinformować, iż coraz częściej zda ­
rzają się w y p a d k i , w których obywate le wyciągają dłoń 
do współpracy z zarządem m i e j s k i m . N p . n a r o g u . u l . 
Marszałkowskiej i W i d o k stoi p a r t e r o w y domek, który 
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szpeci ten c e n t r a l n y p u k t s t o l i c y ; w s k u t e k mojego l i s t u 
do właściciela tej nieruchomości, zobowiązał się on do 
zburzen ia d o m k u w nadchodzącym sezonie b u d o w l a n y m 
i wzn i e s i en i a n a jego mie j scu g m a c h u o gabaryc i e właś­
c i w y m d l a u l . Marszałkowskiej. Również właściciel budow l i 
n a r o g u u l . ś-to K r z y s k i e j będzie budował dom wielopię­
t rowy . N a mie j scu dzis ie jszego t a r g o w i s k a p r z y p l . T r z e c h 
Krzyży stanie w najbliższym czasie okazały g m a c h , który 
będzie się starał dociągnąć do u l . B r a c k i e j . W najbliższych 
oko l icach tego p l a c u zostanie p r z ep rowadzonych szereg 
i nnych p rac budow lanych , które zasadniczo zmienią jego 
wygląd. 

W s z y s t k i e te roboty rozpoczną się już w m a j u r . b. 
Z p rac k a p i t a l n y c h , j a k i e g m i n a w a r s z a w s k a m u s i 

przeprowadzić w najbliższym czasie będzie przedewszys t ­
k i em rozpoczęcie porządkowania p l . Józefa Piłsudzkiego. 
W r . b. o g r a n i c z y m y się do n i w e l a c j i t e r enu i z a b r u k o w a n i a 
tego centra lnego p l a c u W a r s z a w y . Po za t em rozpoczn i emy 
szereg i n n y c h robót. Należy ukończyć wreszc i e budowę 
M u z e u m Narodowego o ra z i n n y c h gmachów, których b u ­
dowę rozpoczęły dawne władze mie j sk i e , a które obecn ie— 
nieukończonc — niszczeją. 

Aktualną również jest s p r a w a budowy nowego mos tu 
p r ze z Wisłę n a w p r o s t u l . K a r o w e j ; należy ustalić os ta­
tecznie teren w y s t a w o w y , który prawdopodobn ie zna jdz ie 
się nad Wisłą. Z tą znów sprawą wiąże się konieczność 
zapoczątkowania budowy bulwarów n a pobrzeżu. 

Z a g a d n i e n i a m i , które dojrzały do r e a l i z a c j i są m . i n . 
przedłużenie u l . Marszałkowskiej przez Ogród S a s k i , b u ­
dowa w i a d u k t u n a d t o r a m i d w o r c a Gdańskiego, również— 
budowa w i a d u k t u n a d dworcem Głównym celem połączenia 
ul- Poznańskiej z Wielką. 

W ce lu u s p r a w n i e n i a k o m u n i k a c j i niezbędne jest z b u -
owanie a r t e r j i N — S. Oddz i e lny komp l eks zagadnień 

o r z y uporządkowanie zan i edbanych przedmieść, oraz 
modern i zac ja bruków. 

Oto mniejwięcej całość zamierzeń, które mias to zacz-
l e r e a l i zować w najbliższym czas i e " . 

Po przemówieniu p r e zyden ta m i a s t a rozwinęła się 
yskus ja , w w y n i k u której z eb ran i z a o f i a r o w a l i m i a s t u 

^ współpracę. Zarząd m i e j sk i op racu j e konk r e tn i e w n i o ­
sk i i zwoła ponownie tego r odza ju zebran ie d l a ostatecz-
n e £ o z a o p i n j o w a n i a projektów, których r e a l i z a c j a rozpocz-

l e się z n a s t a n i e m w iosny . 

L A N R O B Ó T F U N D U S Z U P R A C Y N A R O K 1 9 3 5 - 3 6 . 

N a pos iedzeniu w dn . 18 s t y c z n i a r. b. K o m i t e t E k o ­
nomiczny Ministrów zatwierdził p l a n robót F u n d u s z u P r a -

y n a r . 1935-36. W przyszłym okres ie budżetowym zasad-
m c z ą formą k r e d y t o w a n i a będzie: d l a robót bezpośrednio 
lentujących — pożyczka, d l a pozostałych — dotacje. J e d -
n °cześnie K o m i t e t Ministrów uchwalił wy t yc zne dyspono­
w a n i a k r e d y t a m i przez władze F u n d u s z u . 

P r z edewszys tk i em us ta lono zasadę, że n a robotach , k r e -
° w a n y c h przez F u n d u s z P r a c y , mogą być z a t r u d n i e n i 

vylącznie bezrobotn i , z a k w a l i f i k o w a n i i zapośredniczeni 
zez właściwe b i u r a pośrednictwa p r a c y . S t a w k i w y n a g r o -
W l l a Pracowników, z a t r u d n i o n y c h n a robotach , p rowadzo -

J\v°-1 ^ r Z ^ P o m o c y F u n d u s z u P r a c y , us t a l ane będą przez 
ojewódzkie b i u r a F u n d u s z u P r a c y , s tosownie do zaleceń 

' s t e r s twa O p i e k i Społecznej w ten sposób, że płace ro -
w . . o w ^ k w a l i f i k o w a n y c h , z a t r u d n i o n y c h w s w o i m z a -

l e> p o w i n n y odpowiadać w zasadz ie przeciętnej m i e j -
w 0 ^ ^ w y k w a l i f i k o w a n y c h robotników przemysło-

odpowiednie j ka t e go r j i , p lace zaś robotników n i ewy ­

k w a l i f i k o w a n y c h p o w i n n y odpowiadać w zasadz ie przecięt­
nej płacy m i e j s c owych n i e w y k w a l i f i k o w a n y c h robotników 
przemysłowych. U s t a l o n e w t en sposób s t a w k i r o z u m i a n e 
będą j a k o płace za 8-godz inny dzień p r a c y . P r z y z a t r u d n i a ­
n i u robotników poza mie j scem stałego z a m i e s z k a n i a k r e ­
dy t ob i o r ca w i n i e n własnym kosz t em zapewnić i m właściwe 
z a k w a t e r o w a n i e i zorganizować p r z e j a z d y z m i e j s c a zamie ­
s z k a n i a do m i e j s c a p r a c y i z powro t em. 

P o z a t e m K o m i t e t E k o n o m i c z n y postanowił, że w r a ­
z ie konieczności p o w i e r z e n i a robót przedsiębiorcy, k r e d y t o ­
b i o r c a ustalić m u s i w a r u n k i u m o w y z przedsiębiorcą w 
sposób, gwarantujący w y k o n a n i e przez przedsiębiorcę 
w s z y s t k i c h postanowień u m o w y , z a w a r t e j między k r e d y t o ­
biorcą a F u n d u s z e m P r a c y . P ow i e r z en i e robót przedsiębior­
cy może nastąpić j edyn i e drogą p r z e t a r g u pub l i cznego . 

Zasadn i c zo k r e d y t y , p r z y z n a w a n e przez F u n d u s z P r a ­
cy, w i n n y służyć n a p o k r y c i e kosztów roboc i zny bezpośred­
n i e j . W poszczególnych w y p a d k a c h F u n d u s z P r a c y może 
przyznać p r a w o p o k r y w a n i a i n n y c h kosztów roboty w g r a ­
n i c a c h n i e wyższych, niż 30 proc . p r z y z n a n e g o k r e d y t u . 

K o n t r o l a s t osowan ia się kredytobiorców do powyż­
s zych w y t y c z n y c h z l econa została F u n d u s z o w i P r a c y . 

Z kredytów F u n d u s z u P r a c y n a r . 1935-36 K o m i t e t 
E k o n o m i c z n y Ministrów postanowił przeznaczyć: n a d r o g i 
i u l i c e p rze lo towe — 30.892.800 zł., n a roboty k o m u n i k a ­
cy jne wodne — 9.606.600 zł., n a roboty me l j o racy jne w 
dz i edz in ie obwałowań — 3.871.000 zł., n a regulację rzek 
niespławnych — 4.448.000 zł., n a robotn icze budown i c two 
m i es zkan i owe — 5.000.000 zł., n a inwes tyc j e m ie j sk i e i i n ­
ne — 12.761.600 zł. 

Z kredytów powyższych p r z e w i d z i a n e jest z a t r u d n i e ­
n i e ok. 75 t ys . bezrobotnych . 

B Y D G O S Z C Z ; 

W M o n i t o r z e zostało ogłoszone rozporządzenie K o m i ­
s a r z a Demob i l i z acy jnego z d n i a 19 g r u d n i a 1934 o n a d a n i u 
mocy obowiązującej orzeczen iu Wydziału Roz jemczego w 
Bydgos z c zy z d n i a 7 l i s t opada 1934 o wysokości zarobków 
w budown ic tw i e . 

Płace obowiązujące od d n i a 1 g r u d n i a 1934 zostały 
usta lone w sposób następujący: 

1) d l a m u r a r z y i cieśli n a godzinę 85 g r . 
2) d l a t r a g a r z y w a p n a i cegieł n a godzinę 70 „ 
3) d l a robotników z i emnych powyżej 21 la t 50 „ 
4) d l a robotników z i emnych poniżej 21 l a t 40 ,, 

Z O K R Ę G U P O Z N A Ń S K I E G O . 

Zjazd przedstawicieli rzemiosł budowlanych województwa 

Poznańskiego. 

W d n i u 2. g r u d n i a 1934 r o k u , odbył się z j a zd p r z ed ­
s t a w i c i e l i rzemiosł b u d o w l a n y c h W i e l k o p o l s k i . Rezo luc j e 
wn ies ione p r ze z p r e z y d j u m z j a zdu , były również sk i e ro ­
wane p r z e c iw przemysłowi b u d o w l a n e m u , w zakres i e un i e ­
możliwienia temuż w y k o n y w a n i a b u d y n k u „pod k l u c z " . 
W d y s k u s j i i jednakże d e k l a r a c j a p r z eds t aw i c i e l a p r z e ­
mysłu budowlanego , wypowiadająca się z a z l ecen iem pr ze z 
z o r g a n i z o w a n y przemysł, poszczególnych robót rzemieślni­
c z y ch t y l k o osobom u p r a w n i o n y m , przyczyniła się do z a ­
łagodzenia zby t ostre j f o r m y tej r e zo luc j i . 

Wzorowe osiedle mieszkaniowe „Jasna Rola". 

Dobre w y n i k i , j ak i e osiągnięto z założenia os ied la 

ogródkowego d l a be zdomnych przez Zarząd M i a s t a P o -
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z n a n i a w N a r a m o w i c a c h , spowodowały Radę Miejską do 
w n i e s i e n i a p r o j e k t u n a założenie p r z y u l . N a r a m o w i c k i e j 
wzo rowego os ied la m i e s zkan i owego „Jasna R o l a " . Os ied le 
to p r zeznaczone jest d l a pracowników i robotników, nie 
mających stałego z a t r u d n i e n i a , posiadających na t om ias t 
oszczędności w n i e w i e l k i c h k w o t a c h . P l a n tej a k c j i z a k r o ­
j o n y j e s t n a większą skalę, pon i ewa z abudow an iu ulegnie 
około 100 działek. B u d y n k i tego os ied la są zapro j ek to ­
wane w t r z e c h t y p a c h w cenie od 4.500 — 8.000 zł. p r z y 
w y k o n a n i u m a s y w n e m . Zarząd M i e j s k i m a z a m i a r spr ze ­
dawać działki z a gotówkę w cenie 1,20 zł. z a 1 n r . , w 
c z em mieszczą się kos z t y urządzenia u l i c y , o t r z y m a n i a 
gotowego p r o j e k t u z p l a n e m s y t u a c y j n e m , k o s z t o r y s e m , 
wyciągiem k a t a s t r a l n y m i t. d. oraz gwarancją o t r z y m a ­
n i a pożyczki h ipo teczne j z K o m u n a l n e j K a s y Oszczędno­
ści M i a s t a P o z n a n i a , do wysokości połowy kosztów budo­
w y d o m u . Pożyczka t a jest op rocen towana n a %c/r w sto­
s u n k u r o c z n y m i spłacana w r a t a c h k w a r t a l n y c h , w ciągu 
10-c iu la t . Niezależnie od tego n a b y w c a m a p rawo starać 
się o i n n y k r e d y t , ewentua ln i e dogodnie jszy . 

Materjały budowlane. 

Wobec zapow i edz i , że w n o w y m r o k u do jdz ie do s k u t ­
k u k a r t e l cementowy , h u r t o w n i c y poznańscy zakupują d u ­
że ilości cementu , który magazynują w spec ja ln ie w y ­
najętych sp i ch l e r zach , spodziewając się n a te j speku lac j i 
znac zn i e j s z y ch zysków. 

Ceg i e ln i e poznańskie noszą się podobno z z a m i a r e m 
założenia wspólnego b i u r a sprzedaży cegły wsze lk i ego r o ­
dza ju . C e n y osiągnięte b o w i e m w ubiegłym r o k u n i e po­
krywają kosztów p r o d u k c j i . O i l e z a t em k a r t e l się z a ­
wiąże, należy się spodziewać zwyżki obecnych cen , które 
wynoszą obecnie loco b u d o w a w P o z n a n i u z a zwykłą cegłę 
około 35,00 zł. z a 1.000 szt. 

Rynek pracy. 

Związki robotn icze wypowiedziały umowę, zawartą 
swego c zasu z ważnością od 23. k w i e t n i a 1934 r. do 31 m a r ­
c a 1935 r . Przywódcy robotników n ie biorąc pod uwagę 
r z e c z y w i s t y c h warunków życiowych, wysuwają żądanie 
podwyżki płac. 

Kurs żelbetowy. 

Z końcem s t y c z n i a 1935 r o k u , t u t e j s z a Państwowa 
Szkoła B u d o w n i c t w a , urządza d l a inżynierów i b u d o w n i ­
c z y ch wykłady z p r z ep rowadzen i em doświadczeń z dz ie ­
d z i n y ustrojów b u d o w l a n y c h i w y k o n a n i a obowiązujących 
przepisów P . K . N . szczególnie odnośnie do be tonu i żel­
be tu . K u r s y odbędą się w s t a c j i doświadczalnej szkoły, 
bogato zaopat r zone j w potrzebne i n s t r u m e n t y l abora to ­
r y jne . 

Katowice. 

M a g i s t r a t m i a s t a K a t o w i c przystępuje z początkiem 
bieżącego r o k u do budowy nowej H a l i t a r gowe j . H a l a 
s tan i e p r z y u l i c y P i o t r a S k a r g i n a d a w n e m t a r g o w i s k u 
m i e j s k i e m . P o w i e r z c h n i a z abudowana wynosić będzie 
7150 n r , k u b a t u r a 62 000 m 3 . H a l a wykonaną będzie w 
k o n s t r u k c j i żelaznej spawane j , której niosącemi e lemen­
t a m i będzie 11 łuków trójprzegubowych o rozpiętości 
40 m t r . i wysokości 16 m t r . W y k o n a n i e k o n s t r u k c j i że­
lazne j zostało już przez M a g i s t r a t zlecone f i r m i e „ S T A L -

M O S T " , po cenie 830 zł. z a tonnę żelaza k o n s t r . ; n a w y ­
konan ie robót b u d o w l a n y c h r o zp i s any będzie p r z e t a r g z 
wiosną bieżącego r o k u . 

W Z N O W I E N I E P I S M A „ C E M E N T " ; 

Wychodzący od 4 l a t miesięcznik „Cement", poświęco­
n y b u d o w n i c t w u z betonu i żelbetu, przerwał j a k w iadomo 
swe w y d a w n i c t w o n a rok 1934 z powodu z n a n y c h zm ian 
o r g a n i z a c y j n y c h w i^rzemyśle cementowym. P i s m o to roz ­
poczyna od s t y c z n i a 1935 r. spowro t em swą działalność 
i będzie wychodzić n a d a l j a k o miesięcznik pod tą samą 
redakcją. A d r e s a d m i n i s t r a c j i : W a r s z a w a , u l . Czack iego 1. 

C Y K L W Y K Ł A D Ó W O B U D O W N I C T W I E S T A L O W E M . 

Ce l em z a z na j o m i e n i a ogółu inżynierów i architektów 
z obecnym s t anem r o zwo ju b u d o w n i c t w a sta lowego, P o l s k i 
Związek Inżynierów B u d o w l a n y c h , p r z y p o p a r c i u R a d y 
S ta lowe j o ra z S y n d y k a t u P o l s k i c h H u t Żelaznych, urzą­
dza w d n i a c h 16 — 25 s t y c z n i a b. r . c y k l wykładów o b u ­
down i c tw i e s t a l owem w g m a c h u P o l i t e c h n i k i W a r s z a w s k i e j 
u l . P o l n a 3, według następującego p r o g r a m u : 

P r o f . d r . A n d r z e j P s z e n i c k i „Zagajenie wykładów". 
P r o f . d r . S t e f a n Bryła „Budownictwo szk ie l e towe" . 
P r o f . d r . A n d r z e j P s z e n i c k i „Budownictwo szkie letowe 

przemysłowe". 
Inż. d r . Stanisław H e m p e l „Stropy w k o n s t r u k c j a c h 

s t a l o w y c h " . 
Inż. a r c h . S z y m o n S y r k u s „Konstrukcje szk ie le towe 

w a r c h i t e k t u r z e m i e s z k a n i o w e j " . 
Inż. d r . Wacław Żenczykowski „Problem ściany w k o n ­

s t r u k c j i s zk i e l e t owe j " . 
Inż. J e r z y N e c h a y „Beton w budown i c tw i e s t a l o w e m " . 
Inż. a r ch . ' Józef R e f e r o w s k i „Małe d o m k i s ta lowe w 

os i ed l a ch " . 
Inż. A l e k s a n d e r B r a n d t . . O k n a i d r z w i s t a l owe " . 
P o k a z f i l m o w y . 
P r o f . d r . S t e f a n Bryła „Spawane k o n s t r u k c j e s ta lo ­

w e " . 
Inż. Z y g m u n t D o b r o w o l s k i „Technika s p a w a n i a " . 
Inż. Paweł J a k o w l e w „Organizacja budowy domów 

s t a l o w y c h " . 
Inż. L u d w i k T y l b o r „Krótk i z a r y s budowy s t a l owych 

mostów d r o g o w y c h w Po l s ce " . 
Inż. d r . F r a n c i s z e k Szelągowski „Mosty s ta lowe n a 

P o l s k i c h K o l e j a c h Państwowych". 

P r o f . d r . S t e f a n B r y l a „Stalowe mos ty s p a w a n e " . 

S p r a w o z d a n i e z tego interesującego i dobrze z o r g a n i ­

zowanego c y k l u p o s t a r a m y się zamieścić w następnym ze­

szycie . 

Z J A Z D D E L E G A T Ó W L A B O R A T O R J Ó W 
B U D O W L A N Y C H 

I OSÓB P R A C U J Ą C Y C H B A D A W C Z O 
W B U D O W N I C T W I E . 

P o l s k i Związek Inżynierów B u d o w l a n y c h łącznie z 
P o l s k i m Związkiem Badań Materjalów, powzięły wspólnie 
inicjatywę zwołania Z j a z d u delegatów zakładów badaw­
c z y c h i osób zajmujących się badan i em materjalów i z a ­
gadnień budow lanych . Z j a z d t en j n a n a ce lu nawiązanie 
bliższego k o n t a k t u między u c z e s t n i k a m i Z j a z d u i s tworze ­
n ie szersze j p l a t f o r m y i ch współpracy n a przyszłość. 
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Z ja zd odbędzie się w g m a c h u P o l i t e c h n i k i W a r s z a w ­
skie j w końcu lutego 1935 r o k u . N a zjeździe, po krótkich 
przemówieniach delegatów laboratorjów, będą wygłoszone 
3 r e f e r a t y : 

1. S t a n o r gan i z a cy jny laboratorjów badań budow la ­
n y c h w Po lsce , i c h wyposażenia i z ak res p rac . 

2. A k t u a l n e z a gadn i en i a z z a k r e s u badań b u d o w l a n y c h : 
a) op racowywane już pr ze z l a b o r a t o r j a , 
b) które mogą być w y k o n y w a n e przez istniejące 

urządzenia laboratorjów, a n ie są r o z p a t r y ­
wane i 

c) które należy rozpocząć p r z y pomocy nowoza -
i n s t a l o w a n y c h urządzeń. 

O S T A T N I E P R Z E T A R G I 
B u d o w a dróg w P a l m i r a c h , dn . 9.1.1935 r . przet . 

o g ran i c zony O k r . Urząd B u d o w n i c t w a N r . 1. 

P I R M A Zł. 

P r z y b y l s k i A . Inż., W a r s z a w a 145.695 
God l ewsk i T . i S - k a , Żelazna 03, 

W a r s z a w a 146.818 
O p p m a n i Kozłowski 151.065 
B o n i e c k i 153 270 
Stronczyński i Cz . B o j a r s k i 154.870 
Wąsik K a z . 155 870 
Webe r J a n S. A . 157.225 

B u d o w a dróg w S t a w a c h , dn . 11.1.19 55 r . przet . 
o g ran i c zony O k r . Urząd B u d o w n i c t w a N r . 1. 

F I R M A Zł. 

W e b e r J a n S. A . , G l o g i e r a 1, W a r ­
s zawa 50.716 21 i 

B o n i e c k i 51.710 50 
Stronczyński i Cz . B o j a r s k i 54.745.45 
P r z y b y l s k i A . 55.700.45 
O p p m a n i Kozłowski 56.093.55 
God l ewsk i 

56.645.60 j 

D r u g a S e r j a robót w magaz . płatowców w Dęblinie o k u b . 
50000 nr', dn . 14.1.1935 r . prze t . o g ran i c z ony O k r . U r z . 

B u d o w n i c t w a N r . 1. 

F I R M A Zł. 

Webe r J a n S. A . , G l o g i e r a 1, W a r ­
s zawa 411.160.69 

Cieślak 420.112 14 
L a n d a u 420.123.10 
Czudo wsk i 439.012 — 
T r o j a n o w s k i W . 440.115 60 
B o n i e c k i St . 444.743 06 

! Stronczyński i Cz . B o j a r s k i 447.464 59 
O p p m a n i Kozłowski 457.936.76 

| F i l a n o w i c z i Su ch owo l sk i 506 432 .— 

D y s k u s j a n a d t y m r e f e r a t e m będzie zmierzała do z a ­
kreślenia pewnego podziału badań n a u k o w y c h między po-
szczgólne l a b o r a t o r j a i osoby. 

3. P o t r z e b a r o z s z e r z en i a współpracy laboratorjów w 
zakres i e u z g o d n i e n i a me tod i przyrządów b a d a w c z y c h , op­
r a c o w a n i a wspólnych t a r y f , ogłaszania p r a c w p r a s i e t e ch ­
n i c zne j , l ub osobnych b i u l e t y n a c h , w y m i a n y d o k o n a n y c h 
p r a c , urządzanie zebrań n a u k o w y c h i zjazdów, zb io rowe j 
a k w i z y c j i w przemyśle b u d o w l a n y m p r z e z odpowiedn ie 
okólniki władz i t. p. 

N a zakończenie Z j a z d u nastąpi wybór K o m i s j i do r e ­
a l i z a c j i uchwał Z j a z d u . W czas i e Z j a z d u odbędzie się zw i e ­
dzan i e laboratorjów b u d o w l a n y c h w W a r s z a w i e w r a z z po­
k a z a m i badań. i . 

N A S Z E W Y D A W N I C T W A 

ułatwiające pracę 

w b u d o w n i c t w i e 

B i u l e t y n p r z e t a r g o w y 

t y l k o d l a prenumeratorów 

„Przeg lądu B u d o w l a n e g o " 

z a r o c z n a dopłata 1 8 zł. 

p o d a j e w s z y s t k i e p r z e t a r g i 

n a r o b o t y b u d o w l a n e . W r o k u 

1 9 3 4 wyszły 6 2 n u m e r y 

B i u l e t y n u zawierające 4 6 0 

o g ł o s z e ń p r z e t a r g o w y c h 

S p i s ź r ó d e ł 

p r o d u k c j i i d o s t a w y d l a b u ­

d o w n i c t w a , w y d a n y w p o ­

s t a c i k a r t o t e k i . Ca łość s p i s u 

j e s t u s y s t e m a t y z o w a n a w 6 7 

działach. D o t y c h c z a s wyszły 

d w a w y d a n i a k a r t , o b e j m u ­

jące 2 1 0 k a r t z około 6 0 0 

a d r e s a m i . C e n a k o m p l e t u 

1 2 . 5 0 zł. Pudełko d o k a r ­

t o t e k i w c e n i e 6 . 5 0 zł. 

F o r m u l a r z e d o k a l k u l a c j i 

o f e r t o w y c h w f o r m a c i e z n o r ­

m a l i z o w a n y m w c e n i e zł. 

6 . 5 0 z a 1 0 0 a r k u s z y . 
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Z ŻAŁOBNEJ K A R T Y 

Ś. P . J A N K R Ę Ć K I . 

W d n i u 5 s t y c z n i a b. r . zmarł w W a r s z a w i e ś. p. J a n 
Kręćki, przedsiębiorca b u d o w l a n y , członek S t o w a r z y s z e n i a 
Zawodowego Przemysłowców B u d o w l a n y c h R. P . n i e m a l 
od początku jegx> i s t n i e n i a . 

Ś. p. J a n Kręćki urodził się w Łopusznie z i em i K i e ­
leck ie j 9 .VI I .1868 r. , j a k o s y n z i e m i a n i n a T eodo ra i J u l j i 
z Klimkiewiczów. W r . 1887 ukończył g i m n a z j u m i m . P a s z ­
k i e w i c z a w W a r s z a w i e . Rozumiejąc, że przyszłość P o l s k i 
w b. dużej m ie r ze zależna jes t od gospodarczego j e j roz ­
wo ju poświęcił się rzemiosłu. Naukę m u l a r s t w a odbył 
u Władysława Czosnowsk iego , d y p l o m m i s t r z a otrzymał w 
1898 r o k u . J a k o m i s t r z m u l a r s k i i przemysłowiec b u d o w l a ­
n y prowadził b i u r o budow lane do o s t a tn i ch d n i swego ży­
c i a . O d 1895 r . poświęcił się w y c h o w y w a n i u młodego po­
k o l e n i a rzemieślniczego, ucząc młodzież m u l a r s t w a w Szko ­
l e Zawodowe j B u d o w l a n e j Podmistrzów M u l a r s k i c h zało­
żonej przez Cech. M u l a r z y w 1885 r. T e j p r a c y poświęca 

się do końca swego życia c z y l i l a t 40, w bież. właśnie r o k u 
miał obchodzić jub i l eus z 40- letnie j p r a c y w szkole, lecz 
tego już n ie doczekał. Był radcą I zby Rzemieślniczej i W i ­
ceprezesem zarządu C e c h u M u l a r z y Chrześcijan od 1927 
r o k u . Odznaczony został z a swą niestrudzoną pracę d l a 
r o zwo ju rzemiosła s r e b r n y m krzyżem Zasługi w r . 1933. 
Był założycielem Spółdzielni Cechmistrzów B u d o w n i c t w a , 
która powstała w 1933 r. Jego trzeźwy zawsze umysł, t r a f ­
n y sąd, a p r z edewszys tk i em p r a w y n i e skaz i t e lny c h a r a k ­
t e r , nieuznający żadnych kompromisów, jednały m u przez 
całe życie se rca i umysły kolegów i uczniów. 

S towar zys z en i e Zawodowe Przemysłowców B u d o w l a ­
n y c h R. P . t r a c i w zmarłym dzie lnego i oddanego s p r a ­
w i e r o z w o j u b u d o w n i c t w a członka, czynnego do os ta tn i ch 
c h w i l swego życia, gotowego zawsze służyć swem doświad­
czen iem n a s t a n o w i s k a c h , n a które z r a m i e n i a o r g a n i z a ­
c j i bywał powoływany. 

Cześć Jego pamięci. 

U S T A W O D A W S T W O I O R Z E C Z N I C T W O 
D E F I N I C J A U M O W Y O P R A C Ę 

W związku z zachodzącemi często wątpliwościami co 
do cech u m o w y o pracę i związanego z t e m obowiązku 
ubezp ieczen ia p r z y t a c z a m y ważniejsze m o m e n t y z d w u 
orzeczeń Sądu Najwyższego w t y c h s p r a w a c h . 

Z o r zeczen ia Sądu Najwyższego I zby C y w i l n e j z d n i a 
17 k w i e t n i a 1934 L . C . I I . 328/34. 

Cechy zewnętrzne, p r z ew id z i ane w a r t . 2 p. 8, a r t . 
12, 16 i 17 rozporządzenia P r e z . R z p l i t e j z d n i a 16 m a r c a 
1928 r. o u m o w i e o pracę pracowników umysłowych ( D z . 
U . N r . 35, poz. 323 ) , same p r ze z się n ie wystarczają do 
podciągnięcia p r a c o w n i k a pod p r z e p i s y tego rozporządze­
n i a . Muszą n a d t o zachodzić c h a r a k t e r y s t y c z n e cechy umo ­
w y o pracę, j a k i e m i są: z a l e ż n o ś ć p r a c o w ­
n i k a o d p r a c o d a w c y , o b c i ą ż e n i e 
p r a c o d a w c y r y z y k i e m , w r e s z c i e o b ­
j ę c i e u m o w ą s : a m e j p r a c y . 

Z o r zeczen ia Sądu Najwyższego I zby C y w i l n e j z d n i a 
23 m a r c a 1933 L . C. II. R w . 366/33. 

U m o w a służbowa p r z y chodz i do s k u t k u wówczas, 
g d y j edna osoba zobowiązuje się do świadczenia p r ze z pe­
w i e n określony czas usług n a rzecz osoby d r u g i e j , a ś. p. 
A . M . t ak i e go zobowiązania co do c za su świadczenia 
usług wobec pozwane j n ie zaciągała i wyłącznie od j e j 
w o l i zależało, czy i j a k długo zechce prowadzić in te resa 
agency jne pozwane j . G d y ponadto wed l e n i e w a d l i w y c h u -
staleń :Sądu -Odwoławczego ś. p. A . M . d y s p o n o-
w a ł a z u p e ł n i e d o w o l n i e c z a s e m 
s w o j e j p r a c y , w y s o k o ś c i ą s w e g o w y ­
n a g r o d z e n i a z a l e ż n e g o w y ł ą c z n i e 
o d ' i i o śjc i i j a k o ś c i z a w a r t y c h p r ze z nią t r a n -
z a k c j i , a l bow i em i p r z y z n a n y j e j ryczałt od s k u t k u tej p r a ­
c y był zawisły, —• n i e b y 1 (a z w i ą z a n a ż !a d -
n e m i g o d z i n a m i u r z ę d o w e m i i o b o w i ą z k i e m 
p r z y c h o d z e n i a d o b i u r a , pracowała zupeł­
n i e samodz i e ln i e i n a własne r y z y k o — n i e m a żadnych 
u s t a w o w y c h warunków do przyjęcia, że ś. p. A . M . była 
z a t r u d n i o n a w pozwane j f i r m i e j a k o p r a c o w n i c z k a u m y ­

słowa n a pods taw ie u m o w y o pracę, a więc n a pozwane j 
f i r m i e n ie ciążył obowiązek ubezp i eczen ia j e j n a zasadz ie 
a r t . 2 rozp . z d n i a 2 4 / X I ' — 1934 r. Powołany w r e w i z j i 
przykład o p r a c y akordowe j robotników tego poglądu 
p rawnego nie może a n i osłabić a n i obalić, — gdyż n a j ­
p i e r w odnos i się do robotników, n ie zaś do pracowników 
umysłowych, a zresztą p r a c a a k o r d o w a , w y k o n a n a także 
przez pracowników umysłowych n iezawszc będzie pociągała 
d l a p r a codawcy obowiązek ubezp ieczen ia tak iego p r a c o w n i ­
k a i t ak i e z a g a d n i e n i a należałoby rozstrzygnąć w każdym 
poszczególnym p r z y p a d k u . 

O B O W I Ą Z E K U B E Z P I E C Z E N I A P R A C O W N I K A 

( R O B O T N I K A ) W O K R E S I E , Z A K T Ó R Y O T R Z Y M A Ł 

O D P R A C O D A W C Y O D S Z K O D O W A N I E . 

Wyjaśnienie M i n . Op. Społ. z d n i a 19 g r u d n i a 1934 r. 

L . U n . 4/6—4. 

W związku z o t r z y m a n e m z a p y t a n i e m M i n i s t e r s t w o 
O p i e k i Społecznej wyjaśnia, iż od w y n a g r o d z e n i a , należ­
nego p r a c o w n i k o w i ( r obo tn ikow i ) w myśl a r t . 39 rozpo­
rządzenia P r e z y d e n t a Rzec zypospo l i t e j z dn i a 16 m a r c a 
1928 r. o umow i e o pracę pracowników umysłowych (Dz . 
U . R. P . N r . 35 , poz. 323) lub (w myśl a r t . 20 rozpo ­
rządzenia P r e z y d e n t a Rzec zypospo l i t e j z d n i a 16 m a r c a 
1928 r. o u m o w i e o pracę robotników ( D z . U . R. P . N r . 
35 , poz . 324 ) , n ie pow inno się potrącać składek ubezp ie ­
c z en i owych . 

M i n i s t e r s t w o p ragn i e zwrócić uwagę, że o i l e n i e 
n a l e ż y u/z n a w a ć o b o w i ą z k u u b e z ­
p i e c z e n i a i ściągać składek wówczas, g d y u m o w a 
o pracę (s tosunek służbowy) z o s t a ł a n i e ­
z w ł o c z n i e r o z w i ą z a ń a (y) i p r a c o w 
n i k o t r z y m a ł o d r a z u n a l e ż n e m u 
w y n a g r o d z e n i e , o t y l e j ednak obowiązek ubez­
p i e c z en i a is tn ie je niewątpliwie w t y c h p r z y p a d k a c h , g d y 
p racodawca zapow iada t y l k o naprzód rozwiązanie u m o w y 
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o prace (na 3 miesiące, 2 t ygodn i e lub dłuższe okresy 
umowne ) , chociażby nawet zwolnił p r a c o w n i k a ( robo tn i ­
ka ) od dalszego w y k o n y w a n i a zajęć, wówczas bow iem, j a k 
to wyjaśnił Sąd Najwyższy w orzeczen iu z d n i a 26 paź­
d z i e r n i k a 1933 r. L . C. I. 1006/33 (Przeg ląd Ubezpieczeń 
Społecznych N r . 4 z 1934 r . s t r . 220) , u m o w a o pracę roz ­
wiązuje się dopiero po upływie powyższego ok r e su w y p o ­
wiedzen ia . 

O P Ł A T Y N A F U N D U S Z P R A C Y W N O S I Ć S IĘ 
BĘDZIE D O F U N D U S Z U B E Z R O B O C I A . 

N a skutek połączenia F u n d u s z u Bez roboc i a z F u n d u ­
s z em P r a c y nastąpi z m i a n a sposobu wpłacania opłat n a 
rzecz F u n d u s z u P r a c y . Do tychczas k w o t y potrącane robot­
n i k o m i p r a c o w n i k o m oraz należności od p racodawcy 
wpłacało się do Ube zp i e c za ln i Społecznej. F u n d u s z e obl icze­
niowe Ubezp i e c za ln i Społecznej zawierają nawet spec­
jalną rubrykę n a obl iczenie należności F u n d u s z u P r a c y . 

Z dn i em 1 lutego 1935 Ubezp i e c za ln i e Społeczne prze­
stają inkasować opłaty n a F u n d u s z P r a c y . Rozporządze­
nie P re zesa R a d y Ministrów z d n i a 22 g r u d n i a 1934 r . 
ogłoszone w D z i e n n i k u U s t a w N r . 110 z d n i a 31 g r u d n i a 
1934 r. , poz. 978 p o w i e r z a i nkaso t y c h opłat F u n d u s z o w i 
Bezroboc ia , ustanawiając jednocześnie nowe t e r m i n y p l a -
ności d l a t ych opłat. 

Odnośny p r z ep i s rozporządzenia b r z m i : 
„Kwoty, potrącone przez pracodaivców, należy wpła­

ciło do Funduszu Bezrobocia na jego rachunek czekoioy 
w Pocztowej Kasie Oszczędności do dnia 20-go .miesiąca 
następującego po wypłacie (zakłady yórniczo-liutmcze do 
dnia 25-yo). Równocześnie należy izłożyć właściwemu Za­
rządowi Obwodowemu Funduszu Bezrobocia deklarację 
zawierającą dokładne obliczenie ojrfat, oraz stwierdzającą 
ile, z jakiego tytułu i za jaki okres czasu opłaty są uisz­
czane". . 

To samo dotyczy opłat od pracodawców, które wpła­
cać należy łącznie z k w o t a m i potrąconemi p r a c o w n i k o m 
i r obo tn ikom. 

Rozporządzenie powyższe nie ujednostajniło n ies te ty 
sposobu ob l i c zen ia składki n a F u n d u s z Be z r oboc i a , s k u t ­
k i e m czego należy spodziewać się nowych utrudnień d l a 
pracodawców po tej zm ian i e . 

N a F u n d u s z Bez roboc i a płaci się 2 procent od zarob­
k u b r u t t o , p r z y c z e m końcówkę groszową s u m y z a r o b k u z a ­
okrągla się d o 50 g r . jeżeli j e s t m n i e j s z a niż 50 g r . , a do 
złotego, jeżeli jest wyższa niż 50 g r . P r a c o d a w c a płaci z te­
go 1,5%, p r a c o w n i k 0,5%' . 

N a F u n d u s z P r a c y płaci się również 2'A od z a r o b k u 
b r u t t o lecz końcówkę groszową od r zuca się w całości. P r a ­
codawca płaci j eden procent , p r a c o w n i k również j eden p r o ­
cent. 

PRZEGLĄD W Y D A W N I C T W 

k r u s z y w a do 

A u t o i 

W y n i k i prób l a b o r a t o r y j n y c h d o z o w a n i a składników beto­

n u według metody pro f . W . P a s z k o w s k i e g o — P o r . 

M . K a l e n k i e w i c z . Przegląd Techniczny — N r . 24/1934. 

M e t o d a pro f . P a s z k o w s k i e g o , z r e f e r o w a n a n a łamach 
Przeglądu B u d o w l a n e g o ( z eszy t 3/1934, s t r . 79 ) , tern się 
różni od innych znanych metod , dążących do u z y s k a n i a 
m a k s i m u m wytrzymałości, że k w e s t j i t e j nadaje c h a r a k ­
ter i n s t r u m e n t u p rak t y c znego . W a l o r y j e j polegają n a zde­
f o r m o w a n i u k r z y w e j p r z e s i ewu , a zwrócenia u w a g i , iz^ w a 
l o r y betonu zależą p r z e d e w s z y s t k i e m od d w u cech jego 
m i e s z a n i n y : s t o sunku cementowo-wodnego i wskaźnika 
uiabialnośei be tonu, charakteryzującego jednocześnie ilość 

m m w s t o s u n k u d o k r u s z y w a g rubszego . 

przeprowadził serję s y s t e m a t y c z n y c h prób obej­
mujących 18 gatunków m i e s z a n i n różniących się między 
sobą wskaźnikami cementowo-wodnemi ( 1 - 4 — 1 -9 
2 . 4 ) , grubością w a r s t w y otulającej z i a r n a g rubego k r u ­
s z y w a ( l i 1 . 5 m m ) i i t r z e m a r o d z a j a m i żwiru (2 — 40, 
4 — 40 i 10 — 40 m m ) . 

W e fekc ie próby te wykazały w całej rozciągłości 
słuszność me tody pro f . P a s z k o w s k i e g o . 

S tw ie rdzono linjową zależność między wytrzymałością 
n a ściskanie a wskaźnikiem wodnocemen towym, p r z y c z e m 
d l a 7-mio dn iowe j wytrzymałości o t r z y m a n o równanie 
R ' — 180 (c/w — 0.89), a d la , 28-mio dn iowe j R=* = 222 
(c/w — o.73). Próby zadały kłam t w i e r d z e n i u , iż d l a eko­
nomicznego w y k o r z y s t a n i a c ementu potrzebne j e s t k r u s z y ­
wo o ciągłej k r z y w e j p r z e s i e w u . ' 

N a k o n i e c , j ako duży sukces metody , zapisać należy 
wyjątkową zbieżność wyników prób, które od t eo re tycz ­

n y c h przewidywań odchylały się średnio o 5.45% a m a k s y ­

m a l n i e o 17 .59% . i 

B U D O W N I C T W O O B R O N N E ). 

( O b r o n a p r z e c iw l o tn i c z o - ga zowa ) . " 

U s t a w a o obronie p r zec iw lo tn i c ze j i p r zec iwgazowe ] z d n . 
15 m a r c a 1934. D z i e n n i k U s t a w R. 1'. N r . 80 z d n . 
11 września 1934., poz. 742. 

Samo lo t y i gazy będą najgroźniejszemi narzędziami 
przyszłej w o j n y , d latego też p r z y g o t o w a n i a do o b r o n y 
p r z e c iw n i m muszą być "̂uż dz i s ia j rozpoczęte i z o r g a n i ­
zowane, b y sprostały kiedyś niezwykłym i potężnym z a d a ­
n i o m . B u d o w n i c t w o p r z edewszys tk i em m u s i nastawić się 
odpowiednio n a t en ważny p r o b l e m i przyswoić sobie pew­
ne zmody f i kowane f o r m y u rban i s t y c zne i k o n s t r u k c y j n e , 
p r zys tosowane do spec j a lnych warunków obrony . Cała 
„rozbrajająca" się E u r o p a n i e zan iedbuje się b y n a j m n i e j 
w budown ic tw i e obronnem, zaś nas i zachodn i sąsiedzi r e ­
klamują w p r a s i e z c a l a szczerością różne s y s t emy schro­
nów, j a k g d y b y wypowiedzen ie w o j n y było k w e s t j a n a j ­
bliższych d n i . 

Os t a tn i o w y d a n a u s t a w a n ie j es t za t em zarządzeniem 
przedwczesnem, j es t n a t o m i a s t pożądanem posunięciem 
rządowem, zmierzającem do ujęcia z a d a n i a obrony W k a r ­
by o rgan i zacy jne , j edno l i t e d l a całego państwa. Z je j po­
stanowień c y t u j e m y w wyjątkach a r t . 5. 

') P o d t y m ogólnym tytułem będziemy odtąd z a ­
mieszczać n o t a t k i z l i t e r a t u r y t e chn i c zne j , odnoszące się do 
a k t u a l n y c h zagadnień b u d o w n i c t w a w związku z obroną 
przeciwlotniczo-gazową ( O P L ) . 
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„Rada Ministrów określi w drodze rozporządzeń wła­
ściwość władz, o raz zakres i sposób p r z y g o t o w a n i a w cza ­
sie p o k o j u obrony przec iw lo tn i c ze j i p r z ec iwgazowe j , t u ­
dzież związane z tern obowiązki osób f i z y c z n y c h i p r a w ­
n y c h oraz i n s t y t u c y j i władz w d z i e d z i n a c h : 

3) r e g u l a c j i i z a b u d o w a n i a o s i ed l i ; 

4) b u d o w n i c t w a pub l i c znego i p r y w a t n e g o ; 

5) m a s k o w a n i a miejscowości, objektów k o m u n i k a c y j ­
n y c h , zakładów przemysłowych, e l ek t r y c znych , użyteczno­
ści pub l i c zne j o raz i n n y c h objektów i urządzeń, mających 
znaczenie społeczne; 

6) dos tosowan ia istniejących objektów b u d o w l a n y c h 
i i n n y c h nieruchomości do po t rzeb obrony , jeeżli obrona 
t a m a doniosłość społeczną; 

7) p r z y s t o s o w a n i a sys t emu oświetlenia zewnętrznego 
i wewnętrznego miejscowości, objektów b u d o w l a n y c h i i n ­
n y c h nieruchomości do potrzeb tej ob rony ; 

8) z a o p a t r z e n i a w wodę miejscowości, objektów, z a ­
kładów i urządzeń, w y m i e n i o n y c h w p k t . 5) ; 

9) budowy , u t r z y m a n i a i użytkowania ws z e l k i ch l i n i j 

k o m u n i k a c y j n y c h i związanych z n i e m i urządzeń; 

10) urządzeń t e chn i c znych w i n s t y t u c j a c h użyteczności 

pub l i c zne j o ra z w zakładach przemysłowych i e l ek t rycz ­

n y c h . 

J a k w i d z i m y , u s t a w a powyższa oznacza d l a przemysłu 
budowlanego oficjalną i naugurac j e nowej d z i edz iny b u ­
d o w n i c t w a , wymagającej zarówno wzmożenia p r o d u k c j i 
materjalów b u d o w l a n y c h , j a k i l i c z n y c h zastępów robot­
n i c z y ch . Zapow iedz i ane rozporządzenia wykonawcz e p o w i n ­
n y za tem wzbudzić ogólne za in te resowan ie n a s z y c h f a ­
chowców b u d o w l a n y c h . 

Kalkowski. 

O b r o n a budynków pr z ed a t a k i e m l o t n i c z y m . S t e l l i n gwe r f f . 

L a pro tez ione de i f a b b r i c a t i d a g l i a t t a c ch i aere i . M i -

lano 1933. E d . fTJlrico H o e p l i . 79 s t r . 5 r y c . 

J a k o 11 zeszyt znanej B i b l j o t e k i I n s t y t u t u Żelbeto­
wego P o l i t e c h n i k i w Med j o l an i e wyszła n i edawno powyższa 
p r a c a , traktująca o przydatności żelbetu do celów budow­
n i c t w a obronnego. Zasługuje ona n a uwagę nas zych f a ­
chowców b u d o w l a n y c h w p r z ededn iu w y d a n i a rozporzą­
dzeń w y k o n a w c z y c h do ogłoszonej os ta tn io u s t a w y o obro­
nie p r z ec iw lo tn i c z e j , ponieważ daje zwięzły ogólny obraz 
całości p r o b l e m u b u d o w n i c t w a obronnego, podkreślając mo­
menty racze j u rban i s t y c zne niż k o n s t r u k c y j n e . 

Omówiwszy w rozdz ia l e p i e r w s z y m szczegóły n a p a d u 
lo tn iczego gazowego z w y l i c z e n i e m rodzajów pocisków 
i metod ob l i c zen ia i c h działania, w y p r o w a d z a a u t o r w roz ­
dz ia l e d r u g i m w n i o s k i ogólne, dotyczące sposobów rac jo ­
na lne j obrony . Wyraża ją się one w z es taw i en iu porów-
nawczem odporności różnych materjalów n a działanie po­
cisków i d latego w a r t o je t u przytoczyć. I t ak w a r s t w i e 
t w a r d e j skały wap i enne j o grubości 0.43 m o d p o w i a d a : 
0.60 — 0.65 m żelbetu o wytrzymałości 28-dniowej 200 
k g / c m 2 , da le j 0.88 m be tonu n iezbro joncgo o t ak i e j samej 
wytrzymałości, 1.63 m m u r u ceglanego, 2.00 — 2.25 m z b i ­
tego żwiru, 2.22 m d r e w n a twardego , 3.98 m d r e w n a mięk­
kiego , wreszc i e 5.87 m z i e m i r odz ime j . J a k w i d z i m y i j a k 
było do p r z e w i d z e n i a , wartości betonu w budown i c tw i e 
obronnem jest szczególnie w i e l k a , będzie on też w tej dz ie­
dz in i e materjałem p r z edewszys tk i em s tosowanym. W obu 
pozostałych rozdziałach z n a j d u j e m y ogólne naświetlenie 

warunków, j a k i m w i n n y odpowiadać s chrony zarówno w 
odn i es i en iu do pocisków kruszących, j a k i g a zowych , o raz 
wskazówki co do poprawnego k o n s t r u o w a n i a b u d o w l i , od ­
p o r n y c h n a działanie pocisków. Dużą uwagę poświęca p r z y -
t e m a u t o r ochronie k a b l i i rurociągów. Bliższe w n i k u i e -
cie w treść t y c h interesujących u w a g u t r u d n i a c z y t e l n i ­
k o w i b r a k r y c i n , których ilość, w s t o s u n k u do objętości 
w y d a w n i c t w a , j e s t więcej niż skąpa, w b r e w p r a k t y c e no­
woczesnego piśmiennictwa technicznego. N i e m n i e j j ednak 
w y w o d y a u t o r a , ze względu n a swój ogólny c h a r a k t e r , z a ­
sługują s tanowczo n a poznan ie . 

Kałkoivski. 

Podręcznik b u d o w n i c t w a obronnego. Schossberger . B a u -

techn ischer L u f t s c h u t z . G runds i i t z e des bautechn ischen 

Schutzes gegen P l i e ge rbornben be i der L a n d e s p l a n u n g , 

b e i m ;Au fbau der Geb i iude u n d be im S c h u t z r a u m b a u . 

B e r l i n 1934. B a u w e l t - V e r l a g . C e n a 8.20 M a r e k 8% 

240 s t r . 129 r yc . 6 tabe l . 

Trzystapiętnaście pozycy j światowej l i t e r a t u r y p r z ed ­
m i o t u , z eb ranych w podręczniku Schossberge ra , s t a n o w i 
wystarczające uzasadn ien ie jego po t r zeby w piśmiennic­
tw i e t echn icznem. Dzięki n i e m u k i l k a s e t artykułów i r o z ­
p r a w , r o z s i a n y c h w czasop ismach całego naszego „roz­
brajającego" się k o n t y n e n t u , doc i e ra w skondensowane j 
f o rm i e do rąk budowniczego , służąc m u w n iezby t jeszcze 
p o p u l a r n y c h s p r a w a c h b u d o w n i c t w a obronnego. D z i e d z i n a 
t a dz i s ia j j es t jeszcze d a l e k a od m o m e n t u w y k r y s t a l i z o ­
w a n i a os ta tecznych metod i pewników k o n s t r u k c y j n y c h , 
które wydobędzie n a j a w dopiero przyszła w o j n a . P r a w d o ­
podobnie z tego względu a u t o r wybrał sobie łatwą drogę 
p r z e d s t a w i a n i a ważniejszych s p r a w c y t a t a m i ze źródeł, ze­
s t aw i onych p racow i c i e , n a końcu książki. T a wyraźnie 
k o m p i l a c y j n a r obo ta w n i c zem m u j ednak nie ubliża, skoro 
nie dysponu j emy n a raz i e dostatecznem doświadczeniem 
p r a k t y c z n e m . Być może, że niektóre p r ob l emy n ie wycho ­
dzą w jego oświetleniu dostatecznie j asno , że p r z y g n i a t a 
nas nieco opis s p r a w wo j ennych , którym poświęca n i e m a l 
trzecią część podręcznika. P r z y obranej metodzie a u t o r a 
w i n a to racze j źródeł, które w tej dz iedz in ie były w idocz ­
n ie najobf i tsze , podczas gdy c zy t e ln ik poszukuje racze j 
problemów b u d o w l a n y c h , naogół słabiej p o t r a k t o w a n y c h . 
Za t o w dużym zakres i e uwzględnione są s p r a w y u r b a n i ­
styczne, p r zeds taw ione wca l e interesująco. 

D l a nas zych fachowców b u d o w l a n y c h , stawiających 
dop iero p i e rwsze k r o k i w dz iedz in ie b u d o w n i c t w a obron­
nego, podręcznik Schossbergera , stanowić m u s i w każdym 
raz i e niezbędną literaturę podstawową. O brakujące szcze­
góły k o n s t r u k c y j n e n i e m a zresztą w i e lk i ego z m a r t w i e n i a . 
P u b l i k a c j e w zakres i e budowy schronów mnożą się z ty ­
g o d n i a n a tydzień, przynosząc ciągle coś nowego. Ze wzglę­
du n a ogólne ujęcie t e m a t u , j e s t to książka godna p r ze ­
c z y t a n i a choćby dlatego, że lepszej n a raz i e n i ema . 

Kalkowski. 

B e t o n |w budown ic tw i e obronnem. L u z - D a v i d . B e t o n f r a g e n 

i m S c h u t z r a u m b a u . Zement 1935. N r . 2 str . 23. 9 szp . 

2 r y c . 

Że beton o d g r y w a w budown i c tw i e obronnem donio­
słą rolę, n i e m a co udowadniać. Z n a n y n i emieck i żelbetnik 
o m a w i a wobec tego okoliczności, składające się n a podnie-
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sienie jakości betonu p r z y budowie schronów do możli­
w i e wysok iego poz i omu. Na j l eps z e wysokowartościowe ce­
menty , należycie u z i a r n i o n y o s t r y p i asek k w a r c o w y i tłu­
czeń g r a n i t o w y , ba za l t owy l ub p o r f i r o w y , n i e wykazujący 
skłonności do t w o r z e n i a płaskich l u b wydłużonych z i a r n — 
oto składniki be tonu, odpornego n a działanie pocisków k r u ­
szących. P r z y zno rma l i z owane j p r o d u k c j i c ementu — p r o ­
b lem k r u s z y w a j es t najważniejszy i w y m a g a „aptekar­
sk i ego " t r a k t o w a n i a . Wzg ląd n a jednolitość budowy n a k a ­
zuje betonować schron bez p r z e r w y . Ponieważ w y m i a r y 
ścian i stropów, a co za tem idz ie ilości betonu są duże, 
za leca się używać większych typów beton iarek , a więc o 
pojemności 750 — 1000 litrów. Pozwolą one zabetonować 
schron w ciągu jednej doby n a 3 z m i a n y — wydając w t y m 
czasie 250 — 300 metrów sześciennych gotowego (ubi te­
go) be tonu. Betonując w czasie j e s i ennych chłodów, lepie j 
ponieść wyda t ek n a g r z an i e wody , niż narażać się n a n ie ­
bezpieczne zmnie jszen ie wytrzymałości be tonu . Zwilżanie 
betonu przez dłuższy czas (m in . 3 tygodnie ) pozwo l i n a 
uniknięcie r y s w s k u t e k s k u r c z u . Powyższe wskazówki są 
wysoce ak tua lne i p o w i n n y być i u nas przes t r zegane . 

Kotkowski. 

P o l s k i podręcznik budowy schronów. Siłakowski i B i e s i e -

k i e r s k i . S ch rony przec iw lo tn i c ze . W a r s z a w a 1934. O b -

b i t k a z Przeglądu Wojskowo-Technicznego. 38 s t r . 

32 r yc . 

W r a m a c h większego artykułu z c zasop i sma facho­
wego, pozna jemy w skrócie zasadę budowy schronów, j a k o 
t echn iczno-budowlany wyc inek z ogólnego z agadn i en i a 
O P L , P r z e d s t a w i a on duży interes d l a b u d o w n i c z y c h p o l ­
s k i c h , ze względu n a otwierający się w t y m zakres i e w 
bieżącym r o k u obszerny n o w y t e ren p r a c y zawodowej . 
Sposoby zabezpieczenia się p r z e d burzącem, podmuchowem 
i odłamkowem działaniem pocisków, o ra z za lety , w a d y i 
w a r u n k i schronów p i w n i c z n y c h i założonych n a piętrach, 

omówili a u t o r z y krótko i j asno , n i e skąpiąc niezbędnych 
r y c i n . N i e w i e l k a objętością, ale interesująca t a b r o s z u r a , 
m a wsze lk i e dane, wobec aktualności z a g a d n i e n i a , aby p r z e ­
obrazić się w następnem w y d a n i u w obsze rny podręcznik 
budowy schronów t embardz i e j , że a u t o r a m i je j są z n a n i 
fachowcy , którzy z łatwością mogą dać do ręki n a s z y m 
b u d o w n i c z y m książkę ba rdzo i m właśnie potrzebną. 

Kalkowski. 

N i e m i e c k i e p r z ep i s y o budowie schronów. B a c k e . L u f t -

schutz . W a s m u s s der A r c h i t e k t v o m S c h u t z r a u m 

w i s s e n ? Zentralblatt der Bauverwaltung 1933. N r . 56. 

8 % szp. 16 r y c . 

N i e m i e c k i e m i n i s t e r s t w o l o t n i c t w a wydało p r z e d r o ­
k i e m tymczasowe p r z ep i s y , dotyczące budowy schronów. 
Opierając sie ma n i c h , a u t o r n in ie j szego artykułu podaje 
s t y l e m t e k g r a f i c z r y m sys t ematyczn i e ujęte dane do p r o ­
j e k t o w a n i a schronów lo tn i c zo -gazowych zarówno w i s tn i e ­
jących, pak i w n o w y c h budow lach . Ponieważ w y m i e n i o n e 
czasopismo jest o r g a n e m o f i c j a l n y m władz b u d o w l a n y c h 
p r u s k i c h , wskazówki te mają c h a r a k t e r obowiązującego 
pouczen ia . Niektóre ogólne dane mogą nas zainteresować. 
S c h r o n y zarówno „domowe", j a k i „publiczne" n i e mogą 
być zby t w i e l k i e ze względu n a wytrzymałość ścian i s t ro ­
pów n a działanie bomb l o tn i c z y ch . Mogą one mieścić n a j ­
wyże j 50 osób, p r z y c z e m n a osobę w i n n o przypadać o i l e 
możności nie mn i e j j a k 0.75 m" r z u t u poz iomego. N a j ed ­
ną osobo w y m a g a się 3 m 3 pojemności s c h r o n u w w y p a d ­
k u , gdy schron nie p o s i a d a w e n t y l a c j i . T a ilość p o w i e t r z a 
w i n n a wystarczyć n a 3 g od z iny p o b y t u w schronie . Jeżeli 
s c h r o n m a wentylację, w y s t a r c z y pojemność 1 m 3 n a oso­
bę, j ednak f i l t r p ow in i en dostarczać n a każdą osobę 30 
l i trów p o w i e t r z a n a minutę. Szczegóły k o n s t r u k c y j n e ścian 
i stropów, oraz sposoby uszcze ln i en ia schronów objaśnione 
są r y c i n a m i . 

Kalkowski. 

Z R E J E S T R U F I R M 
WARSZAWA. 

B . 9117. „Dostawy Żwiru i P i a s k u „Centro-Żwir", 
spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". F i r m a obecnie 
b r z m i : „Centrala P r o d u k c j i i Sprzedaży Żwiru „Centro-
żwir" , spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". S i ed z i ba 
spółki mieści się p r z y u l . Wspólnej 38. C e l e m spółki j e s t 
skup , p r o d u k c j a i sprzedaż żwiru i k a m i e n i a . Kapitał z a ­
kładowy 10.000 zł. N a z g r o m a d z e n i u spólników w d n i u 
12 l i s t opada 1934 r . us t a l one zostało nowe b r z m i e n i e u m o ­
w y spółki. 

B . 7736, „Mechaniczne Zakłady Obróbki D r z e w a M . 
S m o l i k o w s k i i S -ka , spółka z ograniczoną odpow iedz i a l ­
nością". Kapitał zakładowy został zmn i e j s zony o 17.500 
złotych i obecnie w y n o s i 52.500 złotych. 

4. iX I I . 34. 

B . 3412. „Budex" T o w a r z y s t w o B u d o w l a n e Spółka A k ­
c y j n a " . S i e d z i b a spółki mieści się obecnie p r z y u l . S i e n ­
nej 23. 

1. X I I . 34. 

A . X X V I I I . 146. Zakłady Ins ta lacy jne Urządzeń Z d r o ­
wo tnych Józef K a m l e r i S - k a . Inżynierowie właściciele J . 
K a m l e r i W . M a r c i n k o w s k i " . W i t o l d K a m l e r . N a m o c y 
a k t u , zeznanego p r z e d n o t a r j u s z e m Z a b o r o w s k i m w W a r ­
szawie d n i a 8 l i s t opada 1934 r. N r . 2187, Józef K a m l e r 

część swo i ch udziałów scedował n a rzecz W i t o l d a K a m -
l e r a . 

A . X X X V I I I 88. „ A . B o r o w i k i S y n " . F i r m a mieści 
się obecnie p r z y u l . S r eb rne j 4. 

B . 9633. „Towarzystwo Inżynieryjno-Budowlane „Dro ­
g i i M o s t y " , Spółka A k c y j n a " w W a r s z a w i e , M o k o t o w s k a 
46. P r o w a d z e n i e ws z e l k i e go r odza ju przedsiębiorstw b u ­
d o w l a n y c h oraz h a n d e l materjałami budow lanem i . Kapitał 
zakładowy 250.000 zł, podz i e l ony n a 250 a k c j i po 1.000 
zł. N a poczet kapitału zakładowego wpłacono 62.500 zł. 
Zarząd stanowią: inż. Stanisław D w o r a k o w s k i , inż. Sa l o ­
m o n G r y n b e r g . S t a t u t spółki sporządzony został w d n i u 
5 g r u d n i a 1934. r. 

B . 6405. „Biuro Inżynieryjno-Budowlane K . F l o r y a -
nowicz , J . W i s z c z o r i S - k a spółka z ograniczoną odpo­
wiedzialnością". S i e d z i b a spółki mieści się obecnie p r z y 
u l . Łowickiej 31. 

18. X I I . 34. 

B . 7995. „Towarzystwo Inżynieryjno-Budowlane „Roz ­
b u d o w a " Spółka A k c y j n a " . Zarząd obecnie s t a n o w i E z e -
k i e l G r y n b e r g . P r o k u r a E z e k i e l a G r y n b e r g a ustała. 

18. X I I . 34. 

B . 8282. „American U n i o n " spółka z ograniczoną od­
powiedzialnością". F i r m a obecnie b r z m i : „ K a l o r " spółka 
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z ograniczoną odpowiedzialnością". S i ed z i ba spółki mieści 
się p r z y u l . S ienne j 61. L i k w i d a t o r e m jest H e r m a n U n -
ger . Uchwałą spólników z d n i a 14 g r u d n i a 1934 r. zmie ­
n i ony został pa r . 1 u m o w y spółki. Uchwałą spólników z 
d n i a 14 g r u d n i a 1934 r. o twar to likwidację spółki. 

18. X I I . 34. 

B . 7138. „Towarzystwo F u n d a m e n t o w e „Raymond" 
inż. E d w a r d Romański, Spółka A k c y j n a " . F i r m a obecnie 
b r z m i : „Towarzystwo F u n d a m e n t o w e , , K a y m o n d " Spółka 
A k c y j n a " . Zarząd obecnie s t anow i Józef K a s p e r s k i . N a -
u m o w i F r u m k i n o w i udz ie lono p r o k u r y . Uchwałą wa lnego 
z g r o m a d z e n i a akcjonarjuszów z d n i a 16 l i s t opada 1934 r. 
zm i en i ony został par . 1 s t a t u t u spółki. 

18. X I I . 34. 

B . 9638. „American U n i o n , F a b r y k a Pieców, spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością" w W a r s z a w i e , Marszał­
k o w s k a 144. Wyrób i sprzedaż pieców m a r k i „American 
U n i o n " o raz i n n y c h p o k r e w n y c h artykułów. Kapitał z a ­
kładowy 51.000 złotych. Spólnik może mieć większą ilość 
udziałów. Zarząd stanowią: I z r ae l T e i t e l , Jakób R a g e r , 
H e r m a n U n g e r . Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością 
z a w a r t a n a m o c y u m o w y z d n i a 8 g r u d n i a 1934. 

18. X I I . 34. 

A . F . 54. „Fabryka H y d r a u l i c z n a „W i s ł a " M . S t r a s -
burge r i K . S a s k i " . Stanisławowi S t r a s b u r g e r o w i udz i e l o ­
no łącznej p r o k u r y . 

19. X I I . 34. 

B . 4232. „Cermat" , spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością". E m i l j a H e l m a n przestała być zarządcą. N a 
zarządcę w y b r a n y został inż. J e r z y H e l m a n . Zarządczyni 
Róża - H e l e n a H e l m a n wyszła zamąż i obecnie nos i naz ­
w i s k o „Monie" . 

20. X I I . 34. 

A . X L I I I 177. „Przedsiębiorstwo Robót B u d o w l a n o -
K e m o n t o w y c h i M a l a r s k i c h A . Pstrusiński i S y n " w W a r ­
szawie , Nowy-Świat 8/10. A u r e l j u s z Stanisław Prusiński, 
J e r z y Pstrusiński. Spółka j a w n a . 

21. X I I . 34. 

A . X X V 315. „ T . A . B r a c i a Konopaccy , F a b r y k a 
D y k t " . S i ed z i ba spółki p r z en i e s i ona została do G r o d n a . 
(Zarządzono w p i s a n i e do mie j scowego r e j e s t ru hand lo ­
wego ) . 

21. X I I . 34. 

B . 8214. „Komis i A g e n t u r a D r z e w n a , F e l i k s W i e r ­
ciński i S - k a , spółka z graniczoną odpowiedzialnością". 
S i e d z i b a spółki mieści się obecnie p r z y u l . M o n i u s z k i 4. 
P r o k u r a H i e r o n i m a S i tn i ck i e g o ustała. He l en i e J u n g o w e j 
i A l e k s a n d r o w i - J a n u s z o w i W o r o n i e c k i e m u udz ie lono łącz­
nej p r o k u r . 

22. X I I . 34. 

B . 5830. „Państwowe Zakłady Inżynieri i " . P r o k u r a 
S t e f a n a J u r c z e w s k i e g o ustała. Ce l s ju s zow i K o p e c k i e m u i 
J a n o w i D z i e w u l s k i e m u udz ie lono łącznej p r o k u r y . 

28 .XI I .34 . 

B . 9653. „Maniuiry Świętokrzyskie, spółka z o g r a n i ­
czoną odpowiedzialnością" w W a r s z a w i e , A l . T r zec i ego 
M a j a 2 m . 72 m i e s zkan i e inż. J a n a I d z i kowsk i ego . W y ­
dobyc ia , obróbka i montaż k a m i e n i a , o ra z sprzedaż w y r o ­
bów z k a m i e n i a . Kapitał zakładowy 10.000 złotych. Spólnik 
może mieć większą ilość udziałów. Zarządcami są: J a n 
I d z i k o w s k i , O s k a r J u r k i e w i c z . Spółka z ograniczoną od­
powiedzialnością z a w a r t a n a mocy u m o w y z d n i a 22 l i s t o ­
p a d a 1934 r. 

A . X I . 102. „Fel iks Wierciński". N a mocy a k t u , ze-
znanego p r z ed n o t a r j u s z e m Grymińskim w W a r s z a w i e d n i a 
29 l i s t opada 193 4r . N r . 2499 Czesław Wierciński ze spół­
k i wystąpił. Przedsiębiorstwo znajduje się w stanie l i k w i ­
d a c j i ; l i k w i d a t o r e m jes t Wacław S tan i l ew i c z . 

B . 8735. „Przedsiębiorstwo Robót R e m o n t o w o - B u d o ­
w l a n y c h M . Szwedziński i M . N o w i c k i , spółka z o g r a n i ­
czoną odpowiedzialnością". L i k w i d a t o r e m jest Józef W e r -
k o w s k i . Uchwałą spólników z d n i a 11 g r u d n i a 1934 r . 
o twa r t o likwidację spółki. 

B . 9665. „Polskie T o w a r z y s t w o Inżynieryjne, spółka z 
ograniczoną odpowiedzialnością" w W a r s z a w i e , Puławska 
56. P r owadzen i e robót budow lanych . Kapitał zakładowy 
20.000 złotych. Zarządcą j es t O s k a r He inc e l . Spółka z o g r a ­
niczoną odpowiedzialnością z a w a r t a n a mocy u m o w y z 
d n i a 13 września 1934 r. 

B . 9102. „Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych inż. 
Tadeusz H u b e r t i S - k a , spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością". S i ed z i ba spółki mieści się p r z y A l . J e r o zo ­
l i m s k i e j 17 m . 4. L i k w i d a t o r e m jes t F e r d y n a n d Ratyński. 
O t w a r t o likwidację spółk. 

11.1.35. 

B . 9668. „Skład S z y b T . Degensza jn , spółka z o g ran i ­
czoną odpowiedzialnością" w W a r s z a w i e , G r a n i c z n a 1. 
H a n d e l szkłem. Kapitał zakładowy 20.000 złotych. Spólnik 
może mieć większą ilość udziałów. Zarządcą jest I zaak 
Degensza jn . Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością z a ­
w a r t a n a mocy u m o w y z d n i a 31 g r u d n i a 1934 r. 

11.1.35. 

CHORZÓW. 

W re jes t rze h a n d l o w y m dział A . pod N r . 995 w p i s a ­
no dn i a 29 l i s t opada 1934, że f i r m a D y p l . Inż. K a r o l 
W a l t e r , specjalne przedsiębiorstwo budowlane d l a prze ­
mysłu i górnictwa w Łagiewnikach, wygasła. 

Sad G r o d z k i w Chor zow i e . 

CZĘSTOCHOWA. 

Do R e j e s t r t u Hand l owego Wydziału Zamie j scowego w 
Częstochowie p r z y f i r m i e : Częstochowskie Zakłady C e r a ­
mic zne S. B . H e l m a n i S - k a w Częstochowie N r . A . 2835 ' P . 
w d n i u 19 g r u d n i a 1934 r o k u w p i s a n o : S i ed z i ba Spółki 
mieści się obecnie p r z y u l . J a c k a 14 w Częstochowie. 

GDYNIA. 

W t u t e j s z y m re jes t rze h a n d l o w y m , dział B . pod N r . 
7 p r z y f i r m i e : „Pustaki" , budowa domów i f a b r y k a c j a 
w s z e l k i c h materjałów budow lanych , t o w a r z y s t w o z o g r a ­
niczoną poręką w G d y n i , d n i a 19 g r u d n i a 1934 dop i sano : 
Uchwałą z g r o m a d z e n i a spólników z 13 l i p c a 1933 rozwią­
zano spółkę i l i k w i d a t o r e m us tanowiono T a d e u s z a J a m e r a . 

Sąd G r o d z k i w G d y n i . 

GARWOLIN. 

3461/XI I . D n i a 16 c z e rwca 1934 r o k u wciągnięto. 
„Fabryka K a f l i i P o l ewy „Leopoldów", dzierżawca Zy ­
g m u n t Jacobson . P r z e d m i o t e m przedsiębiorstwa jes t w y ­
rób k a f l i i po lewy. Siedzibą przedsiębiorstwa jest mają­
t e k Rososz , pow. garwolińskiego. Is tn ie je od 12 lu tego 
1934 r o k u . Dierżawca Z y g m u n t Jacobson , z a m . w W a r ­
szawie , u l . Sosnowa N r . 1. W p i s y , dotyczące przedsię­
b i o r s t w a „Fabryka k a f l i .Leopoldów" L u d w i k Olędzki" 
znajdują się pod N r . 672, t om V I - t y . 

GRODNO. 

D o R e j e s t r u H a n d l o w e g o Sądu Okręgowego w G r o d ­
nie pod N r . R H A / X I V 412 w d n i u 6 s i e r p n i a 1934 r. zo­
stała wciągnięta f i r m a : „ T . A . B r a c i a Konopaccy , F a b r y k a 
D y k t — właśc. A n t o n i K o n o p a c k i " . Przemysł i hande l 
d r z e w n y , o raz f a b r y k a d y k t w Szc zuc zyn i e k / L i d y , G r o d ­
no, u l . Bośniacka 24. Is tnie je od 1928 r. Właśc. A n t o n i K o ­
n o p a c k i , z a m . w Szczuczyn i e . 
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KRAKÓW. KATOWICE. 

Do re j es t ru handlowego B. 770 wp isano dn i a 18 l i p ca 
1934 r. p r z y f i r m i e „Nostra" , Spółka B u d o w l a n a , — Sp . 
z ogr . odp., — Baugese l l s cha f t m i t beschrankte r H a f -
t u n g — z siedzibą w K a t o w i c a c h , że uchwalą wa lnego zgro­
madzen ia z dn i a 15.V. 1934, zmien iono pos tanow ien ia §§ 1 
i 7 s t a tu tu , dotyczące b r z m i e n i a f i r m y i uprawnień zarzą­
d u . F i r m a b r z m i obecnie : „Nostra" , Spółka budow lana z 
ograniczoną odpowiedzialnością w K a t o w i c a c h . 

Do r e j e s t ru handlowego A . 2750 wp i sano d n i a 16 
s i e r p n i a 1934 r. p r z y f i r m i e „Budownictwo", właściciel 
Bolesława Polówna, K a t o w i c e , że umową k u p n a - sprze ­
daży z dn i a 3 l i p c a 1933 przedsięborstwo przeszło n a E r y ­
kę Tyralową z d. Dubieńska, żonę budowniczego w K a t o ­
w i cach , u l . M . Piłsudskiego 51 pod firmą „Budownictwo", 
Przedsiębiorstwo budowlane. F i r m a b r z m i obecnie : „Bu­
down i c two " , Przedsiębiorstwo budowlane, właścicielka E r y ­
k a T y r a l o w a w K a t o w i c a c h . Prokurę udz ie lono budown i ­
czemu P i o t r o w i T y r a l e w K a t o w i c a c h . 

Do re j es t ru handlowego A . 2829 wp i sano d n i a 20 
s t y c z n i a 1934 firmę Przedsiębiorstwo Budowlane , eksp lo ­
a tac ja żwiru i p i a sku rzecznego S t e f an ja Wójcikówna K a ­
towice, i je j właścicielkę .Stefanję Wójcikównę z K a t o w i c . 
Inżynier J a n Wójcik z K a t o w i c m a prokurę. 

Do re j es t ru hand lowego B . 761 wp isano dn ia 30 
cze rwca 1934 p r z y f i r m i e Śmoschewer i S -ka , spółka z 
ograniczoną odpowiedzialnością w K a t o w i c a c h , że p r o k u r a 
F r y d e r y k a B e r m a n n a wygasła. D a l s z y m członkiem zarzą­
d u us t anow iony został F r y c B e r m a n n K a t o w i c e , u l . P l e ­
b i s cy towa 14. Zarówno zarządca Sabass , j ak zarządca F r y c 
B e r m a n n u p r a w n i e n i są zastępować firmę samois tn ie . 

Do re j es t ru handlowego B . 860 wp isano d n i a 23 cze rw­
c a 1934 r. p r z y f i r m i e „Polbeton", przedsiębiorstwo budow­
lane, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością w K a t o w i ­
cach , że uchwalą wa lnego z ebran ia wspóników z d n i a 5.1. 
1934 spółkę rozwiązano. L i k w i d a t o r e m jest A l e k s a n d e r 
Szac z K a t o w i c . 

Uo re j es t ru handlowego l i . 1152 p r zy f i r m i e B l a c h a 
C y n k o w a B i u r o Sprzedaży P o l s k i c h W a l c o w n i C y n k u , 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością w K a t o w i c a c h 
wp isano d n i a 18 października 1934, że p r o k u r e n t e m jest 
Władysław B y r s k i . 

Sąd G r o d z k i Ka t ow i c e . 

Do r e j e s t ru handlowego B . 274 wp isano d n i a 24 
września 1934 p r z y f i r m i e „Żelazohurt" O r g a n i z a c j a 
Sprzedaży wyrobów / j ednoczonych H u t Królewska i L a ­
u r a Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością w K a t o w i ­
cach , że d a l s z y m i członkami zarządu zos ta l i us tanow i en i 
Władysław Podgórski i D r . J a n Z i e l en i ewsk i . 

Sąd G r o d z k i K a t o w i c e . 

S y g n . II. F i r m . 684/34. B . II. 215. 
Do t s . r e j es t ru hand lowego oddział „ B " p r z y f i r m i e 

T o w a r z y s t w o E k s p l o a t a c j i Kamieniołomów, Spółka A k ­
cy jna wp i sano doda tkowo : 

Dzień w p i s u : 11 m a j a 1934. 
Wykreśla się zarządców inż. K o n r a d a GorecKiego i 

M a r j a n a Duszyńskiego oraz prokurę J a n i n y Łozińskiej. 
Zarządcą us tanowiono E d m u n d a H a r d t a , z a m . w 

K r a k o w i e , u l . C z y s t a 12. 
Kraków, d n i a 11 m a j a 1934 r. 

S y g n . II. F i r m . 683/34/C. II. 148. 
Do ts. r e j es t ru hand lowego oddział „ C " p r z y f i r m i e 

Kamieniołomy M i a s t Mołopolskich Spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością w K r a k o w i e wp i sano doda tkowo : 

Dzień w p i s u : 11 m a j a 1934. 
Wykreśla się zarządców inż. K o n r a d a Góreckiego, i 

M a r j a n a Duszyńskiego oraz prokurę J a n i n y Łozińskej. 
Zarządcą us tanowiono E d m u n d a H a r d t a z a m . w K r a ­

kowie , u l . C z y s t a 12. 

ŁÓDŹ. 

Do Re j e s t r u Hand l owego Sądu Okręgowego w Łodzi 
pod N r . 10060/A p r z y f i r m i e „Fabryka Okuć B u d o w l a ­
n y c h B r a c i a S u w a l s c y wł. A n t o n i S u w a l s k i " d n i a 16 l i s t o ­
pada 1934 r o k u w p i s a n o : Prokurentką f i r m y m i a n o w a n a 
została Elżbieta S u w a l s k a . 

Do Re j e s t r u H a n d l o w e g o Sądu Okręgowego w Łodzi 
pod N r . 24078/A w d n i u 23 s i e r p n i a 1934 r o k u w p i s a n o : 
„Łódzkie przedsiębiorstwo budowlane i urządzeń s a n i t r a -
n y c h |— C e n t r o b u d o w a w l . A . S z t a jns zna jde r " , Łódź, P o ­
m o r s k a 41. A b r a m Sz ta jnszna jder . N a mocy i n t e r c y z y po­
między A b r a m e m Sz t a jns zna jd r em a jego żoną Chawą-
Łają u s t a l o n a została wyłączność majątku i wspólność 
dorobku . 

TORUŃ. 

1092. „Przedsiębiorstwo Budow lane Popławski i F i i r -
s t e n w a l d " w l i k w i d a c j i : W y r o k i e m S d u Okręgowego w To­
r u n i u , Wydziału Zamie j scowego we Włocławku z dn . 14 
września 1934 r. postępowanie zapob iegawcze w sp raw i e 
udz ie lonego f i r m i e odroczen ia wypłat — zostało u m o r z o ­
ne. Po s t anow i en i em Sądu Re j es t rowego z dn . 15 g r u d n i a 
1934 zwoln iono T eo f i l a Ha jdo ze s t a n o w i s k a l i k w i d a t o r a , 
a n a jego mie jsce d r u g i m l i k w i d a t o r e m spółki m i a n o w a n o 
Kazimierę Popławską. 

29.XI I .1934. 

W Y K A Z Z A T W I E R D Z O N Y C H B U D O W L I 
Chcąc rozszerzyć zakres i n f o r m a c y j d o s t a r c z a n y c h n a s z y m C z y t e l n i k o m , zamie­

r z a m y podawać n a łamach Przeglądu B u d o w l a n e g o sp i s y projektów b u d o w l i zatwier­
d z a n y c h w poszczególnych m ias t a ch . Inicjatywę tę powzięliśmy z a w z o r e m niektó 
r y c h p i s m z a g r a n i c z n y c h w ce lu u s p r a w n i e n i a służby i n f o r m a c y j n e j . 

Między i n n e m i chcemy w ten sposób osiągnąć następujące ce le : 
zorjentować wszys tk i e za in te resowane c z y n n i k i o wielkości, r odza ju i r o zmie 

szczen iu p r z ew idywanego r u c h u budow lanego ; 
ułatwić wza j emny k o n t a k t między p r a c o b i o r c a m i i p r a c o d a w c a m i zarówno w dz ie 

dżinie p r a c y umysłowej j a k i f i z y c z n e j ; 
ułatwić i uprościć s t o sunk i pomiędzy n a b y w c a m i i d o s t awcami materjalów i k o n 

s t r u k c j i b u d o w l a n y c h ; 
przez p u b l i k o w a n i e n a z w i s k projektujących, kierowników i wykonawców budo 

w y wzmocnić ambicję zawodową t y c h czynników i umożliwić kontrolę publiczną. 
W t y m ce lu zwróciliśmy się do poszczególnych Zarządów M i a s t z prośbą o udo 

stępnienie n a m odpowiedniego materjału źródłowego i m a m y nadzieję, że ze wzglę 
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d u n a celowość i potrzebę p u b l i k o w a n i a t y c h spisów j a k i n a c h a r a k t e r naszego p i s m a 
tę pomoc u z y s k a m y . 

Rozpoczynając tę publikację, uważamy za swój miły obowiązek podziękowania 
w s z y s t k i m Zarządom M i a s t , które przychyliły się do nasze j prośby, a w p i e r w s z y m 
rzędzie Zarządowi n i . st. W a r s z a w y . 

Z a z n a c z a m y , iż tego r o d z a j u p u b l i k a c j a , p om imo na j l ep s z y ch n a s z y c h chęci, mo­
że być n i e k o m p l e t n a , a n a w e t m i e j s c a m i niedokładna. P r o s i m y z a t em Czytelników 
o łaskawą współpracę w uzupełnianiu lub p r o s t o w a n i u p o d a n y c h przez n a s i n f o r -
m a c y j . 

Skróty: d. m. = dom m u r o w a n y ; w. = w i l l a ; d. b. = dom b i u r o w y ; p r z . = p r z e b u d o w a ; dob. = dobudowa ; 
wł. = właściciel b u d o w y ; p r . == p r o j e k t o d a w c a ; k. = k i e r o w n i k ; wyk . = w y k o n a w c a . 

I n f o r m a c j e o poszczególnych budowach podawane są w kolejności następującej: rodza j budowy (d. m. , w. , d. b., 
etc.) i je j adres , wielkość w m : l , właściciel budowy , p r o j ek t odawca , k i e r o w n i k , w y k o n a w c a , p r z y c z e m r e d a k c j a 
wypełnia t y l k o te pozycje , co do których rozporządza szczegółowemi danemi . 

W A R S Z A W A . 

( D a n e z a czas od 1 do 18 s t y c z n i a 1935 r . ) . 

1. W e w n . urządź, m a s a r n i i us t . og. — u l . Warmińska 
25 — wł . : J . Polański — p r . : Inż. W . K o e n , E l e k t o r a l n a 
7 — k . : Inż. W . K o e n . 

2. D . m . , pa r t . — u l . Nieświeżska 25 — wł. : S. Sape r -
sz ta jn . 

3. D . m. , p a r t . d r ewn . — u l . M y s z y n i e c k a 31 — wł . : 
małż. Spoczyńscy — p r . : B u d . A . P a r u s z e w s k i . 

i 4. D . m . , f r on t . , 2 p. i — u l . G r o c h o w s k a 105 — wł. : S. 
B e r g m a n — p r . : Inż.-Arch. Z. M i s c h a l , Leszczyńska 8. 

5. W. , 1 p. — u l . P a r y s k a 7 — 1100 m" — wł. : J . S a -
lon i — p r . : Inż. S. S i g a l i n , M o k o t o w s k a 24, teł. 8.59-78 
— k . : Inż. R. S i g a l i n — w y k . : sp. gosp. 

6. P r z . przewód, spa l inow. i wen ty l ac . — u l . S i e n n a 
45 — wł. : G l i k s m a n i S z e k m a n — p r . : Inż.-Cyw. W . Ze-
l i g son , Złota 23 , t e l . 665-02 — k . : J . Pióro, K o p e r n i k a 
22 — w y k . : J . Pióro. 

7. D . m. , 1 p. m u r . — u l . M o d r z e w s k i e g o 10 — wł.: 
Wł. S a w i c k i — p r . : B u d . A . C h o d a k o w s k i . 

8. D . m . 1 p., m u r . — u l . M o d r z e w s k i e g o 9 — wł.: 
St . i H . małż. S a w i c c y — p r . : B u d . A . C h o d a k o w s k i . 

9. D. n i . , 3 p. — u l . Kawęczyńska 34 — wł. : M . K a -
d z i d r o w s k i — p r . : Inż. K . Bagieński, N o w y Świat 41, te l . 
655-77 — k . : Inż. K . Bagieński — w y k . : vacat . 

10. D. m. — u l . W i l l o w a — 2700 nr' — wł. : W . N e j -
m a n o w a — p r . : Inż.-Arch. M . W e i n f e l d F i l t r o w a 39, te l . 
8.51-26 — k . : Inż. M . W e i n f e l d — w y k . : sp. gosp. 

11. D . m. , pa r t . m u r . — u l . ;Bema 1/3/5 — 300 m 3 

— wł . : F r . M u c h o w s k i — p r . : B u d . K . L a m p a r s k i , Sena ­
t o r s k a 19, k . : K . L a m p a r s k i — w y k . : sp. gosp. 

12. N a d . 2 p. of ic . — u l . L e s zno 10 — wł. : S. G o l d -
s zp i g e l — p r . : Inż.-Arch. M . K o n , Marszałkowska 95. 

13. D . m. , par t . , of ic . d r ewn . — u l . Grudziądzka l l a — 
wł. : B . Z a k r z e w s k i — p r . : B u d . R a d z i c k i . 

14. W . 1 p. d r ewn . — u l . Daniłowskiego 14 — 700 rn" 
— wł.: L . M a r u s z e w s k i (Spółdz. „S t o r " ) — p r . : Inż.-Cyw. 
W . Z e l i g s o n , Złota 23, t e l . 665-02 — k . : inż. W . Popław­
s k i , Chełmżyńskiego 31, t e l . 11.29-80 — w y k . : Inż. B i u r o 
D o s t a w „ Indos" , Chełmżyńskiego 31 , t e l . 11.29-80. 

15. D . m. , pa r t . , m u r . b l i z n . — u l . B a r c i c k a 26 ( t e reny 
B . G . K . ) — 400 m« — wł . : Inż. M . K a n i g o w s k i — p r . : 
B u d . M . S z a c h o w s k i , K o p e r n i k a 33 , t e l . 535-30 — k . : M . 
S z a c h o w s k i — w y k . : vacat . 

16. D . m. , par t . , m u r . , b l i z n . — u l . B a r c i c k a 25 ( tere­
n y B . G . K . ) — 400 nr ' — (wł.: Małż. B a r a n o w s c y — p r . : 
B u d . M . S z a c h o w s k i — k . : M S z a c h o w s k i — w y k . : vacat . 

17. D . m . 1 p., m u r . , b l i z n . — u l . Cegłowska 8 — 760 
nr ' — wł . : H e l e n a Małkiewicz — p r . : B u d . K . L a m p a r ­
s k i , S e n a t o r s k a 19 — Jk.: K . L a m p a r s k i . 

18. P r z . s k l e p u — u l . W o l s k a 193 — wł. : D. B e r l i n e r 
— p r . : Inż.-Arch. — S. P i a n k o , N o w o l i p k i 7, t e l . 11.51-60. 

19. P r z . w e w n . — u l . Chłodna 60 — wł. : S. W a g n e r 
— p r . : Inż. W . Z e l i g s o n , Złota 23, t e l . 665-02. 

20. D . m . 2 p., m u r . — u l . D o b r o w o j a — 3200 nr' 
— wł. : IH. S tence l — p r . : B u d . S. J u s z c z y k , Wójcicka 
2, t e l . 10.20-98 — k . : v a c a t — w y k . : vacat . 

21. D . m . , 2 p. — u l . R y b n a r. D r e w n i c k i e j — wł. : 
St . S t o l a r ek — p r . : B u d . A . P a r u s z e w s k i . 

22. D . xa., 1 p. ( f ront ) i 2 p. (podw. ) , .mur. — uh 
P u s t e l n i c k a — 1100 n f — wł . : Małż. J a r e c c y — p r . : Inż.-
A r c h . OH. B a r u c h , (Złota 75 , t e l . 2.81-21. 

23. D . m . , 2 p. , m u r . — u l . B o r z y m o w s k a — wł . : 
W . K u z a — p r . : B u d . A . C h o d a k o w s k i . 

24. P r z . p r zew. spa l inow . i w e n t y l . — u l . Śniadeckich 
23 — wł. : J . M i n e y k o ;— p r . : B u d . Z . K r a j e w s k i — k . : 
J . Pióro, K o p e r n i k a 22 — w y k . : J . Pióro, K o p e r n i k a 22. 

25. P r z . p r zew. spa l . i w e n t y l . — u l . M y l n a l l a — 
wł.: Zb . E w a n g . - R e f o r m . — p r . : Inż.-Cyw. W. Z e l i g s on , 
Złota 23, t e l . 665-02 — k . : J . Pióro, K o p e r n i k a 22 — w y k . : 
J . Pióro, K o p e r n i k a 22. 

26. D . m . , 1 p. j — u l . Miączyńska 41 — wł. : J . D o -
mc jko — p r . : Inż.-Arch. L . K a r i o , Złota 59a , t e l . 502-20. 

27. D . m . , 1 p. — u l . Miączyńska 42 — wł . : S. W a -
w r z y k i e w i c z — p r . : Inż.-Arch. L . K a r i o , Złota 59a, t e l . 
502-20. 

28. D. m. , 1 p. tnur. — u l . Jodłowska 38 — wł. : Z . 
Wójcicki — p r . : Inż.-Arch. L . K a r i o , Złota 23, te l . 502-20. 

29. D. m. , 5 p., m u r . — u l . Marszałkowska 56 — wł . : 
K o h n o w a i d z i e c i — p r . : Inż.-Arch. M . K o n , Marszałkow­
s k a 95, te l . 988-80 t-r k . : Inż.-Arch. M . K o n — w y k . : 
vacat . 

30. D. m. , 3 p., m u r . — u l . Olesińska 5 — 7800 m* 
— wł.: A l . i S. Małż. G u t t — p r . : Inż.-Arch. B . K r z e m i e -
n i e w s k i , Złota 5, t e l . 230-15 — w y k . P r z . B u d . A . G u t t , 
S z u s t r a 36, t e l . 871-88. i 

:-'A. B u d . s k l e p u — u l . Chłodna 59 — wł.: A . C a w a r t 
— p r . : B u d . K . T o m a s z e w s k i , Puławska 37, tel . 984-80. 

32. P r z eb . p r zew. spa l in , i w e n t y l . — u l . Marszał­
k o w s k a 19 — wł. : J . R o t b a r d — p r . : Inż.-Cyw. W . Z e ­
l i g s o n — w y k . : J . Pióro, K o p e r n i k a 22. 

33. P r z eb . p r zew . spa l in , i w e n t y l . — u l . W i k t o r s k a 6 
— wł . : W . D z i e d u s z y c k i — p r . : Inż.-Cyw. W . Z e l i g s o n — 
w y k . : J . Pióro. 

34. K o n s t r u k c j a dach . — u l . B a g a t e l a 3 — wł. : K . 
D a k o w s k i — p r . : Inż.-Arch. W . T o m a s z e w s k i — w y k . : 
P r z eds t . B u d . „Budowa", R a k o w i e c k a 9, t e l . 855-94. 

35. P r z eb . i nad . 4 piętra — u l . K r . - P r z e d m . 55 — 
4000 nr ' — wł. : M . Kułak — p r . : Inż.-Cyw. S. K r a s k o w -
s k i — k . : Inż.-Arch. L . Growiński, A l . 3-go M a j a 2, t e l . 
502-20 — w y k . : Inż. C z . H i n z i n g e r , Okólnik 11, t e l . 6.22-79. 

36. P r z . lok. b iu r . — u l . Długa 38 — wł. : S. O l s z o w ­
s k a i M . N o w o d w o r s k a — 400 m 3 — p r . : A r c h . W . Dudziń­
s k i , Marszałkowska 44a , t e l . 853-22 — k . : W . Dudziński — 
w y k . : sp. gosp. 

37. D . m. , (3 p., f ront . — u l . S i e n n i c k a 9 — 3470 m ' 
— wł. : W . Sobkow ic z — p r . : Inż.-Arch. E . S t r a u s , M i n i -
s z e w s k a 36, t e l . 10.29-51 — k . : E . S t r a u s — w y k . : v a -
cat . 

38. W. , 1 p. — u l . F r a n c u s k a •— wł.: W . M i e r n i c k i 
— p r . : B u d . J . O l c zak , O r d y n a c k a 8, t e l . 699-44. 

39. D . m. , pa r t . , m u r . — u l . Sękocińska — wł. : K . L u -
bański — p r . : Inż. B . D o w b o r , K o r z e n i o w s k i e g o 4, te l . 
847-92. 

40. D . m . , par t . , — u l . J a n o w i e c k a — 1400 rh ' — wł . : 
F . Jagiełło — p r . : B u d . E . S z t y k i e l , K a z i m i e r z o w s k a 55, 
te l . 970-41 — k . : E . S z t y k i e l — w y k . : sp. gosp. , 

41. N a d . 1 piętra i m a n s a r d y — u l . Bernardyńska 40 
— wł. : S t . Włodarczyk — p r . : Inż. M . S z p i k o w s k i , , D a n i -
łowiczowska 6, te l . 687-09 — wyk . F - m a „Odnowa", D a -
niłowiczowska 6. 
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K T O O S Z C Z Ę D Z A N A S T A R A N N Y M R E M O N C I E J E S T W R O G I E M W Ł A S N Y M I W R O ­
G I E M S W E G O P R Z E D S I Ę B I O R S T W A , U P R Z Y T O M N I A C I E S O B I E T O R A Z N A 
Z A W S Z E , S Z A N O W N I K O L E D Z Y . 

INŻ. A . D Z I E D Z I U L . 

D L A C Z E G O JESTEŚMY Z A P R Z Y M U S E M O R G A N I Z A C Y J N Y M 

W pras ie n i e m a l codzień s p o t y k a m y artykuły, a n a l i ­
zujące sprawę p r z y m u s u należenia do o r gan i zac j i b r a n ­
żowych, p r z e w i d z i a n y c h nowelą do nowej U s t a w y Prze ­
mysłowej. Słyszymy głosy pro i contra.. — w każdym raz i e 
s p r a w a t a interesuje w w y s o k i m s topn iu w s z y s t k i e o r ga ­
nizac je gospodarcze . 

Głosy, wypowiadające się zasadniczo p r z ec iw p r z y m u ­
sow i , wysuwają głównie t en a r g u m e n t , że dotychczasowe 
dobrowolne organ izac je mogą w s k u t e k p r z y m u s u zamie ­
nić się w ins ty tuc j e urzędowe i z konieczności ukształto­
wać działalność swoją według szab lonu z „Góry " n a r z u ­
conego, — że j es t to da l s zy k r o k w k i e r u n k u e ta tyzac j i 
życia gospodarczego . W C. Gaz . H a n d l o w e j p. T r . p isze , 
że „niema po t r zeby zapędzać w t r yb i e p r z y m u s u j ak i e go ­
k o l w i e k przedsiębiorstwa do o r gan i zac j i , która rzeczy­
wiście b r o n i jego interesów, skoro I zby P . - H . są t em i 
o r g a n i z a c j a m i , które już koordynują p r z y m u s o w o wszys t ­
k i e branże i , że będzie to dub l owan i em f u n k c j i o r g a n i ­
zac j i g ospodarc zych " , j 

M a m y to głębokie przeświadczenie, że tego rodza ju 
obawy pochodzić mogą t y l ko od osób, które nie biorą c z y n ­
nego udziału w o rgan i zac j ach gospodarczych , p r a k t y k a bo­
w i e m z m u s z a nas do zupełnie i nnych skonstatowań, wręcz 
p r z ec iwnych . 

Ponieważ, j ak dowiedzieliśmy się, n ie należy oczek i ­
wać urzędowego rozporządzenia wykonawczego do o m a w i a ­

nej nowe l i , by pozostawić s a m e m u życiu możność nieskrę­
powanego u s t o s u n k o w a n i a się do możliwości p r z y m u s u , 
chcielibyśmy podzielić się nas z em i doświadczeniami z p r a c 
w o r g a n i z a c j a c h gospodarczych . 

P r z e d e w s z y s t k i e m m u s i m y sknstatować, że g ros n a ­
s z y c h s fe r gospodarczych n ie g r z e s z y w y r o b i e n i e m i nie 
m a dostatecznego z r o z u m i e n i a d l a ważności branżowych or-
gan i zacy j często d latego , że n i g d y nie zadało sobie t r u d u 
zainteresować się, co też o rgan i zac j e robią ? Większość 
s to i zupełnie n a uboczu i interesuje się więcej k l u b e m fot -
b a l o w y m , czy wioślarskim, jniż swoją organizacją b r a n ­
żową. D r u g a g r u p a — to c i , którzy o twarc i e przyznają 
się do tego, że ponieważ o r gan i z a c j a branżowa egzys tu je 
i działa,, to i t a k w s z y s t k o z r ob i co należy d l a obrony swe­
go przemysłu. Poco on i wobec tego mają płacić składki, 
tracić czas n a różne z eb ran ia , a t embardz i e j być skrępo­
w a n y m i różnemi uchwałami, skoro n ie należąc do o r g a n i ­
zac j i — mogą do uchwał ustosunkować się w miarę swych 
upodobań i wygód i n i c nie płacić. Doskona l e i t a n i o ! 

T r z e c i a g r u p a — to ludz i e bardz i e j uspołecznieni, któ­
rzy do o r g a n i z a c j i należą, a le n a z e b r a n i a przeważnie nie 
chodzą, a składki opłacają bardzo niechętnie. Do t y c h z a ­
l i c z a m y np. t ak i ego właść. w i e l k i c h zakładów — inżyniera, 
który, n a m o n i t o opłaceniu składek odpisał, że „naco on 
m a płacić, skoro przez 2 l a t a Związek d l a n iego osobiście 
n ic n ie zrobił ! " J e s t to wysoce c h a r a k t e r y s t y c z n a odpo-
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wiedź, pochodząca j ednak od człowieka uświadomionego i 
in t e l i g en tnego , który p r ze z szereg l a t był członkiem zarzą­
du Związku. Można sobie wyobrażać, j a k zapa t ru j e się n a 
doniosłość p r a c y o r g a n i z a c j i półinteligent, lub człowiek 
p r o s t y ! 

C z w a r t a g r u p a •— to c i „grzeczni" , j ak t r a fn i e n a 
pewnem z e b r a n i u na zwano i ch . Są to c i , co organizację 
trzymają i prowadzą, składki p u n k t u a l n i e płacą, a w mo­
men tach f i n a n s o w o - k r y t y c z n y c h d l a Związku — poważnie 
dopłacają, rozjeżdżają po z eb ran iach i do W a r s z a w y , i n -
terwenjują, pouczają i doradzają, j ednem słowem są kość-
cem p a c i e r z o w y m i sercem o r gan i zac j i . J e s t i ch t y l k o g a r s t ­
k a w każdej o r g a n i z a c j i , k i l k u , albo k i l k u n a s t u i n a t y c h 
spoc zywa c a l a p raca . Są to ludz i e dobre j w o l i i uspołecz­
n i e n i a wysok i e go , i n ie należy wątpić, że o i le by p r z y ­
mus został wp rowadzony , c i s a m i n a d a l kierować będą or­
ganizacją. Powiadają n a m , że m a s a p r z y m u s o w o należą­
cych do o r g a n i z a c j i , może wybrać i n n y c h — n i e g o d n y c h ! 
N i e m a m y obawy co do tego, bo do władz o r g a n i z a c y j n y c h 
garną się t y l k o t a m , gdz i e s t a n o w i s k a są płatne. T a m , 
gdz ie p r a c a wykonu j e się honor i s c ausa , zawsze b r a k l u ­
d z i n a s t a n o w i s k a k i e rown icze . D l a t e go też obawa majo -
r y z a c j i s zare j m a s y p r z y obsadzan iu k i e r o w n i c z y c h s t a ­
now i sk wyda je n a m się najzupełniej nieuzasadnioną. 

D r u g a w y s u w a n a obawa , że w ra z i e p r z y m u s u może 
być ze s t r ony władz w y w i e r a n y nac i sk n a s a m k i e r u n e k 
p r a c y o r g a n i z a c j i , wyda je n a m się również bezpods tawny . 
Organ i zac j e branżowe zajmują się wyłącznie działalnością 
gospodarczą-techniczną. stroniąc od angażowania się w 
s p r a w y po l i t yczne . Stąd brak popros tu pods taw do inge ren ­
c j i władz, które t y l k o , w tedy mają powód do w k r a c z a n i a , 

0 i l e działalność o r g a n i z a c j i z a c z y n a przybierać c h a r a k t e r 
n i e l ega lny , lub antypaństwowy. A w tedy właśnie inge­
renc ja jest konieczną. Długoletnie doświadczenie uczy , że 
o r gan i zac j a gospodarcza wypełniać może swe zadan ie t y l ­
ko o t y l e , o i l e p r a c a je j j es t u zgodn i ona z władzą nadzor ­
czą, poza t em i to spec ja ln ie podkreślić chcielibyśmy, że 
o r gan i zac j a , rac j ona ln i e p rowadzona , zawsze doznawała i 
doznawać będzie, pełnego p o p a r c i a ze s t r ony władz, bez­
pośrednio za in t e r e sowanych w p r o s p e r o w a n i u o r gan i z a c j i 
branżowych. N i e pod z i e l amy więc obaw co do szkodliwości 
ścisłej współpracy z władzami nadzo r c z em i , odwro tn ie — 
uważamy tę współpracę i to na jba rdz i e j ścisłą, z a cond i -
t io s ine q u a non , ws z e l k i e j owocnej p racy . 

J a k i e korzyści wynikną d l a t y c h , których p r z y m u s o w o 
przyciągnie się do p r a c y w organ izac jach ' . ' 

K r a j nasz jest długi i s z e rok i . Dużo zakładów leży 
daleko od większych centrów i ak tua lne d l a danej branży 
wiadomości: z d z i ed z iny poda tkowe j , soc ja lne j , t echn iczne j , 
o r g a n i z a c j i p r a c y i t. d. słabo, a lbo często zupełnie nie 
przenikają do t y c h , d l a których są p r z e d e w s z y s t k i e m prze ­
znaczone. P o z a t e m po wo jn ie t y l e osób zmieniło swój z a ­
wód ( m a m y np. właścicieli cegielń, którzy p r z ed wojną by ­
l i r o b o t n i k a m i , k a r c z m a r z a m i , s t o l a r z a m i , m u r a r z a m i , a d ­
w o k a t a m i i d o k t o r a m i ) , którzy wobec tego właśnie p o w i n ­
n i mieć in te res jaknajściślej współpracować z o r gan i z a c j a ­
m i branżowemi, by p r z y n a j m n i e j w t en sposób uzupełniać 

1 nabywać pot rzebne wiadomości fachowe. A l e właśnie t y c h 
„świeżych" c eg l a r z y b r a k p r a w i e zupełnie w związkach, 
a w ceg i e ln i ach w s k u t e k n i e u c t w a dzieją się r zeczy niemoż­
l iwe , o c zem już n i e j ednokro tn i e pisaliśmy. Otóż t y c h prze ­
ważnie nieświadomych „gospodarczych samobójców", m a ­
s a m i bankrutujących należy w o r gan i z a c j a ch nauczać i uś­
wiadamiać, każde bow i em zebran ie o r gan i z a c j i za jmuje się, 

prócz s p r a w f i n a n s o w y c h i s o c j a lnych , także analizą o r g a ­
n i zac j i i r a c j ona l i z a c j i p r a c y , oraz ściśle t e chn i c znemi z a ­
g a d n i e n i a m i p r o d u k c j i , n ie mówiąc już o różnego r odza ju 
okólnikach i k o m u n i k a t a c h , rozsyłanych pr ze z Związki. Re ­
z u l t a t y tej p r a c y są nade r wyda jne , co n i e j ednokro tn i e 
podkreślano n a m . 

Krótko niówiąc — o r g a n i z a c j a m u s i uświadamiać n i e ­
uświadomionych pod w s z e l k i e m i względami, a uświadomie­
n i a fachowego nasz przemysł chyba na jbardz i e j potrzebuje . 

O r g a n i z a c j a , która s k u p i w swem g ron i e w s z y s t k i e 
zakłady danej branży n a danem t e r y t o r j u m , będzie mogła 
zupełnie inacze j ustosunkować się do f a c h o w y c h zagadnień 
i być r z e c z y w i s t y m w y r a z i c i e l e m op in j i dane j gałęzi p r z e ­
mysłu. Dziś t y l k o przeważnie ( t y c h „grzecznych" ) , należy 
w pełni do o r gan i z a c j i , co s t anow i od 1 0 — 1 5 % w s z y s t k i c h 
zakładów na danem t e r y t o r j u m . A n i pod względem s t a t y ­
s t y c z n y m , a n i w zb io rowe j j a k i e j k o l w i e k akc j i , o r g a n i z a c j a 
w obecnym składzie, f a k t y c z n i e reprezentować danej b r a n ­
ży nie p o w i n n a . A l e co robić — o r gan i z a c j a spełnia swoje 
zadanie , j a k może na j l ep ie j , walcząc stale z trudnościami 
wsze lk i ego r odza ju . C z y jest to r ac j ona lne i czy p r z y m u s 
nie ożywiłby i wzmocnił, już n i e t y l k o samą organizację, lecz 
i całą gałąź przemysłową ? Be z wątpienia t ak , i d la tego 
też I K o n g r e s C e r a m i c z n y w K r a k o w i e jednogłośnie i bez 
zastrzeżeń, wypowiedział się z a p r z y m u s e m . 

Jeszcze k i l k a słów dotyczących s t r ony f inansowe j o r ­
gan i z a c j i . Dziś o r gan i z a c j a n i e oma l każda, u t r z y m u j e się 
składkami i d o t a c j am i k i l k u „grzecznych" f i r m . J e s t to 
n ies tusznem, ponieważ o r gan i z a c j a pracu je d l a w s z y s t ­
k i c h zakładów danej gałęzi przemysłu, a nie d l a k i l k u t y l k o . 
D la t ego też w y d a t k i b i u r a o r gan i zac j i obciążać muszą 
w s z y s t k i e f i r m y , a i m więcej i ch będzie, t em mn i e j każ­
d a f i r m a płacić będzie. J edyn i e to byłoby sp raw i ed l iwe . 
G d y b y np . nasze re jonowe organ i zac j e ce ramiczne s k u ­
piały w s z y s t k i c h przemysłowców c e r a m i c z n y c h w poszcze­
gólnych re jonach, moglibyśmy z czasem założyć swój włas­
n y o r g a n p rasowy , stworzyć specjalne l abo ra t o r jum do­
świadczalne d l a c e r a m i k i t ak bardzo potrzebne i t. d. A l e 
są to s p r a w y dalsze , do których może kiedyś szczęśliwie 
do jdz iemy. Obecnie chcielibyśmy mieć s i lne i życiowe o r ­
gan izac je c e ramiczne re jonowe, co t y l k o zas tosowanie 
p r z y m u s u należenia do o r gan i z a c j i , umożliwić n a m może. 

R o l a Izb P. - H . jest tego rodza ju , że p r z y m u s o w o 
koordynu je w s z y s t k i e , branże, a organ i zac j e branżowe by ­
na jmnie j n ie dublują f u n k c y j Izb, które w szerok ie j m i e ­
rze korzystają z doświadczeń i p racy branżowych o r g a n i ­
zac j i . Op in j e w y d a w a n e przez I zby przeważnie opierają się 
n a op in jach o r gan i zac j i . G d y b y obecnie, k i e d y I zby z m u ­
szone są w krótkich t e r m i n a c h opinjować różne p r o j e k t y 
u s t a w i rozporządzeń, n ie było o r gan i z a cy j branżowych, 
I zby popros tu nie byłyby w stanie wypowiadać się w w i e l u 
s p r a w a c h , zasięganie bow i em i r easumowan i e op in j i k i l ­
kuse t często zakładów, j es t t echn iczn ie t a k u t rudn ione , że 
p raw i e n i ewykona lne . T a doniosła r o l a o r gan i zacy j d l a Izb 
n ie j ednokro tn ie podkreślana była przez p r e z y d j a i dyrekcję 
Izb P. - H . M a m y .wrażenie, że p r z y m u s należenia do or ­
g a n i z a c j i powitają i I zby P . - H . , s i lne bow i em organ izac je 
branżowe byłyby pożądanym a p a r a t e m p o m o c n i c z y m d l a 
s a m y c h Izb. 

D l a wyże j podanych p r z y c z y n , oraz w myśl postano­
w i e n i a K o n g r e s u , przemysł c e r am i c zny wkrótce wystąpi 
do władz o zas tosowanie p r z y m u s u należenia w s z y s t k i c h 
cegielń n a danem t e r y t o r j u m do odnośnego re jonowego 
Związku Ce ramic znego . 
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S U S Z A R N I E W I E L K O P R Z E S T R Z E N I O W E N A D P I E C O W E 
'/, wywodami sz. Autora możemy się zgodzić tylko wa­

runkowo, mianowicie co do wiełkoprzestrzennych suszarń 
nad piecem jesteśmy zupełnie innego zdania. Uważamy te 
suszarnie za najekonomiczniejsze i to z powodów, o któ­
rych autor widocznie zapomniał zupełnie. Otóż — ponie­
waż boczne ściany budynku całego posiadają zazwyczaj 
zamiast masywnych ścian z oknami — żaluzje, odkryte zu­
pełnie latem, a zakrywane tylko iv miarę potrzeby (za 
wielkie gorąco, powodujące pękanie surówki, lub też przy­
mrozki), wytwarza się w piętrach nad piecem i po bokach 
bardzo silny ciąg powietrza, który łącznie z odchodowem 
ciepłem piecowem wybitnie, doskonale i szybko suszy su­
rówkę. Podczas suchego i ciepłego łata efekt suszenia jest 
zadziwiający, a przyteni nic kosztuje absolutnie nic w 
eksploatacji. 

Dlatego też uważamy, że np. przy obecnych niskich 
cenach cegły jedynie takie suszarnie nad piecem (t. zn. 
półsztuczne) mogą się opłacić aczkolwiek koszt ich budowy 
jest dosyć znaczny. Ale i koszt budowy tunelowych i ko­
morowych suszarń jest b. znaczny, znaczniejszy, niż su­
szarń nadpiecowych otwartych z żaluzjami. Suszenie zaś 
sztuczne kosztuje około zł. 5 — 0/1000 więcej, niż przy 
suszarniach bez sztucznego ogrzewania. Na uwagi te po­
zwalamy sobie na zasadzie długoletnich, osobistych, doświad­
czeń z obu systemami suszarń sztucznych i pólsztucznych. 

R e d a k c j a . 

F i g . 1 p r z eds t aw ia trzypiętrową suszarnię n a d piecem 
okrężnym; bywają i wyższe oj pojemności mnie j więcej 
•'iOO.000 sz tuk surówek ceg lanych. 

Rys. 1. 

Susza rn i e w i e lkoprzes t r zen iowe le tnie par t e rowe i n a d 
p i ecami per jodycznemi były dawno znane, ale mało roz ­
powszechnione wobec w i e l k i c h kosztów ich budowy i eks­
p l oa tac j i , lecz s tosunkowo małej wydajności. Dop ie ro epo­
k o w y w y n a l a z e k w drug i e j połowie zeszłego s tu l e c i a p i e ca 
okrężnego H o f f m a n n ' a umożliwił n i e t y lko n i e p r z e r w a n y 
wypał surówki wciągu całego r o k u , ale i n i ep r ze rwane 
suszenie surówki letnią porą dłużej znacznie , niż dotąd; 
podczas gdy w zwykłych l e tn i ch szopach p a r t e r o w y c h s u ­
szenie odbywa się mnie j więcej wciągu pięciu miesięcy i su ­
rówka schnie przeciętnie t r z y tygodnie , to w s u s z a r n i a c h 
we lkoprzes t r zen iowych nadp iecowych surówka w y s y c h a o 
tydzień do dwuch wcześniej, a okres suszen ia przedłuża się 
o mnie j więcej c z t e ry miesiące. Suszenie w t a k i c h susza r ­
n i a c h n a d p i e cami okrężnemi nie budz i obawy przed p r z y ­
m r o z k a m i wczesną wiosną a n i późną jesienią wobec moż­

ności k o r z y s t a n i a z ciepła promien is tego i odlotowego p i e ­
c a ; Stały obieg o gn i a w kana l e k o m o r o w y m z a p e w n i a stały 
obrót w suszen iu surówki. Jes t to og romny postęp w ce-
g i e ln i c tw i e , w p r o s t r e w e l a c y j n y ; to też susza rn i e w i e lko ­
przes t rzen iowe nadpiecowe zaczęły od tego czasu rozpo­
wszechniać się szybko i w coraz większych r o z m i a r a c h 
wzwyż, wsze r z i wzdłuż. Usiłowano wyzyskać j a k n a j b a r ­
dziej ciepło rozporządzalne p ieca i p r z ew i ew wiatrów p r z y 
o t w a r t y c h oknach l ub żaluzjach. Usiłowano również s k u ­
pić n a j e d n y m mie j scu pod j e d n y m dachem cały wyrób, 
poczynając od przeróbki su rowca aż do wypału surówki. 
M n i e m a n o , że m a się do rozporządzenia darmowe ciepło 
i darmową przestrzeń: — wsz ak piec rozpromieniował swe 
ciepło n a wszys tk i e s t r ony w atmos ferze naokoło s ieb ie ; 
wszak wypuszczano z komór stygnących p i eca ciepło odlo­
towe, ażeby ułatwić wytaczkę z p i eca t o w a r u gotowego; 
wszak zaoszczędzano wie le kapitału nakładowego, budując 
jeden t y l k o dach n a d j e d n y m t y l ko b u d y n k i e m do wszys t ­
k i ego ; wszak koncent rowano n i e t y lko cały wyrób, ale i ca ­
l a kontrolę i k i e r own i c two robót w j e d n y m m i e j s c u ; wszak , 
wreszc ie , ochroniono wszys tko i w s z y s t k i c h od słot w iosen -
no- j es iennych i s tworzono lepsze w a r u n k i p r a c y . Okazały 
się j ednak obok j a s n y c h i c iemne s t r o n y w i e l k i c h suszarń 
l e tn i ch nadp i e cowych ; lecz jasne przeważały, pobudzając 
ceg la r za do wysiłków nad u s u w a n i e m lub p r z y n a j m n i e j 
osłabianiem skutków s t r on c i emnych . 

P r z edewszys tk i em wysuwały się naprzód s t r a t y n a cie­
płym, niedość w y z y s k a n y m pow i e t r zu , wznoszącym się 
szybko poprzez surówkę pod dach b u d y n k u w ie lk i ego , skąd 
nie było możności ściągnąć go spowro t em n a dół do surów­
k i ce lem powtórnego zużytkowania ostatecznego; to skła­
niało c e g l a r z a do wznoszen ia j a k najwyższych suszarń z 
półkami, sięgającemi pod sam dach. W y s o k i e dachy zosta­
wiały pod sobą dużo wolnego m ie j s ca po obu s t r onach 
p ieca i s u s z a r n i ; więc zapełniano bok i pólkami. 

P i ec dawał do rozporządzenia c e g l a r z a o ty le więcej 
t ak zwanego darmowego ciepła promien is t ego i odlotowego, 
0 i le dłuższym był kanał o gn i owy ; więc przedłużano piec 
1 z n i m suszarnię. S u s z a r n i a nadp i e cowa stawała się rze­
czywiście wielkoprzestrzeniową; to było j e j zaletą pon i e ­
kąd i to było poniekąd jej wadą. Zaletą była je j w i e l k a 
pojemność, a wadą nierównomierność schnięcia surówki w 
różnych m i e j s c a c h : i m dale j były półki od źródeł ciepła 
promien is tego i odlotowego, tern dłużej s ch l a surówka; w 
j ednych mie j scach sch la wciągu kilkudziesięciu godz in , po­
wodując j ednak pękania i g r u z , w i n n y c h m ie j s cach schła 
t y g o d n i a m i . P o d do lnemi półkami n a d kanałem ogn i owym 
wionął żar z o t w a r t y c h czeluści w s y p o w y c h komór stygną­
cych , a pod ścianami ok i ennemi przeciskało się zzewnątrz 
chłodzące powie t rze a tmos fe ryczne , zarówno j a k i z pod 
dachu długiego i szerokiego. O d chłodzących ścian b u d y n ­
k u zabezpieczano surówkę, zakładając pod półkami bocz-
n e m i parowe r u r y żebrowe; pod dachem zawieszano pod-
s u f i t k i szczelne, albo dawano d w a szczelne dachy jeden 
pod d r u g i m z prze lo tem między n i e m i pow i e t r z a zużytego, 
wyciąganego przez umieszczony w ka l en i c y dachu s i l n y 
p r z ew i e t r zn i k , j a k to widać n a f i g . 2. Widać n a nie j rów­
nież wolną od pólek całą przestrzeń s u s z a r n i n a d s a m y m 
piecem i t y l ko po bokach, nad obu k o r y t a r z a m i pa r t e ro -
wemi p ieca , półki n a surówkę; w t y m w y p a d k u chodziło 
zarówno o izolację s u s z a r n i od s t r a t ciepła od góry, j a k 
i o usuniec ie półek z n a d kanału ogniowego, gdzie surów-
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k a pękała najwięcej. Pow i e t r z e a tmos fe ryczne w c h o d z i t u 
dołem pod masywną podłogę s u s z a r n i , m iesza się z ciepłym 
pow i e t r z em n a d górną posadzką p ieca i z gorącym powie­
t r z e m z komór stygnących, w p a d a do środkowego podłuż­
nego o t w o r u w podłodze, rozchodz i się w p r z es t r z en i n a d -
piecowej i u j ednos ta jn i a pod względem t e m p e r a t u r y i p r ze ­
chodz i n a obie s t r o n y do suszarń pod działaniem prze -
w i e t r z n i k a dachowego. Poświęcono za tem dużą przestrzeń 
s u s z a r n i n iepotrzebnie , ponieważ można zabezpieczyć się od 
chłodu dachowego i żaru piecowego za pomocą szczelnej 
poz iomej p o d s u f i t k i i pełnej podłogi, z aopa t r z onych w z a ­
m y k a n e o two ry prze lo towe d l a p o w i e t r z a suszarn ianego . 
T e n rodza j zabezp ieczenia s p o t y k a się najczęściej, p r z y c z em 
o twory są t a k rozmieszczone, ażeby można było dobrze re ­
gulować przepływ pow i e t r za z a pomocą kominków n a d 
o t w o r a m i p o d s u f i t k i , wystających n a d dach . S t a r a n o się 
wogóle utrzymać wielopiętrowe susza rn i e ze względu n a 
i c h pojemność i powiększyć i c h wydajność, j a k n i emn ie j 
rozprowadzić możliwie równomiernie po całej s u s z a r n i c ie­
płe powie t rze p r ze z rozmieszczenie pod suszarnią po jem-
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Rys. 2. 

nych r u r b l a s zanych , do których wtłaczano za pomocą 
w e n t y l a t o r a powie t rze odlotowe p iecowe; te r u r y są zaopa­
t rzone w o t w o r k i , p rzez które wychodz i gorące powietrze 
i rozchodz i się mn i e j więcej równomiernie pod całą podło­
gą, skąd jest r o zprowadzane w s u s z a r n i . 

Dokończenie w nast . zeszycie. 

K R O N I K A Z A G R A N I C Z N A 
Z N A M I E N N E Z A R Z Ą D Z E N I E K O M I S A R Z A R Z E S Z Y 

D L A K O N T R O L I C E N . 

( R e i c h s k o m i s s a r f u r P r e i s i i b e r w a c h u n g . ) . 

Podajemy niezwykłe ciekawe zarządzenie, skierowane 
przeciw niebezpiecznej obniżce cen i zgubnej konkurencji 
pomiędzy zakładami, prowadzących do upadku przedsię­
biorstw. Poza eksperymentami prez. Rooseveltu, po raz 
pierwszy spotykamy się z tak k a t e g o r y c z n e m i 
z a r z ą d z e n i a m i n a j w y ż s z e j iv ładz y 
p a ń js t w o w & j, s k i e r o w a n e j p r z e c iw(!) 
o b n i ż c e cen p o n i ż e j zdrowej k alku* 
l a jc \j i. U nas jest zupełnie odwrotnie. A przydałoby się 
i u nas, osobliwie dla przemysłu budowlanego i ceramicz­
nego, podobne zarządzenie przeciiuko wszelkim świadomym 
p!ajciarzonil będącym prawdziwą klęską naszego życia go­
spodarczego. 

(R ,e d a k c j a). 

Zarządzenie z mocą u s t a w y K o m i s a r z a D - r a Goe rde l e ra 

z 21/X I I . 34. 

„Ceny, odpowiadające zdolności nabywcze j ludności, 
kształtują się p r z y dostateczne j podaży towarów i rąk r o ­
boczych n a j k o r z y s t n i e j n a zasadz ie zdrowego z a w o d n i c t w a , 
które j ednak n i g d y n ie pow inno zagrażać u t r z y m a n i u i w y ­
żywieniu się ludności z k r a j o w e j twórczości. P o z a t e m za ­
chodz i obawa , że w c zasach , k i e d y zakłady wytwórcze i 
hand lowe , n ie są w pełni w y z y s k a n e , w s k u t e k n i e zdrowe­
go z a w o d n i c t w a mogą dokonywać się sprzedaże po t a k n i s ­

k i c h cenach, p r z y których niemożliwe jest opłacać podatk i 
i z a r o b k i robotn icze , j a k również długi. 

B y . ustalić w y t y c z n e d l a umożliwienia zdrowe j pra­
cy i z a w o d n i c t w a i w t en sposób zabezpieczyć d l a gospo­
d a r s t w a narodowego na j l epsze ceny, zarządza się n a za­
sadz ie (następuje w y l i c z e n i e odnośnych u s t a w i rozporzą­
dzeń: ) co następuje: 

K t o w y k o r z y s t u j e n iedozwo len ie swój k r e d y t , lub * 
sposób złośliwy nie wypełnia s w y c h zobowiązań względem 
państwa, s w y c h pracowników lub w i e r z y c i e l i , i w sposób 
s z k o d l i w y d l a ogółu oferuje swe w y t w o r y lub pracę po ce­
nach , n i e pokrywających jego kosztów własnych i n ie od-j 
powiadających z d r o w y m z a s a d o m g o s p o d a r c z y m , ten bę­
dz ie u k a r a n y więzieniem i grzywną pieniężną w n ieogra - ' 
n i czone j wysokości, l ub jedną z t y c h k a r . Postępowano 
k a r n e następuje t y l k o w tedy , k i e d y dłużnik zawiesił wypła­
t y , lub n a d majątkiem jego wdrożone zostało postępowame j 
upadłościowe." 

(T. I. Z. N r . 104/34) 

Z J A Z D C E R A M I C Z N Y W B E R L I N I E . 

J a k co r ok , t a k w r. b. odbędzie się od 31 s t y c zn i * i 
do 2 lu tego , międzynarodowy z j a zd c e r a m i c z n y (3 Z i e g l e M 
T a g e ) , w B e r l i n i e . O przeszłorocznym zjeździe donieśliśmy] 
w zeszyc ie 2/34 Przeglądu. I w t y m r o k u i m p r e z y i p r » ' ] 
ce z j azdu zapowiadają się nade r c i ekaw ie , wobec czeg" 
r ekomendu j emy ten z j a z d n a s z y m c e r a m i k o m . S p o d z i e | 
warny się, że władze n ie będą czynić przeszkód p r z y udz ie ' 
l a n i u u l g o w y c h paszportów. De ta l e c z y t e l n i c y znajdą ^ | 
os ta tn i ch zeszy tach T o n i n d u s t r i e Z t g . 

K o m i t e t R e d a k c y j n y : H . M a r t e n s . S. P r o n a s z k o . F . O p p m a n . 

R e d a k t o r Inżynier I. Luft 
S e k r e t a r j a t c z y n n y w d n i powszednie od 10 — 15, t e l . 287-00. 

W y d a w c a : S t owar z y s z en i e Zawodowe Przemysłowców B u d o w l a n y c h R. P. 

A d r e s R e d a k c j i i A d m i n i s t r a c j i : W a r s z a w a , W i d o k 22 m . 4. T e l . 5.26-50 i 2.87-00. K o n t o czekowe w P. K . O. N r . l O l l " ' J 

P r e n u m e r a t a r o c z n a 30 zł., półroczna 16 zł. — C e n n i k ogłoszeń wysyłamy n a żądanie. 

Zakł. G r a f . D R U K P R A S A , N.-Świat 54. T e l . 615-56 i 242-40. 
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PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT INŻ . -BUDOWLANYCH 
F . O P P M A N i H . K O Z Ł O W S K I 

INŻYN IEROWIE K O M U N I K A C J I 
Warszawa S-to K r z y s k a 19 tel. 613-80. 

B I U R O B U D O W L A N E Inż. A r c h , W . P I A S E C K I 

Spółka z ogr. odpow. , J . C H R Z A N O W S K I 

Warszawa, Długa 17 m. 26, t. 11.62-64. 

Przedsiębiorstwo 
inż.-budowlane 

Przedsiębiorstwo 
budowlane 

Konstrukcje inżynier 
skie, budownictwo 

mieszkalne. 

I N ż. C. I» O D L E C K I 
W . SŁOBODZIŃSKI i S -ka 
\V-wa, Nowogrodzka 7, t. 961-75. 

R O S T K O W S K I F R . INŻ. i S -ka 

W-wa 

Sp. z ogr. odp. 

Lelewela 1S, t. 11-03-16. 

BIURO B U D O W L A N E „ ŚKAOBITT : e i r i 8. a GDYNIA, ul. Portowa * • » K Ą P S K J i S - K A Sp . A k c . 
I N Ż Y N I E R (.) W 1 E 

Przedstawicielstwo: Warszawa, Topolowa -I, tel. 886-54. 812-78. 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O B U D O W L A N E 
Inż. H E N R Y K SKUP i S-ka, Sp. z o. o. 

W a r s z a w a , Wspólna 61, te l . 9.83-37. 

FRZEDSIEHIÓRSTWO INŻYN IERYJNO - B U D O W L A N E 
H . S O S O N K O i W . W O J C I E C H O W S K I 

I N Ż Y N I E R O W I E Sp. z o. o. 
Warszawa, K rucza 8, tel. 8-81-84, Bud . 9-69-53. 

BIURO BUDOWLANE „S P I N" 
. SPÓŁKA INŻYNIERSKA , S. Z O. O. 

W a r s z a w a , u l . K a l i s k a 17 m. 12, t e l . 9.46-82. 

B I U R O T E C H N I C Z N O B U D O W L A N E 

J Ó Z E F S T A N K I E W I C Z . 
• Warszawa, Polna 70, telefon 8-87-61 " 

T E C H N . R B U D O W L A N E Inż. O- Szretter i S-ka 
•_ • spółka z ogr. odpowiedzialnością - V ' - " 
W a r s z a w a , u l . Szczygła l a . T e l . 530-31. 

T O W A R Z Y S T W O B U D O W L A N E 
s t r o »>czyńBki , R. C z a r n o t a - B o j a r s k i i S - k a 

I N Ż Y N I E R O W I E SPÓŁKA A K C Y J N A 
Warszawa, Marszałkowska 17, tel. 8.49-73 i 8,53-44. 

W A R S Z A W S K I E T O W A R Z Y S T W O W A R S Z A W A 

T E C H N I C Z N O - B U D O W L A N E PI . 3 Krzyży 9 
_ S a - » o- o. Tel . 902-56. 

Przedsiębiorstwo Robót Inżynierskich 

inż. R. WÓJCICKI i s-ka s - k a z 0 . o. 
Warszawa, Królewska 2»a m. 23. Telefon: 633-24. 

„ C E R M A T " S>>-
Mokotowsk i 49/5 — te l . 9.75-57" 

K l ink ie r , szamot, wyroby, kafle, przewody wentylacyjne; cegła 
budowlana, stropowa, kominowa; licówka glazurowana. 

l a ^ ł a d y C e r a m i ^ ^ O Ł T A R Z E W " Sp. z o.o. H l i n k i B f d . O g . 
Zarząd: W A R S Z A W A , Wspólna 63 m. 4. Te l . 918 10. D t y t k l K I l I l k l B r . 

D R E N Y Telefon fabryk i : Podmiejska 11, Ożarów 4. 

C e g i e l n i e „ S A T U R N " i „ G R Y F " 
W . C H E Ł M N I E i W Ą B R Z E Ź N I E 

C E N T R A L N E OGRZEWANIE 

„M.UMPIGKI" 
SP. A K C . Warszawa, A l . Jerozol imskie 15, 

tel. 820-11, Sosnowiec, Małachow­
skiego 26, tel. 1.09. 

Sp. z o. o. Katowice, G l iw i cka 6, tel. 31-42 
S tudn i e w ie rcone i opuszczane 

\<;i K A N A L I Z A C J E C E N T R A L N E O G R Z E W A N I E 

DACHOWE KONSTRUKCJE" 

„POLSTEPHAN" 
Wykonuje wszelkieg 

Przedsiębiorstwo Budowlane — 
W-wa , Rakowiecka 9., Teł. 8-55-94. 

dzajfl nowoczesne konstrukcje dachowe. 

.IZOLACYJNE MATERJAŁY 

C A S T O R , środek p r z e c i w w i l g o c i . 

H y d r o f u g e „ C A S T O R " 

K R R S T E M S M H . R Y C Y 
Warszawa, Koszykowa Nr. 7, Tel. 8.27-95 
Kraków, „KASTOR" Rynek Kteparskl Nr. 5 
Wilno, M. Jankowski, Ś-lo Janika Nr. 9. 

egz. 
1875 

F A B R Y K A M A T E R J A L Ó W I Z O L A C Y J N Y C H 
W. CISZEWSKI 

GUDRONIT Zarząd: Krak.-Przedm. 17, tel. • ! ! - « . 

0RŁ0R0G" ^ : l w n ' e ' Orłowski, Rogowicz i S-ka tnł. 
F A B R . B I T U M I N Y ' , A O U 1 S O L U , IZOL^KORJC.", A S F A L T U 

Warszawa, A l . Róż 16, tel. 9.81-23. 

Z A K Ł A D Y P R Z E M Y S Ł O W E U J | | | f l V * 
fabr. przetw. bitumicznych i i W U n l ł 

Specialnoici: juty impregn., masy wodoszczelne. 
Zarząd: Warszawa, Królewska 35; Tel. 6-47-87 ł 6-65-59. 

PIECE 
K A F L E S T A L O W E 

. P I E C E S Z R A J B E R A " sP. z o. o. 

Warszawa, Grójecka 35,-teł. 9-20-33. ' 

P IASEK 1 ŻWIR 

J A N C Z E K A L I Ń S K I 
M E C H A N I C Z N A E K S P L O A T A C J A P IASKU DRAGA „ L W Ó W " 

1 D O S T A W A 2WIRU 

Warszawa.. Telefony: D / « « » . Wybrzeie Wisły Nr. 234-31. 
Biuro, Złota 30 m. 9 Nr. 230-54. 

STUDNIE A R T E Z Y J S K I E 
M f F I I P I R K I " S P . A K C Warszawa, A l . Jerozo l imsk ie ló, te l . 820-11 

„ m . u m r i u i i i Sosnowiec, u l . Małachowskiego 26, t e l . 1.09 
S p . z o . o . Ka tow ice , u l . O l iw l cka N r . 0, telefon 31-42 

S T U D N I E W I E R C O N E I O P U S Z C Z A N E 
Wodociągi—Kanalizacje—Centralne og r zewan ie 

SZKŁO OKIENNE MASZYNOWE SZKŁO SZYBOWE PRASOWANE 
dostarczają 

HUTA w W o - A c f a . S » Ł K B o N « W « z ^ » H n J F Z H Ó prasowane* 

B I U R O S P R Z E D A Ż Y W A R S Z A W Ą B R A C K A 5 , * T E L . ^ & O I M , 9-57-3J, 9-56-28. 

Zakł. G r a f . „ D R U K P R A S A " , N o w y - S w i a t 54. T e l . : 615-56 i 242-40. 

file:///V-wa


M O C O W A N I E F U T R Y N 
s p o s o b e m „ R A W L P L U G S " 

Z a l e t y : 

P e w n o ś ć , S i ła , S zybkość , B e z p o ś r e d n i o ś ć 

K o s z t u m o c o w a n i a : 

1 F u t r y n y d r z w i o w e j : 
4 kołki „Rawlplugs" Nr. 20 x 2»/ " Zł. 1.24 
4 Śruby dł. 100x8,8 m/m „ 0.26 
Robocizna l L godziny „ 0.30 

„ 0.05 Narzędzia (amortyzacja) 

Z a s t o s o w a n e : 

Zł. 1.85 

1 F u t r y n y o k i e n n e j : 
Nr. 16x2" Zł. 0.68 
dł. 100x7 m/m „ 0.18 

„ 0.30 
„ 0.04 

Zł. 1.20 

Gmach K. O. P. — Warszawa 
Domy F. K. W. — Warszawa — Okęcie 

„ ,, — Gdynia 
Sanatorjum św, Józefa - - Warszawa 
i w i e l e i n n y c h 

Przedstawicielstwo na Polskę 

„ S L I P M A T E R I A L " 
S-ka z o. o. 

Warszawa — Al. Jerozolimska 43 

tel. 9-83-60 i 9-83-62. 

C E N A ZESZYTU 3 ZŁ. 
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